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GUSThW TflUBENSCHLRG

MYŚLENIE CYWILISTYCZNE W ADMINISTRACJI.

Administracja uważa twórcze kształtowanie życia zbiorowego za 
zadanie swe główne, natom iast  orzekanie i stosowanie prawa w pew ­
nym stopniu za czynność uboczną, akcesoryjną. Z tego powodu zdra­
dza nastawienie teleologiczne, które się nieraz kłóci z prawem, odczuwa 
norm y prawne, jako skrępowanie, nieraz paraliżowanie swej wolnej ini­
cjatywy, toleruje prawo, jako  malum necesarium, ceni wyżej zdolności 
techniczno-organizacyjne, niż fachowo-prawnicze. Ewolucja, idąca w tym 
kierunku, mogłaby zagrozić idei prawo'ządności. By zapobiec hepertrofii 
takiego myślenia ultra-administracyjnego, należy wnieść do dziedziny 
administracji w pew nym  stopniu też m y ś l e n i e  p a r  e x c e l i e n c e  
p r a w n i c z e  t. j. c y w i l  i s t y c z n e ,  dla k tórego podporządkowanie 
się norm om  prawnym jest cechą najistotniejszą. Należy to uczynić oczy­
wiście oględnie, by zmienić nastawienie psychiczne administracji, ale 
bez uszczerbku dla odrębnych zupełnie celów i zadań, którym admini­
stracja służy. Chodzi o pogodzenie e lem en tu  oportunistycznego i auto­
rytatywnego z e lem en tem  ściśle prawnym.

M etoda cywilistyczna ujmowania zjawisk prawnych m a w adm i­
nistracji zastosowanie b e z p o ś r e d n i e  przy rozstrzyganiu k w e s t i i  
i n c y d e n t a l n y c h  z dziedziny pri wa cywilnego. Poza tym w tych 
działach, które zajm ują w system atyce stanowisko p o ś r e d n i e  n a p o  
graniczu prawa publicznego i prywatnego (prawo patentowe, górnicze, 
robotnicze, dewizowe i bankowe, wodne). Ponadto  przy rozstrzyganiu 
pretensji m a j ą t k o w y c h ,  odszkodowawczych, wypływających i  akrów 
administracyjnych (wywłaszczenie, odpowiedzialność materialna państwa 
i urzędnika w obec obywatela). Wreszcie przy wypełnianiu luk, zwłasz­
cza w t. zw. części ogólne] prawa administracyjnego, dotychczas nie 
skodyfikowanej, gdzie analogia prawa cywilnego posłużyć może mimo 
odrębności odnośnej instytucji w Drawie puDlicznym do znalezienia 
właściwego rozwiązania. Ważniejszym od tych wypadków sporadycz­
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nych stosowania materialnego prawa cywilnego na terenie administraeji 
jest jednak  c y w i l i s t y c z n e  w pewnej mierze z a b a r w i e n i e  m y­
ślenia, które posługuje się wyłącznie Drawie kategoriami metaprawny- 
mi — na rozległym obszarze całej działalności administracyjnej. Ujmo­
wanie zjawisk pod kątem  widzenia interesu publicznego, konieczne 
przede wszystkim przy interpretacji norm prawa administracyjnego na 
zasadzie ich ratio iegis, przy tworzeniu norm  oraz w sferze sw obod­
nego uznania — mniej sprzyja i d e i  p r a w a  w sensie równomiernego 
traktowania wszystkich obywateli ze względu na tkwiący w takim n a ­
stawieniu pierwiastak hegemonii państwa wzgl. zbiorowości nad jed ­
nostką, aniżeli cywilistyczna m etoda myślenia, której genezą  jest wzgląd 
na interes prywatny jednostek i wolę przypuszczalną kontrahentów  (m y­
ślących zresztą społecznie t. j. w zgodzie z porządkiem prawnym). Cy­
wilistyczne skorygowanie i zmodyfikowanie politycznego, administracyj­
nego św ato p o g ląd u  pozwoli zatem utrzymać właściwą równowagę 
między jednostką  a społeczeństwem i państwem. Sam a t e c h n i k a  
m y ś l e n i a  prawniczego, wyrażająca się w subsumpcji stanów faktycz­
nych pod normy prawne, w zasadach interpretacji, zwłaszcza ścisłej 
i logicznej, analizie norm y pos 'ada  w cywilistyce starszą tradycję, 
a wobec identyczności wchodzących tu w grę procesów umysłowych 
zarówno w prawie prywatnym, jak publicznym, może być z korzyścią 
zastosowana też w dziedzinie administracji.

Wychodząc z powyższych przesłanek, należałoby rozważyć postulaty 
następujące:

1) R e f o r m a  s t u d i ó w  w duchu: a) równorzędnego traktowania 
prawa cywilnego i administracyjnego także dla tego typu szkół wyż­
szych, których zadaniem jest  przygotowanie do służby administracyjnej 
(Wolna Wszechnica, Studium adm. we Lwowie), b) wykłady i seminaria, 
prowadzone wspólnie przez prof. prawa cywilnego i administracyjnego 
dla działów o charakterze mieszanym (ustawy robotnicze, prawo gór­
nicze, morskie i patentowe), c) omawianie na seminariach pr. adm. 
zagadnień pokrewnych cywilistycznych (analogia).

2) R e f o r m a  p r a k t y k i  adm. przez wprowadzenie aplikacji są 
dowej w dziale cywilnym, dostosowanej do późniejszych potrzeb w służ­
bie administracyjnej (dział zobowiązań, prawo rzeczowe, hipoteka, p ra ­
wo handlowe lub w Prokuratorii Generalnej).

3) R e o r g a n i z a c j a  a d m i n i s t r a c j i  przez wzmocnienie istnie­
jących już tendenry j zasilania aparatu administracyjnego czynnikiem 
sędziowskim, a w szczególności:
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a) wprowadzenie elem entu  sędziowskiego spośród cywilistów 
rekrutujących sią —do kolegiów administracyjnych orzekających i opinio­
dawczych;

b) powoływanie b sędziów cywilnych wzgl urzędników Prokura­
torii Generalnej na stanowiska referendarskle w administracji, zwłaszcza 
w instancjach nadzorczych;

c) powoływanie b. sądzić w cywilistów lub urzędników Prokuratorii 
Generalnej do sam orządu sprawowanego przez laików: terytorialnego, 
zawodowego;

d) obsadzenie stanowisk sądziów N. T. fl. częściowo b. sędziami 
cywilistami.
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WflCŁRW PIGŁOWSKI

O FORMĘ ORGANIZACYJNĄ OPIEKI SPOŁECZNEJ

Sprawa należytego zorganizowania ustawowej akcji opieki społecznej 
niejednokrotnie już była poruszana w prasie. Zagadnienie to, wielce
aktualne i o doniosłym znaczeniu państwowym i społecznym, powinno 
być powszechnie i jak najwszechstronniej przedyskutowane.

J a k  wiadomo, ustawowa akcja opieki społecznej opiera się
w chwili obecnej na u s ta w ę  z 16 VIII 1923 r., która postanawia, że,
poza nielicznymi wypadkami, .obow iązek  sprawowania opieki społecznej 
ciąży na związkach komunalnych*. W naszym ustroju sam orządu tery 
torialnego oznacza to: samorząd gminny wiejski i miejski miast niewydzie- 
lonych oraz sam orząd powiatowy względnie miast wydzielonych. Trzeci 
bowiem stopień, t j. sam orząd wojewódzki, na razie nie został powołany 
dc  życia.

Z praktyki wiemy, że obowiązek sprawowania opieki społecznej 
jest najdotkliwszym dla gmin wiejskich oraz miast. Każdy bowiem oby­
watel Rzeczypospolitej Polskie] m a piawo do tymczasowej opieki ze 
strony tej gminy, na terenie której w chwili powstania potrzeby się 
znalazł, bez względu na okres czasu zamieszkiwania; do trwałej zaś 
opieki— w tej gminie, gdzie zamieszkuje co najmniej przez rok.

Pod wzgięJem społecznym i hum anitarnym , teoretycznie rzecz
biorąc, sprawa przez ustawę potraktowana zosłala wyczerpująco. J e d ­
nakże praktyka lat ubiegłych nam  wskazuje, że ów przepis ustawowy 
nie wystarcza, gdyż jest zbyt powierzchowny i mało realny. Składają 
się n i  to duże przyczyny.

Pierwszą z n ich— to ogromna d/SDroporcja, zachodząca pomiędzy 
potrzebami na cele opieki społecznej a posiadanymi przez samorządy 
środkami. Bo, gdy z jednej strony potrzeby s? niemal nieograniczone, 
to środki, jakimi rozporządza samorząd, zwłaszcza gminny, są tak nikłe, 
tak ustawami finansowymi obwarowane, że w budżetach samorządowych 
zaledwie drobny ich odsetek może być przeznaczony na cele opieki.
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Przyczyną drugą, m oim  zdaniem, jest brak właściwej formy orga­
nizacyjnej tej dziedziny życia społecznego.

Spójrzmy zatem  na owe zagadnienia okiem samorządowca lub 
działacza społecznego, k tórem u znany Jest teren pracy u źródła i który 
p os!ada w tej pracy odpowiedm e doświadczenie.

Cóż nam  się okaże?
Oto przede wszystkim stanie się jasnym, że gdybyśmy zechcieli 

z budżetów samorządowych pokrywać tylko najniezbędniejsze potrzeby 
życiowe ludności ubogiej, to nawet najbardziej zasobne źródła sam o ­
rządowe w ram ach ścisłego budżetu administracyjnego na ten cel nie 
wystarczą. Szukając drogi wyjścia, w konsekwencji musimy dojść do 
wniosku, że ponoszenie obowiązku opieKi społecznej nie jest i nir 
m oże być wyłącznym zadaniem sam orządu, natom iast musi być przed­
m iotem  zainteresowania 1 zorganizowanej akcji całego społeczeństwa, 
całej ludności danegc związku samorządowego. W tej tylko płaszczyź­
nie m oże być mowa o zadowalającym spełnieniu obowiązku opieki 
społecznej.

To też z największym uznaniem przyjąć należy fakt, że Pan Mini­
s te r  Opieki Społecznej w zarządzeniu swoim o powołaniu do życia 
komitetów pom ocy dzieciom i młodzieży takie właśnie podał rozwiąza­
nie. Możemy być pewni, że pociągnięcie do współpracy całego spo łe­
czeństwa dla sprawy będzie nader korzystnym. Zdajemy sobie sprawę, 
że opieka nad dziećmi i młodzieżą, m a pierwszorzędne znaczenie dla 
Państwa i dlatego społeczeństwo uczynić musi w tym kierunku sp ec ­
jalny wysiłek.

Dorzucić tu możnaby tylko jedno. Mianowicie okoliczność, że nie 
zawsze m oże być przedsiębrana pomoc dzieciom z pominięciem ich 
rodziców, krewnych lub opiekunów. Często się zdarza, iż w porę udzie­
lona pom oc rodzicom — zapewni również ich dzieciom m ożność egzy­
stencji.

Wyodrębniając opiekę nad  dzieckiem i młodzieżą, tym sam ym  
stwarzamy inną, niemniej liczną grupę ludności, która na mocy ustaw, 
czy to z powodu starości, czy choroby, nieszczęśliwego wypadku, czy 
ułomności fizycznej lub innych względów, ma prawo do opieki sp o ­
łecznej.

f\ jednak pom oc tak  w jednym  jak i w drugim wypadku idzie 
przeważnie z tych sam ych źródeł i przez te sam e  ręce. Czy nie byłoby 
więc wskazane skoncentrow ać całą akcję opieki społecznej w jeanej 
w tym celu powołanej do życia organizacji? Wszak sprawa większego
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lub mniejszego zainteresowania się potrzebami m łodego pokolenia 
może być łatwo uregulowana w płaszczyźnie jednej organizacji i nie­
koniecznie musi być akcją wyodrębnioną.

Kto zna gminę wiejską, szczególnie kresową i dotykał się pracy 
społecznej, ten naocznie się przekonał, że t. zw. pracę społeczną pro­
wadzą przeważnie pracownicy gminni, członkowie zarządu gm. i n a ­
uczycielstwo. Poza tym wspomnianej pracy udzielają się tylko nie­
liczne jednostki. W praktyce więc — te  sam e osoby należą do za­
rządów i rad gminnych, te sam e do  gminnych komisyj opieki spo­
łecznej, również te sam e osoby będą należały do składu gminnych ko­
mitetów pomocy dzieciom i młodzieży. Pracę zaś statystyczną i wszel­
kie potrzeby natury technicznej, związane z akcją kom ite tów pomocy, 
czy opieki społecznej, bczwątpienia jak obecnie iak i na przyszłość, 
spełniać będą samorządy, raz dlatego, że stoją najbliżej terenu, a powtó- 
re — dlatego, że rozporządzają należytymi środkami i urządzeniami 
technicznymi, personelem  i t. p.

Sam o już stwierdzenie powyższego faktu każe nam  mniemać, że 
głównym ośrodkiem organizacyjnym powinien tu właśnie być samorząd. 
Należy go tylko w przeprowadzeniu akcji opieki społecznej tak ze sp o ­
łeczeństwem zespolić, ażeby ta akcja mogła się stać napraw dę żywą 
kom orką organizmu państwowego.

Nie m ożna przesądzać, czy w najbliższym czasie nie zostaną prze­
prowadzone uzupełnienia i ulepszenia ustaw o opiece społecznej, szcze­
gólniej w kierunku zapewnienia możliwości koordynacji wysiłków i u jed­
nolicenia form.

Tym niemniej jest rzeczą pewną, że i ną zasadzie dotychczas 
obowiązujących przepisów z w iek ą  łatwością dałoby się ów problem 
rozwiązać.

W organizacji opieki społecznej m am y dziś dwa zasadnicze e le ­
menty. Są to: z jednej strony związki sam orządu terytorialnego, z d ru ­
giej — komisje opieki społecznej, powołane rozporządzeniem Prezy­
denta  R. P. z 6 III 1928 r. Wvstarczy owe dwa zasadnicze elem enty  
uzupełnić dodaniem  odpowiedniej reprezentacji społeczeństwa, aby otrzy­
m ać organizację, wiążącą ściśle ze sobą: o rgana sam orządow e i społe­
czeństwo, posiadającą charakter wybitnie obywatelski, a zarazem i ofi­
cjalny, co powinno stanowić o jej autorytecie i znaczeniu.

Przeglądając treść artykułu 11 i następnych  wzmiankowanego roz­
porządzenia Prezydenta R. P., traktujących o organizacji i zakresie dzia­
łania komisyj opieki społecznej, widzimy niezbicie, że owe kom isje p o ­
siadają wyłącznie charakter opiniodawczy, a zatem dla realnej pracy
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m ało użyteczny. Tem też jedynie tłumaczyć trzeba ich mała dotychcza­
sową żywotność, fl jednak mogłyby być bardzo użyteczne, gdyby posia­
dały choć cień samodzielności i prawa decyzji. Nic zatem prostszego, 
jak charak ter  opiniodawczy uzupełnić w sensie nadania uprawnień wy­
konawczych, a wówczas ich żywotność i zdolność do podnoszenia re ­
alnej pracy będzie zupełna. P ostaram y się to udowodnić. W sukurs 
przychodzą nam  tu przepisy art. 43 i 45 ustawy samorządowej z dnia 
22 Ili 1933 r., o ile chodzi o podstaw ę prawną dla komisy) gmin wiej­
skich i miejskich miast niewydzielonych, a także Dunkt „e* art. 7, 
punkty 6 i 7 oraz końcowy ustęp  artykułu 17 deicretu o tymczasowej 
ordynacji powiatowej z 4 II 1919 r., zmienionego częściowo ustawą sa ­
morządową z r. 1933, w odniesieniu do komisyj powiatowych. Szcze­
gólnie cen n e  są przepisy art. 45 ustawy samorządowe), jako umożli­
wiające powoływanie do Komisyj gminnych I miejskich miast niewydzie­
lonych przedstawicieli społeczeństwa z poza rad gminnych, co znako­
micie rozwiązuje kwestię połączenia organu oficjalnego — jakim są ko­
misje — ze społeczeństw em .

Znalazłszy w ten sposób  dla naszej koncepcji uzasadnienie praw­
ne, zastanowimy się teraz nad ustaleniem jej formy zewnętrznej.

Jak o  jednostkę terenow ą zamkniętej w sobie akcji opieki społecz­
nej pizyjmujemy powiat, stanowiący całość pod względem administra­
cyjnym Komisje opieki społecznej dzielimy na trzy stopnie t. j. na 
kom isje gminne, kom. miejskie miast niewydzielonych i komisję po ­
wiatową. Każda z nich rządzi się samodzielnie, opierając swoją dzia­
łalność na odpowiednim regulaminie, a jednocześnie jest członkiem 
komisji powiatowej, której z tego tytułu podlega organizacyjnie.

Szczegółowe przepisy, dotyczące organizacji oraz zakresu działania 
komisyj, podane  są w trzech regulaminach, zamieszczonych poniżej. 
Tutaj chciałbym podać tylko ogólną charakterystykę. F\ zatem:

1) Komisje opieki społecznej powinny mieć na celu: koordynację 
pracy, kom asację  środków, czynności wywiadowcze (prowadzenie s ta ­
tystyki) i czynności rozdzielcze, wykonywane z ramienia właściwego za­
rządu związku sam orządowego.

2) Kom sjom powinno przysługiwać:
a) wyłączne prawo otrzymywania wszelkich subwencji na cele 

opiekuńcze ze Skarbu Państwa, własnych i obcych związków sam orzą­
dowych, a także samorządów wyższego rzędu;

d) prawo spełniania poszczególnych funkcyj opieki społecznej (np. 
czynności rozdzielcze) przy pomocy i za pośrednictwem czynnych na 
terenie działania komisyj —  organizacji społecznych;
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c) prawo dokonywania zbiórek publicznych, przedstawień, imprez 
dochodowych wszelkiego rodzaju, przy zastosowaniu najdalej idących 
ulg podatkowych i innych.

3) S posobem  zasadniczym do uzyskania środków na zapewnienie 
pomocy zimowej powinna być doroczna zbiórka, np. w okresie dożynek, 
w postaci tak zw. .d n ia "  względnie .tygodnia miłosierdzia’ ; taka zbiórka 
doroczna musiałaby się odbywać jednocześnie na terenie całego 
powiatu.

4) W skład komisyj powinny wejść organizacje społeczne, znaj­
dujące się na danym  te ien ie  i m ające w sweien zadaniach działalność 
opiekuńczą, oraz osoby, które zagadnieniami cpieki społecznej in tere­
sują się i czynnie popierają.

Do komisyj gminnych wiejskich powinny bezwarunkowo przystąpić 
gromady, delegując swych przedstawicieli, np. w osobach sołtysów.

5) Komisje powiatowe, jako organizacje centralne, miałyby za za­
danie w spom agać komisje gm inne i miejskie, a także usprawniać 
i u jednostajniać ich działalność.

Współpraca komisyj wszystkich stopni na terenie powiatu jest 
konieczna, przy czvm w wielu wypadkach dac może nieocenione ko ­
rzyści wzajemne. Taki pospolity przykład najlepiej oświetli sprawę. 
Gminna komisja posiada na składzie znaczną ilość zboża, przekracza­
jącą znpotrzebowanie na wyżywienie rodzin ubogich. Natom iast p o ­
trzebuje odzieży, obuwia, albo książek i zeszytów szkolnych dla uczącej 
się młodzieży. W spom niana komisja, naw et nie posiadając gotówki, 
m oże uzyskać potrzebne artykuły przemysłowe w drodze wymiany to ­
warów (zapasów) z komisją miejską. f\ naw et gdyby podobna trans­
akcja była niemożliwa do uskutecznienia pomiędzy komisją gminną 
i miejską — to zawsze może być przeprowadzona przez komisję powia­
tową. Mianowicie w ten  sposób, że komisja powiatowa, zamiast gmi­
nom  lub miastom wydawać subwencję w gotówce, zakupuje towar 
przemysłowy sam a, dostarcza go gminie wiejskiej, otrzymując zań zboże, 
które z kolei przekazuje komisjom miejskim na cele dożywiania ludności 
miejskiej. Przytoczony przykład, m am  wrażenie, kom entarzy nie wymaga.

W każdym razie, podobna akcja, debrze  zorganizowana i zgodnie 
przeprowadzona, jest w zupełności do osiągnięcia możliwa, wyniki zaś 
napewno da zawsze zadowalające. Gdy jeszcze przyjąć pod uwagę 
m om enty  wychowawcze tej akcji, to przyznać wypada, że warto i trzeba 
o niej pomyśleć.
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GMINY W IE JSK IE

Rigulamin organizacji, zakresu czynności i obrad Gminnej Komisji Cpieki 
Społ czne]

§ 1 .
Na zasadzie art. 43 i 45 ustawy z dnia 23 marca 1933 r. o czę­

ściowej zmianie ustr. samorz. teryt. (Dz. U. nr 35 poz. 294) oraz art.
10. 11 i 12 rozporządzenia Prezydenta R. P. z dnia 6 marca 1928 r. 
(Dz. U. nr 29, poz. 267) o opiekunach społecznych i o komisjach opieki 
społecznej wprowadza się z d n i e m ................ następujący regulamin orga­
nizacji, zakresu czynności i obrad Gminnej Komisji Opieki Społecznej.

I. O kreślenie charakteru Gmin. Kom isji Op. Społ.

§ 2.
Gminna Komisja Opieki Społecznej jest o rganem  opiniodawczym 

w stosunku do rady gminnej, a decydującym w sprawach gospodarczych, 
mianowicie: w sprawach dysponowania środkami, przeznaczonymi na 
sprawowanie opieki społecznej w budżetach gminnych, gromadzkich 
oraz tych organizacji społecznych, które zgłosiły akces do współpracy 
z G. K. O. S., w sprawach ustalania listy osób potrzebujących opieki, 
dokonywania podz*ału i rozdawnictwa posiadanych środków — bezpo­
średnio lub za pośrednictwem rad gromadzkich, organizacyj społecznych 
i t. p. w  sprawach zleconych do wykonania przez Zarząd gminny I u d  
wynikających z upoważnień Rady gminnej.

II. S k ła d  Komisji.

§ 3.
W skład Gminnej Komisji Opieki Społecznej wchodzą:
1) przewodniczący Zarządu gminy, względnie inny, wyznaczony 

przez niego członek tego  zarzadu, jako przewodniczący Komisji;
2) członkowie Rady gminnej, wybierani przez Radę gminną w licz­

bie 2;
3) opiekunow ie społeczni lub przedstawiciele okręgów w liczbie 2;
4) powołani na zasadzie ust. 1 art. 45 ustawy o częśc. zmianie 

ustr. sam. teryt.

W a r i a n t  I:
a) Przewodniczący rad gromadzkich,
b) Przedstawiciele organizacyj społecznych, prowadzących na

terenie gminy akcję opiekuńczą.

W a r i a n t  II:

a) Dwóch przedstawicieli (przewodniczących) rad gromadzkich.
Z tych jeden  wybrany na stałe, drugi zaś zapraszany każdorazowo
z tej gromady, której sprawa m a być poruszona na zebraniu.
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b) Dwóch przedstawicieli organizacyj społecznych pracujących 
na terenie gminy, z których jeden  wyorany na stałe, drugi zaś 
zapraszany w miarą rozpatrywania na posiedzeniu spraw o p iek u ń ­
czych, dntyczącycn te] organizacji1).

111. Wybory i kadencja  członków Komisji.

§ 4.
Członków Gminnej Komisji O. S. wyb;e ra Rada gminna na po ­

czątku swej kadencji zwykłą większością głosów w drodze tajnego 
głosowania.

W razie zgłoszenia bezpośrednio przed wyborami tylu kandydatów, 
ilu ma być wybranych członków, wybory uważa się za dokonane przez 
aklamacją.

Na miejsce ustępującego  członka Komisji Rada gminna dokonuje 
wyboru innego, który sprawuje swoje czynności do końca kadencji 
Komisji.

§ 5.
Kadencja Gminnej Komisji O. S. wygasa równocześnie z kadencją 

Rady gminnej, która Komisją powołała.

§ 6 .
Na pierwszym zebianiu konstytucyjnym Gminna Komisja O. S 

wybiera spośród swoich członków sekretarza, skarbnika i ich zastęp­
ców oraz ustala i przydziela pozostałym członkom Innne funkcje, a także 
powołuje p o d k o n rs je  stałe.

Inne podkomisje, o charakterze doraźnym, powoływane są w miarę 
potrzeby.

1V. Zadania.

§ 7.
Do Gmmnej Komisji Opieki Społecznej należy:
1) Wydawanie opinii, inicjatywa oraz wykonywanie zadań zleco­

nych do wykonania przez zarząd gminny lub Komisję Opieki Społecznej 
wyższej instancji w zakresie:

a) Organizacji i sposobu wykonywania opieki społecznej na te re ­
nie gminy i poszczególnych grom ad wiejskich.

b) Koordynowania wykonywanej przez gminą i gromady wiejskie 
opieki społecznej z działalnością opiekuńczą stowarzyszeń i istytucy] 
istniejących na terenie gminy.

c) Sprawozdań i spostizeżeń opiekunów społecznych.
d) Podziału gminy na okręgi opiekuńcze, liczby opiekunów sp o ­

łecznych i wybotu kandydatów na opiekunów społecznych.
e) Preliminarza wydatków gminy na cele opieki społecznej.

*) G m i n n a  K o m i s j a  O p i e k i  S p o ł e c z n e j  n i e  j e s t  o r g a n e m  p o w o ł r n y m  d o  d e c y ­
d o w a n i a  7 a  r a d ę  g m i n n ą ,  d l a t e g o  t e ż  s k ł a d a ć  s i ę  m o ż e  z  c z ł o n k ć w  z  p o z a  r a d y  
g m i n n e j ,  j a k  t o  p r z e w i d u j e  u s t ę p  ( I )  a r t ,  45  u s t a w y  o  c z ę ś c .  z m i a n .  u s t r .  s a m .  t e r y t .
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2) Zabiegi o pom nożenie funduszów na ceie opieki społeczne], 
zarządzanie nimi, prowadzenie rachunkowości i korespodencji.

3) Układanie planu środków na cele opieki społeczne] dla g-om ad 
wiejskich.

4) Układanie planu dz ałalności opiekuńczej dla terenu całej gminy, 
przy uwzględnianiu środków gminnych, gromadzkich i społecznych, 
oraz pochodzących z subwencji państwowych, sam orządu i komisyj 
wyższych instancji (ew. wyższego rządu).

5) Zaopatrywanie biednych, którzy własną pracą nie mogą zdobyć 
środków do egzystencji, w pożywienie, odzież oraz zapewnienie im d a­
chu nad głową.

6) Wyszukiwanie biednym pracy i dostarczenie im potrzebnych 
materiałów do tej pracy.

7) Opiekowanie s 'e  i wychowywanie dziatwy żebrzącej.
8) Udzielanie pom ocy lekarskiej biednym.
9) Umieszczanie starców i nieuleczalnie chorych w odpowiednich 

zakładach.
10) Ustalanie zasad i sposobu walki z żebractwem, zapobieganie 

żebractwu, oraz okazywanie pom ocy biednym.
11) Prowadzenie ewidencji osob potrzebujących opieki.

V. Środki.
§ 8 .

Dla wypełnienia zadań Komisja Gmmna O. S. korzysta z n a s tę ­
pujących środków:

1) z kredytów budżetowych własnego związku samorządowego,
2) z subwencyj i zapom óg ze Skarbu Państwa, samorządów, insty- 

tucyj i organizacyj społecznych,
3) z darowizn, zapisów, składek dobrowolnych, ofiar i t. p.,
4) z dochodów, imprez, organizowanych przez Komisją1),
5) ze środków two'zonych przez rady gromadzkie,
6) z innych wpływów nieprzewidzianych.

§ 9.
Komisji Gminnej O. S. na jej terenie działania przysługuje wy­

łączne prawo do otrzymywania (przysługuje pierwszeństwo w otrzymy­
waniu) wszelkich subwencyj i dotacyj ze Skarbu Państwa lub źródeł 
samorządowych na cele opieki społeczne).

*) W e d ł u g  r e g u l a m i n u  n i n i e j s z e g o  K o m i s j a  j e s t  o r g a n e m  o p i n i o d a w c z y m  i w y ­
k o n a w c z y m  z w i ą z k u  s a m o r z ą d o w e g o  Q n s t y t u c y j  p r a w a  p u b l i c z n e g o ) ,  k t ó r y c h  z a d a ­
n i e m  m i ę d z y  i n n y m i  j e s t :  d o b r o c z y n n o ś ć  p u b l i c z n a ,  w y k o n y w a n i e  z a d a ń  o p i e k i  s p o ­
ł e c z n e j ,  i t. p .  K o m i a j a ,  p o w o ł a n a  w ł a ś n i e  d o  s p e ł n i e n i a  z a d a ń  o p i e k i  s p o ł e c z n e j ,  
w  p r a c y  s w e j  o p i e r a  s i ę  n i e  t y l k o  o s w ó j  z w i ą z e k  s a m o r z ą d o w y ,  l e c z  i o p r z e d s t a w i ­
c i e l s t w o  a p o ł e c z e ń s t w a  m i e j s c o w e g o ,  n i e  z r z e s z o n e g o  w  o r g a n a c h  s a m o r z ą d u  D l a t e g o  
t e ż  p o w i n n a  t a k ż e  k o r z y s t a ć  z  t y c h  u p r a w n i e ń ,  j a k i e  w y n i k a j ą  n p .  z u s t a w y  z  d n i a  
15.111.1935 r.  ( D z  U.  n r  22 ,  p o z ,  162)  o z b i ó r k a c h  p u b l i c z n y c h .

K o m i s j e  o p i e k i  s p o ł e c z n e j  p o w i n n y  u z y s k a ć  p r a w o  w y ł ą c z n o ś c i ,  a  c o  n a j m n i e j  
p i e r w s z e ń s t w a  d o  d o k o n y w a n i a  n a  w ł a s n y m  t e r e n i e  z b i ó r e k  p u b l i c z n y c h  n a  c e l e  
o p i e k u ń c z e .
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VI. W spółpraca z  radam i grom adzkim i i organizacjam i społecznym i.

§ 10.
Współpraca rad gromadzkich oraz innych organizacyj społecznych 

opiera się na zgłoszeniu z ich strony akcesu do akcji opiekuńczej 
Gminnej Komisji O. S., wyrażonego w formie odpowiednich uchwał 
organów stanowiących tych organizacyj. Uchwały, o Których mowa, 
powinny zawierać deklarację, określającą wyiaźnie rozmiary, formę 
i jakość (charakter) współpracy.

VII. O rganizacja pracy.

§ y.
Komisja Gminna O. S. spełnia akcję opiekuńczą n r  terenie całej 

gminy i to bezpośrednio przez powołane ze swego ramienia p o d k o ­
misje lub też za pośrednictwem tych rad gromadzkich bądź organiza­
cyj sDolecznych i instytucyj, które zadeklarowały swą współpracę i k tó ­
rym Gminna Komisja O S. zleci wykonywanie czynności opiekuńczych.

W zleceniu m a być wskazany teren i zakres działania zleconego.

§ 1 2.
Komisja Gminna O. S. dla terenu całej gminy prowadzić bedzie 

stale wykaz osób, co do których zostanę ustalona konieczność rozto­
czenia opieki sDołecznej.

Wykaz powinien być prowadzony w ten sposób, by wszechstronnie 
odzwierciad!al stosunki osobiste, rodzinne i m ateriam e osób, co do których 
zachodzi potrzeba opieki społecznej.

§ 13.
Wykaz osób, o których mowa w § poprzednim, będzie sporządzo­

ny na podstawie zgłoszeń esób  zainteresowanych, lub wniosków skła­
danych przez opiekunów społecznych, przez organizacje lub instytucje, 
bądź też na podstawie meldunków sołtysów i organów bezpieczeństwa 
publicznego, lub też na podstawie osobistych spostrzeżeń wójta gminy. 
Wvkaz powinien być utrzymywany w stanie stałej aktualności.

§ 14.
Zgłoszony wniosek o wciągnięcie na listę potrzebujących opieki, 

przea zapisaniem do wykazu, powinien być poparty pisemnym zbada­
niem warunków na miejscu przez właściwego opiekuna społecznego.

§ 15.
Pom oc z tytułu opieki społecznej będzie z reguły udzielana je­

dynie tym osobom , które są zamieszczone w wykazie osób potrzebu­
jących opi« ki

§ 16.
Wystąpień.e z wnioskiem o roztoczenie stałej opieki nad osobą 

niezdolną da  pracy pow inro  być poprzedzone sk ierovan iem  jej do
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leicarza w skazanego przez Zarząd gminny, celem ustalenia stopnia n ie­
zdolności do pracy.

§ 17.
Celem uniknięcia wielokrotności w udzielaniu pom ocy jednym

1 tym sam ym  osobom  przez różne organizacje lub instytucje, współ­
pracujące z Qm. Komisją Op. Spoi., lecz prowadzące akcje chary ta­
tywną we własnym zakresie, jest rzeczą konieczną, aby przed udzie­
leniem p o m ory  wzmiankowane organizacje wzgl. instytucje zasięgały 
informacyj w Gm. Kom. Op. Społ., czy osoba, której pom oc m a być 
udzielona, figuruje w wykazie i czy nie jest iuż z funduszów puolicz- 
nych w spom aganą.

§ 18.
Gminna Komisja O. S. prowadzi we własnym zakresie nas tępu ją­

ce księgi: kasową, magazynową i kontrolę wydawanych zap rm og . Za 
prawidłowość prowadzenia k s ą g  odpowiedzialny jest przed Radą Gmin­
ną przewodniczący Komisji. Okresem  operacyjnym  i sprawozdawczym 
G. K. O. S. jest rok budżetowy gm innego związku samorządowego.

§ 19.
Księgowość i rachunkowość Gminna Komisja O. S. piowadzi z re­

guły przy pomocy własnych członków. W wyjątkowych wypadkach p o ­
m oc kancelaryjna m oże być udzielana przez Zarząd gminy.

§ 20.
G minna Komisja O. S. m a prawo i obowiązek przynajmniej raz 

do roku odwiedzać ośrodki (rodziny) opieki otwartej. Czynności te 
m ogą być dokonane  przez Komisję w pełnym składzie lub też przez 
specjalne podkomisje. Z wyników inspekcji powinny być spisywane 
odpowiednie protokóły.

VIII. Spraw ozdanie roczne.

§  2 1 .
W końcu okresu budżetowego Komisja sporządza sprawozdanie 

roczne, które składa do wiadomości Zarządu gminy, nie później niż na
2 tygodnie przed zebraniem  sprawozdawczym Rady gminnej.

IX . K ontrola prac Kom isji z  ram ienia  R a d y  gm innej.

§ 22.
Czynności gospodarcze Komisji Gminnej O. S. związane z akcją 

zam om ogow ą, jak przyjmowanie i rozdawanie środków, przeznaczonych 
na cele opieki społecznej, księgi rachunkowe, m agazynowe, kasowe, 
dowody przychodowe i rozchodowe podlegają kontroli Gminnej Komisji 
Rewizyjnej w miarę potrzeby, a przynajmniej raz do roku, przed rocz 
nym spraw ozdaniem  Zarządu gm innego. W y n ik i  kontroli powinny być 
przedkładane do wiadomości na najbliższym posiedzeniu Rady gminnej.
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X. P osiedzenia  i obrady.

§ 23.
Posiedzenia Gminnej Komisji O. S. są zwyczajne i gospodarcze.
Na posiedzeniach zwyczajnych Komisja rozpabuje  wszelkie zag ad ­

nienia natury zasadniczej i ogólnej, wymienione w § 7 niniejszego re ­
gulaminu.

Posieazenia gospodarcze poświęcone są wyłącznie rozpatrywaniu 
podań  i wniosków o roztoczenie opieki społecznej lub o udzielenie p o ­
mocy materialnej.

§ 24.
Posiedzenia zwyczajne odbywają się w miarę potrzeby, niemniej 

aniżeli 2 razy do roku, t. j. dla złożenia sprawozdania za ubiegły okres 
budżetowy i przyjęcia planu pracy na okres następny  oraz opracowania 
preliminarza budżetowego.

Posiedzenia gospodarcze odbywają się w miarę potrzeby, nie rza­
dziej jednak  niż raz na miesiąc.

§ 25.
Posiedzenia Komisji zwołuje jej przewodniczący, który przewodni­

czy obradom .
Zaproszenia na piśmie lub ustne  powinny być kom unikow ane 

członkom Komisji co najmniej na 3 dni przed posiedzeniem.

§ 26
Posiedzenia są ważne w obecności przewodniczącego lub jego  za ­

stępcy i przynajmniej połowy członków, uprawnionych do głosowania 
ODrady prowadzone są weciiug regulaminu, przyjętego dla obrad Za­
rządu gminnego.

§ 27.
W obradach Gminnej Komisji O. S. m ogą brać udział bez prawa 

głosowania przedstawiciele Zarządu gminy oraz csoby  powołane przez 
Komisję w charakterze rzeczoznawców.

§ 28.
Komisja decyduje zwykłą większością głosów. W razie równości— 

rozstrzyga głos przewodniczącego Komisji.

§ 29.
Protokóły posiedzeń prowadzi sekretarz Komisji w specjalnej księ­

dze protokółów.
Protokóły podpisują: przewoonic^ący i sekretarz oraz obecni

członkowie. Protokóły posiedzeń Komisji m ają  być niezwłocznie udzie­
lane do wglądu wójtowi gminy i podaw ane do wiadomości Zarządowi 
gm innem u, a na jego wniosek—Radzie gminnej na najbliższym ich po ­
siedzeniu, przez przewodniczącego Komisji lub wyznaczonego w tym 
celu członka.
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§ 30.
Uchwały Komisji, niezgodne z obowiązującymi przeoisami, regula­

minem niniejszym, uchwałami Rady i Zarządu gminnego, Jako nieważne, 
nie m ogą być wykonywane Nieważność ich stwierdza wójt gminy 
prz d wniesieniem odnośnego  protokółu posiedzenia Komisji pod obra 
dy Zarządu gm innego.

§ 31
Członkowie Komisji Gminnej O. S. pełnią swe czynności honorowo.

KO M ISJE M IEJSKIE.

Regulamin organizacji, zakresu czynności i obrad Miejskiej Komisji 
Opieki Społecznej

w

§ 1.
Na zasadzie art 43 i 45 ustawy z dnia 23 m arca 1S33 r. o czę­

ściowej zmianie ustr. samorz. terytor. (Dz. U. nr 35, poz. 294) oraz 
art. 10, 11 i 12 rozporządzenia Prezydenta R, P. z dnia 6 marca 1928 r. 
(Dz. U nr 29, poz. 267) o opiekunach społecznych i o komis ach opieki 
społecznej wprowadza się z d n i e m ............. następujący regulamin o rga­
nizacji, *aKresu czynności i obrad M ejskiej Komisji Opieki Społecznej.

I. O kreślenie charakteru M iejskiej K omisji O pieki Społ.

§  2.
Miejska Komisja Opieki Społecznej jest o rganem  opiniodawczym 

w stosunau  do Rady miejskiej, a decydującym w sprawach g o s p o d a r ­
czych, mianowicie: w sprawach dysponowania środkami, przeznaczo­
nymi na sprawowanie opieki społecznej w budżecie miejskim, oraz tych 
organizacyj społecznych, które zgłosiły akces do współpracy z M. K.
O. S.; w sprawach ustalania listy osób, potrzebulących opieki, dokony­
wanie podziału i rozdawnictwa posiadanych środków — bezpośrednio 
lub za pośrednictwem opiekunów społecznych, organizacyj społecznych 
i t. p. w sprawach zleconych do wykonania pizez Zarząd miejski, lub 
wynikających z upoważnień Rady miejskiej.

II. S k ła d  Komisji.

§ 3.
W skład Miejskiej Komisji Opieki Społecznej wchodzą:
1) Przewodniczący Zarządu miasta względnie inny, wyznaczony 

p zez nieqo członek tego  Zarzadu, jako przewodniczący Komisji.
2) Członkowie Rady miejskiej, wybierani przez Radę miejską 

w liczbie 2.
3) Opiekunowie społeczni lub przedstaw ciele okręgów w liczbie 2.
4) Powołani na zasadzie ust. 1 art. 45 ustawy o częściowej zmia- 

rre  ustr. samorz. teryt.
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W a r j a n t  I: Przedstawiciele organizacyj społecznych, p ro­
wadzących na terenie miasta akcję opiekuńczą.

W a r j a n t  II: Dwóch przedstawicieli organizacyj społecznych
pracujących na terenie miasta, z których jeden  wybrany na stałe, 
drugi zaś zaproszony w miarę rozpatrywania na posiedzeniu spraw 
opiekuńczych, dotyczących tej organizacji.

U w a g a :  K o m i s j a  o p i e k i  s p o ł e c z n e j  n i e  j e s t  o r g a n e m  p o w o ł a n y m  d o
d e c y d o w a n i a  z a  r a d ę  m i e j s k ą ,  d l a t e g o  t e ż  s k ł a d a ć  s i ę  m o ż e  z  c z ł o n k ó w  z  p o z a  
r a d y ,  j a k  t o  p r z e w i d u j e  u s t ę p  (1)  a r t .  45  u s t a w y  o  c z ę ś ć ,  z m i a n .  u s t r .  s a m o r z .  
t e r y t .

III. Wybory i kadencja  członków  Komisji.

§ 4.
Członków MieisKiej Komisji O. S. wybiera Rada miejska na p o ­

czątku swej kadencji zwykłą większością głosów w drodze tajnego gło­
sowania.

W razie zgłoszenia bezpośrednio przed wyborami tylu kandyda­
tów ilu m a  być wybianych członków, wybory uważa się za dokonane 
przez aklamację.

Na miejsce ustępującego  członka Komisji Rada miejska dokonuje 
wyboru innego, który sprawuje swoje czynności do końca kadencji 
Komisji.

§ 5.
Kadenc a Miejskiej Komisji Opieki Społecznej wygasa równocze­

śn ie  z kadencją  Raay miejskiej, która Komisje powołuje.

§ 6.
Na pierwszym zebraniu konstytucyjnym Miejska Komlsia O. S. wy­

biera spośród swoich członków sekretarza, sKarbnik? i ich zastępców 
oraz ustala i przydziela pozostałym członkom inne funkcje, a także po ­
wołuje podkom isje  stale.

Inne podkomisje, o charakterze doraźnym, powoływane są w mia­
rę potrzeby.

IV. Zadania.
§ 7.

Do Miejskiej Komisji Opieki Społecznej należy:
1) Wydawanie opinii, inicjatywa oraz wykonywanie zadań zleco­

nych do wykonania przez Zarząd miejski lub Komisję Opieki Społecznej 
wyższej instancji w zakresie:

a) organizacji i sp osobu  wykonywania opieki społecznej na te re ­
nie miasta,

b) koordynowania wyKonywanej przez miasto opieki społecznej 
z działalnośsią op iekuńczą stowarzyszeń i instytucyj istniejących na t e ­
renie miasta,

c) sprawozdań i spostrzeżeń opiekunów społecznych,
d) podziału miasta na okręgi opiekuńcze, liczby opiekunów spo­

łecznych i wyboru kandyda tów  na opiekunów społecznych,
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e) preliminarza wyaatków miasta na cele opieki społecznej.
2) Zabieg) o pom nożenie funduszów na cele opieki społecznej, 

zarządzanie nimi, prowadzenie rachunkowości i korespondencji.
3) Uitładame planu działalności opiekuńczej dla terenu miasta 

przy uwzglądniemu środków organizacyj społecznych, oraz pochodzą­
cych z subwencyj państwowych, sam orządu i komisyj wyższych instan- 
cyj (ew. wyższego rzęau).

4) Zaopatrywanie b ed n y c h ,  którzy własną pracą nie m ogą zd o ­
być środków do egzystencji, w pożywienie, odzież oraz zapewnienie im 
dachu  r ud głowa.

5) Wyszukiwanie biednym pracy i dostarczanie im potrzebnych 
rrateriafów do tej pracy.

6) Opiekow anie się i wychowywanie dziatwy żebrzącej.
7) Zakładanie i prowadzenie klubów dziecięcych t. iw  klubów 

uliczników, spizefiawców gazet, prowadzenie sal zajęć i t. p.
8) Udzielanie pom ocy lekarskiej Diednym.
9) Umieszczanie starców i nieuleczalnie chorych w Odpowiednich 

zakładach.
10) Ustalanie zasad i sposobów  walki z żebractwem, zapobieganie 

żeoractwu. oraz okazywanie pom ocy bieanym.
11) Prowadzenie ewidencji osób potrzebujących opieki.

V. Środki.

§ 8.
Dla wypełnienia zadań Miejska Komisja O. S. korzysta z n a s tę ­

pujący! h środków.
1) z kredytów budżetowych własnego związku s a m o s ą d o w e g o .
2) z subwencyj i zapom óg ze Skarbu Państwa, samorządów, insty- 

tucyj i organizacyj społecznych,
3) z da uWizn, zapisów, sc ładek  dobrowolnych, ofiar i t. p.,
4) z dochodów z imprez, organizowanych przez Komisję 1),
5) z innych wpływów nieprzewidzianych.

§ 9.
Miejskiej Komisji O. S. na jej terenie działania przysługuje wy­

łączne prawo do otrzymywania (przysługuje pierwszeństwo w otrzymywa­
niu) wszelkich subwencyj i dotacyj ze Skarbu Państwa lub źródeł sa- 
mo-ządowych na cele opieki społecznej.

J)  W e d ł u g  r e g u l a m i n u  n i n i e j s z e g o  K o m i s j a  j e s t  o r g a n e m  o p i n i o d a w c z y m  i w y ­
k o n a w c z y m  z w i ą z k u  s a m o r z ą d o w e g o  ( i n s t y t u c j i  p r a w a  p u b l . ) ,  k t ó r e g o  z a d a n i e m  
m i ę d z y  i n n y m i  j e s t ;  d o b r o c z y n n o ś ć  p u b l i c z n a ,  w y k o n y w a n i e  z a d a ń  o p i e k u ń c z y c h
i t .  p .  K o m i s j a  p o w o ł a n a  w ł a ś n i e  d o  s p e ł n i a n i a  z a d a ń  o p i e k i  s p o ł e c z n e j  w  p r a c y  
s w e j  o p i e r a  s i ę  n i e  t y l k o  o s w ó j  z w i ą z e k  s a m o r z ą d o w y ,  l e c z  i o p r z e d s t a w i ­
c i e l s t w o  s p o ł e c z e ń s t w a  m i e j s c o w e g o ,  n i e z T z e s z o n e g o  w  o r g a n a c h  s a m o r z ą d o w y c h .  
D l a t e g o  t e ż  p o w i n n a  t a k i e  k o r z y s t a ć  z  t y c h  u p r a w n i e ń ,  j a k i e  w y n i k a j ą  n p .  z  u s t a w y  
z  d n i a  15.111.1935 r. ( D z .  U.  n r  22 ,  p o z .  162)  o z b i ó r k a c h  p u b l i c z n y c h .  K o m i s j e  
o p i e k i  s p o ł e c z n e j  w i n n y  u z y s k a ć  p r a w o  w y ł ą c z n o ś c i ,  a  p r z y n a j m n i e j  p i e r w s z e ń s t w a  
d o  d o k o  n y w a n i a  n a  w ł a s n y m  t e r e n i e  z b i ó r k i  p u b l i c z n e j  n a  c e l e  o p i e k u ń c z e .
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VI. W spółpraca z  innym i organizacjam i społecznym i.

§ 10.
Współpraca innych organizacyj społecznych opiera się na zgłosze­

niu z ich strony akcesu do akcji opiekuńczej Miejskiej Komisji Opieki 
Społecznej, wyrażonego w formie odpowiednich uchwał organów s tan o ­
wiących tych organizacyj. Uchwały, o których mowa, powinny zawierać 
deklaracje, określającą wyraźnie rozmiary, formą i jakość (ctrarakter) 
współpracy.

VII. O rganizacja  pracy.

§ 11.
Miejska Konrsja  O S spełnia akcję opiekuńczą na terenie ca ­

łego miasta i to bezpośrednio przez powołane ze swego ramienia p o d ­
komisje, lub też za pośrednictwem tych organizacyj społecznych 
i instytucyj, które zadeklarowały swą współpracą i którym Miejska Ko­
misja O. S, zleci wykonywanie czynności opiekuńczych.

W zleceniu ma być wskazany teren  i zakres działania zleconego.

§ 12.
Miejska Komisja O. S. dla te renu  całego miesta prowadzić b ę ­

dzie stale wykaz osób, co do kiórych zostanie ustalona konieczność 
roztoczenia opieki społecznej.

Wykaz powinien być prowadzony w ten  sposób, by wszechstronnfe 
odzwierciedlał stosunki osobiste , rodzinne i m aterialne osób, co do 
których zachodzi potrzeba opieki społecznej.

§ 13
Wykaz osób, o których mowa w § poprzednim będzie sporządzony 

na podstawie zgłoszeń osob zainteresowanych, lub wniosków składa­
nych przez opiekunów społecznych, przez organizacje lub instytucje 
bądź na podstawie m eldunków organów bezpieczeństwa publicz­
nego, luo też na podstawie osob 'stych spostrzeżeń organów Zarządu 
miasta. Wykaz powinien być utizymany w stanie stałej aktualności.

§ 14
Zgłoszony wniosek o wciągnięcie na listą potrzebujących opieki, 

przed zapisaniem  do wykazu, powinien być poparty p isem nym  zb ad a­
niem warunków na miejscu przez właściwego opiekuna społecznego.

§ 15.
Pom oc z tytułu opieki społecznej, Doza wydatkami charak teru  d o ­

raźnego, będzie z reguły udzielana jedynie tym osobom , które za ­
mieszczone zostały w wykazie osób potrzebujących opieki.

§ 16.
Wystąpienie z wnioskiem o roztoczenie stałej opieki nad osobą
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niezdolną do pracy powinno być poprzedzone skierowaniem je] do 
lekarza wskazanego przez Zarząd miejski, celem ustalenia stopnia n ie­
zdolności do pracy.

§ 17.
Celem uniknięcia wielokrotności w udzielaniu pom ocy jednym

1 tym sam ym  osobom  przez różne organizacje lub instytucje, współ­
p racu jące  z Miejską Komisją O. S., lecz prowadzące akcję charyta­
tywną we własnym zakresie ,— jest rzeczą konieczną, aby przed udzie­
leniem  pomocy, wzmiankow ane organizacje wzgl. instytucje, zasięgały 
infornnaryj w M. K O. S., czy osoba, które] pom oc ma być udzielona, 
figuruje w wykazie i czy nie jest już z funduszów publicznych w spo­
m aganą .

§ 18 .
Miejska Komisja O. S. prowadzi we własnym zakresie następujące  

księgi: kasową, m agazynową i kontrolę wydawanych zapomóg. Za 
prawidłowość prowadzenia ksiąg odpowiedzialny jest przed Radą miej- 
sKą przewodniczący Komisji. O kresem  operacyjnym i sprawozdawczym 
M. K. O. S. jest rok budżetowy miejskiego związku samorządowego.

§ 19.
Księgowość i rachunkowość Miejska Komisja O. S. prowadzi z re­

guły przy pom ocy własnych członków. W wyjątkowych wypadkach 
p o m o c  kancelaryjna m oże być udzielana przez Zarząd miejski.

§ 20.
Miejska Komisja O. S. ma prawo i obowiązek przynajmniej raz 

do roku odwiedzać ośrodki (rodziny) opieki otwartej. Czynności te  
m ogą być dokonyw ane przez Komisję w pełnym składzie lub też przez 
spec ja lne  podkom isje . Z wyników inspekcji powinny być spisywane 
odpow 'ednie  protokóły.

VIII. Spraw ozdanie roczne.

§ 21.
W końcu okresu budżetow ego Komisja sporządza sprawozdanie 

roczne, które składa do wiadomości Zarządu miasta, nie później niż na
2 tygodnie przed zebraniem  sprawozdawczym Rady miejskiej.

IX. Kontrola prac K om isji z  ram ienia R a d y  m iejskiej.

§ 22.
Ctynności gospodarcze Miejskiej Komisji O. S. związane z akcją 

zapomogow ą, jak: przyjmowanie i rozdawanie środków, przeznaczonych 
na cele opieki społecznej; księgi: rachunkowe, m agazynowe, kasowe, 
dow ody przychodowe i rozchodow e — podlegają kontroli miejskiej Ko­
misji Rewizyjnej w miarę potrzeby, a przynajmniej raz do roku, przed 
rocznym sprawozdaniem  Zarządu miejskiego. Wyniki kontroli powinny
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być przedkładane do wiadomości na najbliższym posiedzeniu Rady 
miejskiej.

X. Posiedzenia i obrady.

§ 23.
Posiedzenia Miejskiej Komisji O. S. są zwyczajne i gospodarcze.
Na posii dzeniach zwyczajnych Komisja rozpatruje wszelkie z a ­

gadnienia natury zasadniczej i ogólnej, wymienione w § 7 niniejszego 
regulaminu.

Posiedzenia gospodarcze poświęcone są wyłącznie rozpatrywaniu 
podań  i wniosków o roztoczenie opieki społecznej lub o udzielenie 
pom ocy materialnej.

§ 24.
Posiedzenia zwyczajne odbywają się w miarę potrzeby, nie mniej 

aniżeli dwa razy do roku, t. j. dla złożenia sprawozdania za ubiegły 
okres  budżetowy i przyjęcia planu pracy na okres następny oraz o p ra ­
cowania preliminarza budżetowego.

Posiedzenia gospodarcze odbywają się w miarę potrzeby, nie rza­
dziej jednak  niż raz na miesiąc.

§ 25.
Posiedzenia Komisji zwołuje jej przewodniczący, który przew od­

niczy obradom .
Zaproszenia na piśmie lub ustne powinny być kom unikow ane 

członkom Komisji co najmniej na 2 dni przed posiedzeniem.

§ 26.
Posiedzenia sa ważne w obecności przewodniczącego lub jego 

zastępcy i przynajmniej połowy członków, uprawnionych do g łosow a­
nia. Obrady prowadzone są według regulaminu, przyjętego d 'a oorad 
Zarządu miejskiego.

§ 27.
W obradach Miejskiej Komisji O. S. m ogą brać udział bez prawa 

głosowania przedstawiciele Zarządu miejskiego oraz osoby powołane 
przez Komisję w charak terze  rzeczoznawców.

§ 28.
Komisja decyduje zwykłą większością głosów. W razie równości 

rozstrzyga glos przewodniczącego.

§ 29.
Protokóły posiedzeń prowadzi sekretarz Komisji w specjalnej księ­

dze protokółów.
Protokóły podpisują: przewodniczący i sekretarz  oraz obecni 

członkowie. Protokóły posiedzeń Komisji mają być niezwłocznie udzie­
lane do wglądu burmistrzowi m iasta  i podaw ane do wiadomości Za­
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rządowi miejskiemu, a na jego  wniosek Radzie miejskiej, na  najbliż­
szym  ich posiedzeniu, przez przewodniczącego Komisji lub wyznaczo­
n eg o  w tym celu członka Zarządu.

§ 30.
Uchwały Komisji, n iezgodne z o t  owiązującymi przepisami, regula­

m inem  niniejszym, uchwałami Rady i Zarządu miejskiego, jako nie­
ważna, nie m ogą być wyttonywane. Nieważność icn stwierdza burmistrz 
miasta przed wniesieniem odnośnego  protokółu posiedzenia Komisji 
pod obrady Zarządu miejskiego.

§ 31.!
Członucwie Miejskiej Komisji Opieki Społecznej pełnią swe czyn­

ności honorowo.

KO M ISJE  POWIATOWE.

Regulamin organizacji, zakresu czynności i obrad Powiatowej Komśsji 
Opieki Społecznej

W ....................... |* .....................................

§ 1.
Na podstawie punktów 6 i 7 oiaz końcowego ustępu  art. 17 d e ­

kretu  o tymczasowej ordynacji powiatowej z dnia 4 II 1919 r. (Dz. P.
P. P. nr 13, poz. 141), zmienionej częściowo ustawą z dnia 23 marca
1933 r. o częściow«j zmianie ustroju samorz. terytor. (Dz. U. nr 35,
poz. 294) oraz art. 13, 14 i 15 rozporządzenia Prezydenta R P. z dnia
6 marca 1928 r. (Dz. U. nr 29, poz. 267) o opiekunach społecznych
i o komisjach opieki społecznej, wprowadza się z dniem ...........................
następujący regulamin organizacji, zakresu czynności i obrad Pow iato­
wej Kzmisji Opieki Społecznej.

I. O kreślenie charakteru  Pow iatow ej Komisji O pieki Społecznej

§ 2 .
Powiatowa Komisja Op eki Społecznej jes t  organem  opiniodawczym 

w stosunku do Rady powiatowe|, a decydującym w sprawach gospo 
darczych, mianowicie: w spraw ach dysponowania środkami, przeznaczo­
nymi r.a sp rawowanie opieki soołecznej w budżecie Powiatowego 
Związku Sam orządowego oraz tych organiracyj społecznych, które zgło­
siły akces do współpracy z Pow. Kom. Op. Społ. w sprawach dokony­
wania przydziału posiadanych środków gminnych i miejskich komisjom 
opieki społ., w sprawach nadzoru nad dziiłalnośclą tych komisyj oraz 
w sprawach zleconych do wykonania przez Wydział Powiatowy, lub 
wynikających z upoważnień Rady powiatowej.

II. S k ła d  Komisji.

§ 3.
W skład Powiatowej Komisji Opieki Społecznej wchodzą:
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1) przewodniczący Wydziału Powiatowego względnie inny, wy­
znaczony przez niego członek teg cż  Wydziału, j*ko przewodniczący 
Kcrr.lsli,

2) członkowie Redy Powiatowej, wybrani przez Radę Powiatową 
w liczbie 5,

3) opiekunowie społeczni lub przedstawiciele okręgów w liczbie 3.
4) przedstawiciele istniejących ra  cbszane powiatu stowtrzyszeń 

i instytucyj spcłecznc-epiekuńczyc h w ilości 2, których listę ustali Rada 
Powiatowa, Drży czym jeden wybrany zostaje na stałe, drugi zaś zapra­
szany zostaje w miarę rozpatrywania na posiedzeniu spraw opiekuń­
czych, dotyczących dartej organizacji,

5) lekarz powiatowy, zapraszany na miejsce niestałego przed­
stawiciela stowarzyszeń opiekuńczo-spclecznych, w tych wypadkach, 
kiedy na posiedzeniu rozpatrywane będą sprawy sanitarne w powiecie 
lub sprawy opiekuńcze o charakterre leczniczo-sanltemym.

III. W ybory i kadencja  członków  Komisji.

§ 4
Członków Powiatowej Komisji O. S. wybiera Rada pcw arowa na 

początku swej kadencji zwykłą większością głosów w drodze tajnego 
głodowania.

W razie zgłoszenia bezpośrednio przed wybcrzmi tylu kandyda­
tów, ilu ma być wybranych członków, wybory uważa się za dokonane 
przez aklamację.

Na miejsce ustępującego  członka Komisji Rada powiatowa doko­
nuje wyboru innego, który sprawuje swoje czynności do kcńca kaden ­
cji Komisji.

§ 5.
Kadencja Powiatowej Komisji Opieki Społecznej wygasa równo­

cześnie z kadencją Rady powiatowej, która Komisję powołała.

§ 6 .
Na pierwszym zebraniu konstytucyjnym Powiatowa Komisja O. S. 

wybiera z pośród swoich członków sekretarza, skarbnika i ich zastęp­
ców oraz ustala i przydziela pozostałam  człcnkcm  inne funkcje, a także 
powołuje podkom isje  stałe.

Inne podkomisje, o charakterze doraźnym, powoływane są W  mia­
rę potrzeby

IV. Zadania.

§ 7.
Do Powiatowej Komisji Opieki Społecznej należy:
1) W y d a w a n i  opinii, inicjatywa craz wykonywanie zadań zleco­

nych do wykonania przez Wydział Powiatowy w zakresie:
a) organizacji i sposobu wykonywania opieki społecznej przez P o ­

wiatowy Związek Samorządowy,
b) koordynowania wykonywanej działalności opiekuńczej gmin
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wiejskich i miast mewydzielonych z Powiat. Związku Samorz. oraz s to ­
warzyszeń i instytucyj z zadaniami społeczno-opiekuńczymi Powiat. 
Związku Sam orządowego,

c) preliminarza wydatków Powiatowego Związku Sam orządow ego 
na cele opieki społecznej,

d) zakładania i prowadzenia zamkniętych zakładów ODiekuńczych, 
ochron, przytułków, domów pracy dobrowolnej i przymusowej, pogoto­
wi opiekuńczych dla dzieci i t. p.

2) Zabiegi o pom nożenie  funduszów na cele opieki społecznej, 
zarządzanie nimi, prowadzenie rachunkowości i korespondencji.

3) Układanie planu działalności opiekuńczej dla komisy] gm in­
nych i miejskich miast niewydzielonych i rozdział posiadanych ś rod ­
ków pomiędzy poszczególne komisje gminne i miejskie miast niewy­
dzielonych.

4; Sprawowanie nadzoru nad działalnością komisy] gminnych 
i miejskich miast niewydzielonych, a także gromad oraz subw encjonow a­
nych przez Komisje Opieki Społecznej instytucyj i organizacyj sp o ­
łecznych.

5) Wyszukiwanie pracy i dostarczanie potrzebnych materiałów 
do  pracy tym biednym, których nie są w możności zatrudnić właściwe 
komisie gminne lub miejskie.

6) Prowadzenie akcji opiekuńczej o charakterze ogólnym  leczni- 
czo-sanitarnym na terenie  powiatu, zdążającej do podniesienia s tanu  
zdrowotnego ludności ubogiej.

7) Wykonywanie innych zadań, zlecanych przez Wydział lub Ra­
dę Pow.

V. Środki 
§ 8.

Dla wypełnienia zadań Powiatowa Komisja O. S. korzysta z n a ­
stępujących środków:

1) z kredytów budżetowych własnego związku sam orządowego,
2) z subwencyj i zapom óg ze Skarbu Państwa, sam orządów, 

i instytucyj i organizacyj społecznych,
3) z darowizn, zapisów, składek dobrowolnych, ofiar i t. p.,
4) z dochodów z imprez, organizowanych przez K om is ję1),
5) z innych wpływów nieprzewidzianych.

W e d ł u g  r e g u l a m i n u  n i n i e j s z e g o  K o m i s j a  j e s t  o r g a n e m  o p i n i o d a w c z y m  i w y ­
k o n a w c z y m  z w i ą z k u  s a m o r z ą d o w e g o  ( i n s t y t u c j i  p r a w a  p u b l ) .  k t ó r e g o  z a d a n i e m  m i ę ­
d z y  i n n y m i  j e s t :  d o b r o c z y n n o ś ć  p u b l i c z n a ,  w y k o n y w a n i e  z a d a ń  o p i e k u ń c z y c h  i t .  p.  
K o m i s j a  p o w o ł a n a  w ł a ś n i e  d o  t - p e ł n i a n i a  z a d a ń  o p i e k i  s p o ł e c z n e j  w  p r a c y  s w e j  
o p i e r a  s i ę  n i e  t y l k o  o s w ó j  z w i ą z e k  s a m o r z ą d o w y ,  l e c z  i o p r z e d s t a w i c i e l s t w o  s p o ­
ł e c z e ń s t w a  m i e j s c o w e g o ,  n i e z r z e s z o n e g o  w  o r g a n a c h  s a m o r z ą d o w y c h .  D l a t e g o  t e ż  
p o w i n n a  t a k ż e  k o r z y s t a ć  z  t y c h  u p r a w n i e ń ,  j a k i e  w y n i k a j ą  n p .  z u s t a w y  z  d n i a  
15 111 1935 r ,  ( D z .  U .  n r  22 ,  p o z -  162)  o z b i ó r k a c h  p u b l i c z n y c h .  K o m i s j e  O .  S- p o ­
w i n n y  u z y s k a ć  p r a w o  w y ł ą c z n o ś c i ,  a  p r z y n a j m n i e j  p i e r w s z e ń s t w a  d o  d o l t o n y w a n i a  
n a  w ł a s n y m  t e r e n i e  z b i ó r k i  p u b l i c z n e j  n a  c e l e  o p i e k u ń c z e .

K o m i s j a  P o w i a t o w a  p o w i n n a  p o n a d t o  k o r z y s t a ć  z  p r a w a  u r z ą d z a n i a  r a z  d o  
r o k u  t .  z w .  „ d n i a " ,  w z g l ę d n i e  „ t y g o d n i a  m i ł o s i e r d z i a " ,  w  c z a s i e  k t ó r e g o  z b i ó r k a  
p u b l i c z n a  o d b y w a ł a b y  s i ę  n a  t e r e n i e  c a ł e g o  p o w i a t u .
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§ 9.
Powiatowej Komisji O. S. na terenie powiatu przysługuje wyłączne 

prawo (przysługuje pierwszeństwo w otrzymywaniu) do otrzymywania 
wszelkich subwencyj i dotacyj ze Skarbu Państwa lub ze źródeł s a m o ­
rządowych na ce 'e  opieki społecznej.

VI. W spółpraca z  innym i organizacjam i społecznym i.

§ 10.
Współp raca innych organizacyj społecznych opiera się na zgłosze­

niu z ich strony akcesu do ascji opiekuńczej Powiatowej Komisji O. S.( 
wyrażonego w formie odpowiednich uchwal organów stanowiących tych 
organizacyj. Uchwały, o których mowa, powinny zawierać deklaracją, 
określającą wyraźnie rozmiary, formą i jakość  (charakter) współpracy.

VII. O rganizacja  pracy.

§ 11.
Powiatowa Komisja O. S. spełnia akcją opiekuńczą na terenie 

całego powiatu za pośrednictwem komisyj gminnych i miejskich miast 
niewydzielonych. Środki materialne, b ądące  w dyspozycji Komisji Po­
wiatowej są przydzielane kom isjom  gminnym i miejskim na podstawie 
uchwał gospodarczych Komisji Powiatowej

§ 12.
Powiatowa Komisja O. S. prowadzi akta działalności gminnych 

i miejskich komisyj, a także akta inspekcyj i rewizyj i sprawozdań dla 
każdej Komisji zosobna.

§ 13.
Pom oc z tytułu opieki społecznej o charakterze doraźnym należy 

do kom petencji przewodniczącego Wydziału Powiatowego, jako prze­
wodniczącego Komisji.

§ 14.
Powiatowa Komisla O. S. prowadzi we wiasnym zakresie nastąpu  

jące ksiągi: kasową, magazynową, kontrolą wydawanych zapom óg i inne 
według potrzeby i uznania Komisji.

Za prawidłowość prowadzenia ksiąg odpowiedzialny jes t  przed 
Radą Powiatową przewodniczący Komisji. Okresem  operacyjnym  i sp ra ­
wozdawczym P. K. O. S. jes t  rok budżetowy Powiatowego Związku 
Sam orządowego.

§ 15.
Ksiągowość i rachunkowość Powiatowa Komisja O. S. prowadzi 

z reguły przy pom ocy własnych członków. W wyjątkowych wypadkach 
pom oc kancelaryjna m oże być udzielana przez Wydział Powiatowy.

§ 16.
Powiatowa Komisla O. S. m a prawo przynajmniej raz do roku 

odwiedzać ośrodki (rodziny) opieki otwartej i sprawdzać działalność
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w tym kierunku komisyj gminnych i miejskich. Czynności te m ogą być 
dokonyw ane przez Komisje w pełnym składzie lub też przez specja lne 
podkom isje .  Z wyników inspekcyj powinny być spisywane odpowied­
nie protokóły.

Vlll. Spraw ozdan ie  roczne.
§ 17.

W końcu okresu  budżetowego Komisja sporządza sprawozdanie 
roczne, które składa do wiadomości Wydziałowi Powiatowemu, nie póź 
niej niż 2 tygodnie przed zebraniem sprawozdawczym Wydziału Powia­
towego.

IX . K ontrola prac Komisji z  ramienia R e d y  Fowiatowej.
§ 18.

Czynności go sp ed treze  Powiatowej Komisji O. S. związane z akcją 
zapom ogow ą, jak: przyjmowanie i rozdawanie środków, przeznaczonych 
na cele opieki społecznej; księgi: rachunkowe, magazynowe, kasowe, 
dowody przychodowe i rozchodowe — podlegają kontroli Powiatowej 
Komisji Rewizyjnej w miarą potrzeby, a przynajmniej raz do roku p _zed 
rocznym sprawozdaniem Wydziału Powiatowego. Wyniki kontroli p o ­
winny być przedkładane do wiadomości na najbliższym posiedzeniu 
Rady Powiatowej.

X . Posiedzenia i obrady.
§ 19.

Posiedzenia Powiatowej Komisji Opieki Społecznej są  zwyczajne 
i gospodarcze

Na posiedzeniach zwyczainych Komisja rozpatruje wszelkie zagad­
nienia natury zasadniczej i ogólnej, wymienione w § 7 niniejszego regu­
laminu.

Posiedzenia gospodarcze poświecone są wyłącznie sprawom zabie­
gania c- pom nożenie  funduszów na cele opieki społecznej, zarządzania 
nimi, dokonywania podziału środków pomiądzy poszczególne komisje 
gminne i miejskie oraz wypełnianie innych czynności o charakterze 
gospodarczym, przewidzianym w regulaminie niniejszym.

§ 20.
Posiedzenia zwyczajne odoywają sią w miarą potrzeby, nie mniej 

aniżeli dwa razy do roku t. j. dla złożenia sprawozdania za ubiegły 
okres budżetowy i przyjęcia planu pracy na okres ra s tą p n y  oraz o p ra ­
cowania preliminarza budżetowego.

Posiedzenia gospodarcze odbywają sią w miarą potrzeby, nie rza­
dziej jednak  niż raz na kwartał.

§ 21.
Posiedzenia Kcmisji zwołuje jej przewodmczący, ktćry przewodniczy 

ob-adom.
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Zaproszenia na piśmie lub ustne powinny być kom unikowane 
członkom Komisji co najmniej na 7 dni przed posiedzeniem.

§ 22.
Posiedzenia są ważne w obecności przewodniczącego lub jego 

zastępcy i przynajmniej połowy członków, uprawnionych do głosowania. 
Dorady prowadzone są według regulaminu, przyjętego dla obrad Wy­
działu Powiatowego.

§ 23.
W obradach  Powiatowej Komisji O. S. m ogą brać udział bez prawa 

głosowania przedstawiciele Wydziału Powiatowego oraz osoby powołane 
przez Komisję w charakterze rzeczoznawców.

§ 24.
Komisja decyduje zwykłą większością głosów. W razie równości 

rozstrzyga glos przewodniczącego.

§ 25.
Protokóły posiedzeń prowadzi sekretarz Komisji w specjalnej księ­

dze protokółów.
Protokóły podpisują: przewodniczący i sekretarz oraz obecni człon­

kowie Protokóły posiedzeń Komisji m ają  być podaw ane do wiado­
mości Wydziału Powiatowego, a na jego wniosek Radzie Powiatowej, 
na najbliższym ich posiedzeniu, przez przewodniczącego Komisji lub 
wyznaczonego w tym celu członka Wydziału.

§ 26.
Uchwały Komisji, n iezgodne z obowiązującymi przepisami regula­

m inem  niniejszym, uchwałami Rady i Wydziału Powiatowego, iako nie­
ważne, nie mogą być wykonywane. Nieważność ich stwierdza prze- 
wodn czący Wydziału Powiatowego przed wniesieniem odnośnego  p ro ­
tokółu  posiedzenia Komisji pod obrady Wydziału.

§ 27.
Członkowie Powiatowej Komisji Ooieki Społecznej pełnią swe 

czynności honorowo. Diety i koszty podróży dla zamiejscowych człon­
ków Komisji wypłacone są w wysokości diet radnych powiatowych.
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Mgr. M IKO ŁAJ KWAŚNIEWSKI

ORZECZNICTWO SĄDU NAJWYŻSZEGO W SPRAWIE ROZ­
WODÓW MAŁŻEŃSTW KATOLICKICH ZAWARTYCH POD 

RZĄDEM USTAWY CYWILNEJ Z R. 1811.

O bszerny  zakres uprawnień władz administracji ogólnej w spra­
wach małżeńskich na terenie b. zaboru austriackiego, niezbędną czyni 
znajom ość orzecznictwa sądowego w sprawie rozwodów małżeństw ka­
tolickich na tym terenie zawieranych, udzielonych przez sądy duchowne 
wyznań niekatolickich w razie przejścia jednego lub obojga m tłżonków  
na wyznanie niekatolickie oraz w sprawie orzekania o ważności względ­
nie nieważności ponownych związków małżeńskich, zawieranych n as tęp ­
nie przez rozwiedzionych w ten  sposób  małżonków.

W szczególności władze administracji ogólnej sprawują na  teren ie  
b. zaboru austriackiego nadzór nad wykonywaniem  przepisów ustawy 
cywilnej z r. 1811 w sprawach małżeńskich, udzielają dyspens od prze­
szkód do zawarcia małżeństwa, a w wypadkach przez prawo przewi­
dzianych powołane są do głoszenia zapowiedzi, przyjmowania uroczy­
stego oświadczenia zezwolenia na zawarcie m ałżeństw a i prowadzenia 
akt s tanu  cywilnego zaślubin z zawieranych przed nimi ślubów.

Dla ocenienia kwestii rozwodów małżeństw katolickich, zawiera­
nych pod rządem  prawa małżeńskiego, zawartego w ustawie cywilnej 
z r. 1811 (§§ 44—136), zaznaczyć należy, że prawo to w § 111 stanowi, 
i i  węzeł ważnego małżeństwa między katolikami rozwiązany być może 
tylko przez śm ierć jednego  z małżonków. Nlerozwiązalny jest również 
węzeł małżeński, gdyby w czasie zawarcia małżeństwa choć jedna  strona 
wyznawała religię katolicką.

W obec tego kategorycznego przepisu ustaw owego jasnym jest, że 
rozwód małżeństwa ważnego, gdy w chwili zawarcia związku m ałżeń ­
skiego obie strony lub choćby tylko jedna wyznawała religię katolicką, 
jes t  niedopuszczalny naw et w wypadku, gdy jedna lub obie strony 
przejdą na inne wyznanie, dla k tórego  rozwód jest prawnie dopusz­
czalny.
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Niedopuszczalny jest również rozwód, gdy w czasie żądania roz­
wodu oboje m ałżonkowie wyznają religię katolicką, cnocby w chwili 
zawarcia go nie byli katolikami. Jeżeli zaś po zawarciu małżeństwa
przez akatolików jeden  z małżonków przejdzie na religię katolicką, to 
rozwodu żądać może tylko małżonek niekatolicki. W razie jednak  udzie­
lenia rozwodu w tym wypadku, małżonek katolicki nie będzie mógł 
zawrzeć ponow nego małżeństwa za życia drugiego małżonka.

Dalsze ograniczenie dla katolików zawiera jeszcze dekret 
z 26 VIII 1814 (Zb. ust. sąd. austr. nr. J099), postanawiający, że 
katolik nie m oże zawrzeć ważnego, małżeństwa z osobą rozwiedzioną 
niekatolicką za życia rozwiedzionego drugiego małżonka.

Orzecznictwo w sprawach małżeńskich, a więc także orzekanie
o ważności m ałżeństw  i o rozwodach, o ile te  ostatn ie  są dla pewnych 
wyznań dopuszczalne, należy na teren ie  b. zaboru austriackiego do
sądów powszechnych bez względu na to, czy małżeństwo było zawarte
przed właściwym duchownym odnośnego wyznania, czy też w pewnych, 
wyjątkowych wypadkach przed powiatową władzą administracji ogólnej.

Gdy na teren ie  b. zaboru rosyjskiego do orzekania w sprawach 
małżeńsKich powołane są z mocy ustawy z r. 1836 sądy duchow ne 
odnośnych wyznań, sądy te w razie przejścia na o dnośne  wyznanie 
choćby jednugo z małżonków katolickich, stosują w razie zwrócenia się 
o  rozwód zarówno przepisy m aterialne jak i formalne obowiązujące na 
teren ie  b. zaboru rosyjskiego, chociaż rrałzonkowie mają miejsce za­
mieszkania na terenie mocy obowiązującej ustawy cywilnej z r. 1811, 
a małżeństwo było zawarte również pod rządem  tej ustawy

Przed wejściem w życie ustawy z 2 VIII 1926 o prawie właściwym 
dla stosunków prywatnych wewnętrznych (Dz. U. poz. 580) praktyka 
sądowa i adm inistracyjna stała na stanowisku uznawania wyroków 
Sądów Duchownych, a to Prawosławnego w Warszawie i Ewangelicko- 
Reformow anego w Wilnie, dotyczących rozwodów małżeństw katolickich 
zawartych w b. dzielnicy austriackiej, jako wyroKÓw sądów szczególnych, 
k tórym  obowiązujące prawo przekazało jurysdykcję w pewnej kategorii 
spraw z uwagi na konieczność respektowania orzeczeń sądowych 
w ogolności na terenie całego Państwa.

Zarówno jednak  orzecznictwo sądów powszechnych jak i praktyka 
administracyjna stała na  stanowisku, że rozwiedzeni w ten  sposób  mał­
żonkowie nie m ogą na terenie mocy obowiązującej ustawy cywilnej 
z r. 1811 zawrzeć ważnego małżeństwa za życia drugiego małżonka 
m im o przejścia na inne wyznanie.
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Sytuacja zmieniła się po  wejściu w życie wspom nianej ustawy 
z 2 VIII 1926 (Dz. CI. poz. 580).

Art. 1 tej ustawy ustalił zasadę, że zdolność prawną polskiego 
obywatela o c tn ia  się w ed łjg  prawa obowiązującego w miejscu jego 
zamieszkania.

Art. 2-gi zaś tej ustawy zastrzega, że w razie zmiany miejsca za­
mieszkania,. zmieniający w dziedzinie zdolności osobistej, stosunków  
familijnych i praw spadkowych podlega prawu nowego miejsca zam ie­
szkania dopiero  po jednym roku. Prawną m ożność zawarcia ważnego 
małżeństwa ocenia się w myśl art. 13 tej ustawy dla każdej ze stron 
według prawa, k tórem u strona podlega osobiście. Form a zawarcia 
małżeństwa podlega prawu obowiązującemu w miejscu zawarcia związku 
m ałżeńskiego (art. 14).

Dla rozwcdu i rozdziału od stołu i łoża t. j. separacji, właściwe 
jest prawo, k tórem u małżonkowie osobiście podlegają w czasie żąda­
nia rozwodu lub rozdziału. Jeżeli małżonkowie podlegają w tym czasie 
prawom różnym, właściwe jes t  ich ostatnie prawo wspólne.

Małżonkowie tylko wówczas m ogą żądać rozwodu lub rozdziału 
w części Państwa, w której obowiązuje prawo odm ienne  od tego, jakie 
jest dla nich właściwe, gdy rozwód lub rozdział jest dopuszczalny 
w danym przypadku również według prawa miejsca, gdzie wniesiono 
żądanie (art. 17).

Mimo wejścia w życie tej ustawy, wyroki sądów duchownych, nie 
licząc się z je) postanowieniami, orzekały w dalszym ciągu rozwody 
m ałżeństw  katolickich, zawartych na terenie mocy obowiązującej ustawy 
cywilnej z r. 1811, w razie przejścia choćby jednego z małżonków na 
odnośne wyznanie, ch o e ażb y  osoby te w dalszym ciągu podlegały 
prawu dzielnicowemu b. zaboru austriackiego ,

Mimo, że wyroki rozwodowe sądów duchownych wydawane były 
z naruszeniem przepisów prawa materialnego i formalnego i z p rze­
kroczeniem kompetencji,  nie mogły być uchylane dia braku przepisu 
prawnego, s tanowiącego o sposobie uchylenia i braku władzy do tego  
powołanej. Nie jes t  to jednak równoznaczne z uznawaniem  mocy o b o ­
wiązującej tychże wyroków. W szczególności sądy powszechne przy 
sposobności orzekania w sporach o ważności ponownych związków 
małżeńskich, zawieranych przez osoby rozwiedzione m ocą wyroków są ­
dów duchownych orzekają, że rozwody udzielane w opisanych wypad­
kach przez sądy duchow ne nie mają wobec Państwa żadnego znacze­
nia i nie rozwiązują węzła małżeńskiego.
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W dalszej konsekwencji tego stanowiska sądy powszechne orze­
kają nieważność powtórnych związków małżeńskich.

W wyroku z 18 X 1933 nr C. II. RW. 1381/33, ogłoszonym w lwow­
skim .Przeglądzie Prawa i Administracji*, orzekł Sąd Najwyższy co 
następuję:

.Niesłusznie powołuje się rewizja na to, że wszystkie wyroki s ą ­
dów duchownych w zakresie spraw małżeńskich w Państwie PolsKim 
wydane, m uszą być respektow ane p n e z  wszystkie władze, a więc także 
przez sądy państwowe. J e ż e l i  u s t a w a  p a ń s t w o w a  p o w o ł a ł a  
s ą d y  d u c h o w n e  d o  r o z s t r z y g n i ę c i a  w ś c i ś l e  o z n a c z o ­
n y c h  s p r a w a c h  m a ł ż e ń s k i c h ,  t o  o r z e c z e n i e  s ą d u  d u ­
c h o w n e g o  m o ż e  m i e ć  m o c  w i ą ż ą c ą  w o b e c  P a ń s t w a  j e ­
d y n i e  w ó w c z a s ,  g d y  s ą d  d u c h o w n y  d z i a ł a  w g r a n i c a c h  
p o w i e r z o n e j  m u  p r z e z  P a ń s t w o  j u r y s d y k c j i .  Rozszerzenie 
przez sąd duchowny swej jurysdykcji poza te granice nie odbywa się 
już pod powagą ustawy państwowej

Art. 113 konstytucji marcowej (utrzymany Konstytucją kwietniową), 
wprowadzając dla związków religijnych, przez Państwo uznanych, d a ­
leko idącą autonomię, zastrzega w zdaniu ostatnim, żc żeden związek 
religijny n 'e  m oże stewać w sprzeczności z ustawami Państw a. Zdanie 
to nie zawiera żadnych cgianiczeń, odnosi się zatem nietylko do zzsad 
wiary, lecz i do urządzeń i działalności kościoła, ao  których należy także 
instytucja sądów duchownych.

Sąd zaś duchowny, przekraczając swym orzecznictwem granice 
działalności, zaKreślone m u ustawą Państwa, stawia się w sprzecz­
ności z tą  ustawą i orzeczeń tego  rodzaju nie m ożnaby poczytać za 
orzeczenia wydane w zakresie władzy państwowej.

Wyrok przeto Warszawsko-Chełmskiego Konsystorza Prawosławne­
go z 25 X 1929, rozwiązujący przez rozwód małżeństwo powoda i Marii 
M. nie ma wobec Państwa prawnego znaczenia, albowiem dla osób 
zamieszkałych w b. zaborze austriackim, do których — jak ustalono — 
i strony należą, jurysdykcja w sprawach małżeńskich może być wyko­
nywana tylko przez sądy państwowe, a nie przez sądy duchow ne (art. 
III ustawy z 25 maja 1868 austr. Dz. p. p. nr 47) także orzecz. Sądu 
Najwyższego z 10 grudnia 1932 Rw. 2828 O. S. P. X1 571).

Słusznie więc w niniejszym wypadku nie uwzględniły sądy wyroku 
wyż. w spom nianego Sądu Duchownego*.

W wyroku z 18X11 1934 L. II. 1874/32 („Przegiąd Prawa i Adm.* 
Lwów 1 kw.) stwierdza Sąd Najwyższy, że orzeczenie Sądu D uchow ne­
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go Kościoła Ewang. Ref. w Wilnie o rozwodzie małżonków, którzy 
w czasie zawarcia małżeństwa byli katolikami i w czasie żądania roz­
wodu mieli miejsce zamieszkania na obszarze mocy obowiązującej k o ­
deksu  cywilnego austr. z r. 1811, nie powoduje rozwiązania ich m ał­
żeństwa.

Według wyroku z 2 III 1932 (Zb. urząd, wyroków S. N. nr 3/32) 
jurysdykcja sądów duchownych w snrawacn małżeńskich dotyczy tych 
obywateli, dla których w czasie żądania rozwodu jak i w czasie po ­
nownego zawarcia małżeństwa prawo z 24 VI 1836 było wspólne. Wy­
rok zatem sądu duch., wydany z przekroczeniem kompetencji,  jest p o ­
zbawiony znaczenia prawnego.

Orzeczenie Izby cywilnej Sądu Najwyższego z 12 lii 1935 C. I. 
2077/34 stwierdza, że Warszawsko-Chełrrski Prawosławny Sąd Duchow­
ny nie Jest powołany do orzekania o rozwodzie m ałżonków, którzy 
podlegają osobiście prawu m ałżeńskiemu z ustawy cywilnej z r 1811. 
Jurysdykcja sądów duchownych rozciąga się tylko na obszar b. Króle­
stwa Polskiego, o ile w granicach ustawą zaKreślonych dotyczy obywa­
teli, dla których w czasie żądania rozwodu jak i w czasie zawarcia 
małżeństwa odnośne  prawo małżeńskie z 24 VI 1836 było wspólne.

W myśl przeto wyroku Sądu Najwyższego z 18 I 1934 RW. 2477/33 
(„Przegl. Prawa i fldmin.* lok 1934J, rozwód małżeństwa zawartego 
między katolikami orzeczony przez Konsystorz Ewangelicko Reformo­
wany w Wilnie w styczniu 1931 (a więc po wejściu w życie ustawy 
z 2 VIII 1926 (Dz. U. poz. 580) nie m a mocy obowiązującej, jeżeli os ta t­
nim wspólnym praw em  małżonków było prawo małżeńskie według 
ustawy cywilnej austriackiej z r. 1811.

W wyrokach tych zakreślona jest ściśle granica właściwości sądów 
duchownych do orzekania w sprawach małżeńskich, a więc i rozwodo­
wych. To też organa tak wyznaniowe jak i powołane ewentualnie 
w pewnych wypadkach powiatowe władze administracji ogólnej muszą 
postępować ze szczególną ostrożnością, gdy żąda się od nich głoszenia 
zapowiedzi lub udzielenia ślubów małżeńskich rozwiedzionym przez s ą ­
dy duchow ne b. katolikom, podlegającym prawu dzielnicowemu austriac­
kiemu.

Na zakończenie przytoczę jeszcze dwa wyroki Sądu Najwyższego 
w sprawie dyspensy od przeszkody różnicy religii z § 64 ustawy cy­
wilnej z r. 1811.

W wyroku z 10.11.1932 N. III. RW 2830/31 Sąd Najwyższy orzekł, 
ź e  przy rozstrzyganiu sporu o nieważność małżeństwa nie m oże sąd
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sią wdawać w roztrząsanie kwestii, czy dyspensa od przeszkody, m a ­
jącej charakter publiczny, udzielona przez władzą administracyjną, była 
dopuszczalna.

W obec tego sąd odwoławczy ograniczył sią zupełnie słusznie do 
powołania sią na orzeczenie władzy administracyjnej, udzielające stro­
nom  dyspensy od przeszkody z powodu różnicy religii (§ 64 u. c.) bez 
roztrząsania pytania prawnego, czy udzielenie tej dyspensy było uza­
sadnione, czy też nie. Trafnie bowiem przyjął ten sąd, że sąd nie 
może zmieniać przeczeń władz administracyjnych, o ile one wydane 
zostały w granicach upoważnienia ustawowego, ile że sąd nie jest 
instancją wyższą od władzy administracyjnej.

Ze zaś w niniejszym wypadku władza administracyjna nie prze­
kroczyła tych granic, wynika z brzmienia § 83 u. c., który, w spom ina­
jąc o przeszkodach małżeńskich, nie czyni żadnego wyjąiku co do 
rodzaju tych przeszkód.

Ja k  zaś wynika z wyroku Sądu Najwyższego z 28 XI.1933 nr. C.
II. RW. 782/33/1 władzą właściwą do udzielenia dyspensy od przeszkody 
różnicy religii z § 64 ustawy cywilnej z r. 1811 obywatelowi polskiemu 
do zawarc!a związku małżeńskiego zagranicą powołana jest właściwa 
krajowa władza polska. W szczególności według ustaleń wyroku, był 
powód w czasie zawarcia m ałżeństw a z pczw aną obywatelem polskim 
wyznania mojżeszowego, pozwana zaś obywatelką austriacką obrządku 
rzymsKo-katolickiego, małżeństwo zostało zawaite w dniu 8.VI. 1921 
w kościele św. Wawrzyńca we Wiedniu XIII, na podstawie dyspensy, 
udzielonej przez Magistrat wiedeński jako właściwą według tamtejszych 
ustaw władzą administracyjną. Wbrew wywodom obrońcy wązła m ał­
żeńskiego Sąd Najwyższy uznał małżeństwo to  za nieważne, z powodu 
zachodzącej w czasie zawarcia związku m ałżeńskiego przeszkody us ta ­
wowej różnicy religii określonej w § 64 kod. cyw. Bsz wzglądu bo ­
wiem na to, czy przeszkodą tą uzna sią za nieusuwalną (§§ 94, 93 
i 84 kod. cyw. w związku z art. 12 ust. z 2. VIII. 1926 (Dz. CJ. poz. 581) o p r a ­
wie miądzynarodowym), należy uznać ją za istniejącą już z tego wzglądu, 
że w danym wypaaku dyspensa od w spom nianej przeszkody, udzielo­
na przez poMyczną władzą austriacką (Magistrat m. Wiednia), pozba­
wiona jest wszelkiego znaczenia i nie m oże rodzić żadnych skutków 
prawnych. Skoro bowiem ustawa cywilna w § 83 mówi o uwolnieniu 
od przeszkód małżeństwa przez władze polityczne krajowe, to  rzecz 
oczywista rozumie przez to władze polityczne tego państwa, do k tó re ­
go dany obywatel należy (por. § 14 u. c.). W tym stanie rzeczy nie 
może uchylić przeszkody ograniczającej zdolność osobistą tutejszego
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obywatela władza polityczna austr., bo o ile chodzi o skuteczność 
i ważność tego aktu w Polsce, chociaż przepisy ustawy cywilnej w d a ­
nym przypadku są te  sam e, każda z tych władz ocenia ważność przy­
czyn dyspensy ze swego stanowisKa. Skoro zatem  powodowi jako oby­
watelowi tutejszego Państwa nie udzieliła dyspensy tutejsza władza p o ­
lityczna, a chodzi nie tylko o kwestię formy, ale także o wymóg ma- 
ter.alno-prawny, mający na celu uchylenie ograniczenia zdolności o so ­
bistej tut. obywatela, należy przyjąć, że dyspensy  nie było w ogóle i źe 
w ślad za tym małżeństwo zaw arte przez powoda z przekroczeniem 
przeszkody różności religii winno być ze stanowiska tu obowiązującego 
prawa z urzędu uznane za nieważne i skutków prawnych pozbawione 
(§§ 64, 83, 94, 4 u. c.).

Z powyższych dwóch wyroków wynika, że sąd, nie będąc władzą 
wyższą od władzy administracyjnej, nie bada, czy dyspensa udzielona 
przez tę władzę w jej zakresie działania była uzasadniona, czy też nie.

Do udzielenia jednak  dyspensy od przeszkody małżeńskiej oby­
watelowi polskiemu do zawarcia małżeństwa zagranicą powołana j e s t  
w ł a ś c i w a  w ł a d z a  p o l s k a ,  a n i e  o d p o w i e d n i a  w ł a d z a  
p a ń s t w a  o b c e g o ,  w którym małżeństwo się zawiera.
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J .  GRZYMflŁ R-POKRZYWNICKI

POSTĘPOWANIE ADMINISTRACYJNE 
W ŚWIETLE ORZECZNICTWA 

NAJWYŻSZEGO TRYBUNAŁU ADMINISTRACYJNEGO

C i ą g  d a l s z y

A rt. 10. Z d o l n o ś ć  p r a w n ą  i z d o l n o ś ć  d o  d z i a ł a ń  p r a w n y c h  o s ó b  i n t e r e ­
s o w a n y c h  o c e n i a  w ł a d z a  w e d ł u g  p r a w a  c y w i l n e g o ,  o  i l e  p r z e p i s y  a d m i n i s t r a ­
c y j n e  w  p o s z c z e g ó l n y c h  w y p a d k a c h  n i e  s t a n o w i ą  i n a c z e j .

W wyroku z 3 IX 1934 I. rej. 10214/31 (zb. nr 783 P i )1)  N. T. A. 
ustalił następującą tezę:

, Podtrzymanie z art. 115 rozporządzenia o N. T. A. (poz. 806/32 
Dz. U.) skargi, wniesionej przez małoletniego, do k o n an e  już po  osiąg­
nięciu przez niego pełnoletnoścl, usuwa ew entualny brak zdolności pro­
cesowej, wynikającej z małoletno: ci skarżącego".

Aczkolwiek wyrok powyższy dotyczy postępow ania Drzed Trybu­
nałem, jednakże jego zasady mogą mieć w pełni zastosowanie również 
w postępowaniu admirrstracyjnym, przy tym zarówno r  postępowaniu 
odwoławczym, jak i przy załatwianiu poszczególnych spraw — w tym 
sensie, że o ile do czasu załatwienia sprawy pe ten t względnie odwo 
ławca osiągnie pełnoletność i potwierdzi wniesione podanie lub odwo­
łanie — istniejący w jego sprawie brak zdolności prawnej należy uznać 
za usunięty.

Art. 14. 1. O s o b y  i n t e r e s o w a n e  i i c h  p e ł n o m o c n i c y  m a j ą  p r a w o  w  g o ­
d z i n a c h  d o  t e g o  p r z e z n a c z o n y c h  d o w i a d y w a ć  s i ę  o b i e g u  s p r a w .

2. S t r o n a  l u b  t e ż  n a l e ż y c i e  u p o w a ż n i o n y  j e j  p e ł n o m o c n i k  m o ż e  n a  p o d ­
s t a w i e  z e z w o l e n i a  w ł a d z y  i w  o b e c n o ś c i  u r z ę d n i k a ,  w y z n a c z o n e g o  p r z e z  n a c z e l ­
n i k a  u r z ę d u ,  p r z e g l ą d a ć  a k t a  a d m i n i s t r a c y j n e ,  k t ó r e  z d a n i e m  w ł a d z y  z a w i e r a j ą  
d a n e  n i e z b ę d n e  d l a  s t r o n y  c e l e m  u z a s a d n i e n i a  j e j  p r a w  i i n t e r e s ó w .

3. W ł a d z a  m o ż e  n a  p r o ś b ę  s t r o n y  z e z w o l i ć  n a  w y d a n i e  o d p i s ó w  z  d o ­
k u m e n t ó w ,  o i l e  t o  z e  w z g l ę d u  n a  i n t e r e s  p u b l i c z n y  j e s t  d o p u s z c z a l n e .

4.  O d  z a r z ą d z e ń ,  w y d a n y c h  w  m y ś l  a r t y k u ł u  n i n i e j s z e g o ,  n i e  p r z y s ł u ­
g u j e  ż a d e n  ś r o d e k  p r a w n y  o d d z i e l n i e  o d  o d w o ł a n i a  c o  d o  i s t o t y  s p r a w y .

') O .  P. A  N r  8 9 0
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5.  U p r a w n i e n i a ,  p r z e w i d z i a n e  w  u s t .  1 —  3,  n i e  m o g ą  b y ć  w y k o n y w a n e
z e  s z k o d ą  d l a  t a j e m n i c y  u r z ę d o w e j .

1) W wyroku z 1 IV 1932 I. rej. 5705/30 (Zb. nr 528 fl), o któ­
rym była już mowa przy art. 9, Trybunał zajmował się również kwestią 
uprawnień osób interesowanych do wglądu w akta sprawy i orzekł, 
zgodnie zresztą z dosłownym b rzm en iem  art. 14 ust. 2 post. adm , że 
prawo to przysługuje tylko .s tronom *, t. j. osobom , które: a) w jakiejś 
konkretne! sprawie, Ł) toczącej się w postępowaniu  administracyjnym,
c) a objętej danymi aktami, d) bierze faktyczny udział, e) na podstawie 
roszczenia prawnego lub prawnie chronionego interesu. Wszystkie po­
wyższe warunki m ogą być przedm iotem  oddzielnej interpretacji i od ­
noszą się właściwie do pojęcia strony, prawo zaś wglądu do akt wy­
pływa już tylko z pojęcia strony i Jest w tym wypadku zagadnieniem 
wtórnym.

2) W wyroku z 18 IX 1934 1. rej. 9437/32 (Zb. nr 788 f l ) 1) N. T. fl. 
ustalił tezę  następującą:

.Decyzja władzy, odmawiająca stronie na zasadzie art. 14 ust. 2 
rozporządzenia o post. admin. poz. 341/28 Dz. U. przeglądania akt 
sprawy z powodu, że nie zawierają one  danych niezbędnych dla strony 
celem uzasadnienia jej praw i interesów, powinna zawierać w myśl art. 
75 ust. 2 tegoż rorporządzenia prawne i faktyczne uzasadnienie od ­
mowy*.

N. T. fl. s tanowisko swoje uzasadnia następująco:
Art. 14 rozporządzenia głosi w ust. 2, że strona lub też należycie 

upoważniony jej pełnom ocnik  m oże na podstawie zezwolenia władzy 
i w ooecności urzędnika, wyznaczonego przez naczelnika urzędu, prze­
glądać akta administracyjne, które zdaniem władzy zawierają dane, nie­
zbędne dla strony celem  uzasadnienia jej praw i interesów, a w ust. 5 
tenże przepis stanowi, że wymienione w ust. 2 uprawnienie strony nie 
m oże być wykonywane ze szkodą dla tajemnicy urzędowej. Z przyto­
czonych postanowień wynika, że jedynie w tym wypadku, gdy chodzi 
o zachowanie taiemnicy urzędowej, której ochrona z natury rzeczy n a ­
leży do sam ej władzy, decyzja w sprawie udzielenia s trcn ie zezwolenia 
na przeglądanie ak t Jest pozostawiona całkowicie sw obodnem u uznaniu 
władzy, która w takich razach obowiązana naw et jest ze względów n a ­
tury publicznej, nie licząc się z prywatnym interesem  jednostki, o dm ó­
wić stronie zezwolenia na przeglądanie akt. Natom iast w innych wy­
padkach, gdy nie chodzi o zachowanie tajemnicy urzędowej, a więc 
o wzgląd natury  publicznej, władza m oże odmówić stronie zezwolenia

' )  O .  P .  A  n r  8 6 0
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na przeglądanie akt tylko wówczas, gdy ak ta  sprawy nie będą zawie­
rały danych, niezbędnych dla uzasadnienia jej praw i interesów. W tym
więc o s ta tn :m wypadku decyzja nie jest Już pozostawiona całkowicie 
sw obodnem u uznaniu władzy, lecz jest uzależniona od znaczenia, jakie 
posiadają zawarte w aktach d an e  dla uzasadnienia praw i interesów 
strony, I aczkolwiek do oceny tego  znaczenia w myśl cyt. przepisu jest 
powołana wyłączn;e sam a władza, to jednak  ocena ta nie m oże być 
dowolna ani sprzeczna z aktami sprawy, z czego znów wynika, że d e ­
cyzja władzy w takich razach winna być w myśl a t. 75 ust. 2 cyt. roz­
porządzenia o post. a d n rn .  należycie uzasadniona*.

Art. 23. W e z w a n i a  i i n n e  p i s m a  u r z ę d o w e  w ł a d z a  d o r ę c z a  z a  p o k w i t o ­

w a n i e m  b ą d ź  b e z p o ś r e d n i o  w  u r z ę d z i e ,  b ą d ź  p o z a  n i m ,  p r z y  t y m  b ą d ź  p r z e z
w ł a s n y c h  f u n k c j o n a r i u s z ó w ,  b ą d ź  p r z e z  p o c z t ę ,  b ą d ź  p r z e z  i n n e  o r g a n a  w ł a d z y  
l u b  w r e s z c i e  p r z e z  u r z ę d y  g m i n n e  ( m a g i s t r a t y ) .

1) Wobec braku przepisu proceduralnego, nakazującego d o ręcza­
nie odwoławcom orzeczeń wprost przez władzę odwoławczą, jako też 
wobec faktów, że norm a taka nie wynika wcale z ogólnych zasad praw­
nych, uznać należy postępowanie władzy administracyjnej odwoł wczej, 
polecającej władzy I Instancji zakomunikowanie orzeczenia in teresow a­
nemu, za prawidłowe, a naw et odpowiadające zasadom postępowania 
odwoławczego, według których odwołanie wnosi się na ręce władzy 
I instancji, władza zaś ta przedkłada je wraz z aktami władzy odwo­
ławczej i spełnia wobec niej wszystkie czynności pomocnicze (wyrok 
N. T. R. z 14 VI 1929 I. rej 1801/27 Zb. nr 88-ft).

2) W wyroku z 30 IV 1931 I. rej. 3137/29 (Zb. nr 392 R )  Trybu­
nał wyjaśnił, że z art. 23 post. adm. nie wynika, aby prawodawca us ta ­
nowił Jakąkolwiek kolejność sposobów doręczania pism urzędowych. 
Gdyby prawodawca mial zamiar powyższą kolejność ustanowić, to n ie­
wątpliwie albo dałby tej swojej woli wyraz bezpośredni, albo co najmniej 
wyliczyłby sposoby doręczania pism urzędowych w porządku kolejnym, 
zaopatrując je liczbą porządkową. Natom iast wyliczenie tych s d o s o d ó w  

z połączeniem ich wyrazem „bądź", który jest synonim em  wyrazu „lub", 
wskazuje na wręcz odm ienne  stanowisko prawodawcy, a mianowicie: 
na pozostawienie przez prawodawcę wyboru tego lub innego sposobu 
doręczania uznaniu władzy administracyjnej.

3) W wyroku z 18 V 1934 I. rej. 8475/32 (Zb. nr 765 R )  
N. T. R .  zajął się rozważeniem, czy opierając się na ogólnych zasa ­
dach prawnych, wynikających z celu doręczania, m ożna uznać za sku­
teczne i prawidłowe doręczenie, dokonane przez osobę prywatną. Zda­



niem N. T. F\. — celem doręczania . je s t  zawia iom ienie odbiorcy o wy­
daniu decyzji i o treści jej.

W następstwie zaś tego  uznać należy, że orzeczenie winno być 
doręczone osobie, dla której jest przeznaczone, przez organ instytucji, 
która je wydala, lub też przez inny organ publiczny, np. Drzez pocztę, 
urząd gminny i t. p. Doręczenie p-zez osobę  prywatną budz!ć może 
u odbiorcy wątpliwości co do autentyczności doręczonego orzeczenia 
i z tego pow odu jest sprzeczne z wnioskami wynikającymi z celu do ­
ręczenia...".

Art. 29. J e ż e l i  d o r ę c z e n i e  z o s t a ł o  d o k o n a n e  w a d l i w i e ,  n a l e ż y  j e  p o w t ó ­
r z y ć  i d o k o n a ć  w  s p o s ó b  p r a w i d ł o w y .  G d y  j e d n a k  o d b i o r c a  p i s m o  f a k t y c z n i e  
o t r z y m a ł  i d a t a  d o r ę c z e n i a  d a  s i ę  n i e w ą t p l i w i e  u s t a l i ć ,  t o  u w a ż a  s i ę  j e  z a  d o ­
r ę c z o n e  n a l e ż y c i e  w  c h w i l i  f a k t y c z n e g o  o t r z y m a n i a  g o  p r z e z  o d b i o r c ę .

W wyroku z 10 II 1932 I. rej. 4639/29 N. T. fl. ustalił, że .d a ty  
faktycznego doręczenia pisma urzędowego m ożna ustalać przy pomocy 
wszystkich środków dowodowych, przewidzianych w art. 49 do 67 post. 
adm., a w szczególności również przy pom ocy zeznań świadków".

Oczywiście takie Dostępowanie bedzie po trzebne tylko wówczas, 
gdy doręczenia nie dokonano  za zaopatrzonym w date pokwitowaniem, 
zgodnie z a t. 23 post. adm .

Art. 40.  T e r m i n  u w a ż a  s i ę  z a  z a c h o w a n y ,  j e ż e l i  p r z e d  j e g o  u p ł y w e m  
n a d a n o  p i s m o  w  p o l s k i m  u r z ę d z i e  p o c z t o w y m  l u b  t e l e g r a f i c z n y m .

1) W wyroku z dnia 28 IV 1925 1. rej. 1286/24 (Zb. nr 642) 
N. T. F\. ustalił następującą zasadę prawną, która nie straciła dotąd
swej aktualności ze względu na wejście w życie rozp. o post. adm.:

.Pom yłka  wiadzy, polegająca na wyznaczeniu zobow iązanemu w pi­
sem nym  zarządzeniu terminu dłuższego, niż ustawowy, o Ile nie zesrała 
na czas sprostowana, nie m oże pociągać za sobą  żadnych ujem nych 
następstw  dla zobowiązanego, który wykonał nałożony na n iego o b o ­
wiązek w granicach terminu, uwidocznionego w zarządzeniu .."

2) Z interpretacją art. 40 post. adm . wiążą sie również wyroki
z 21 IV 1953 1. rej. 5990/31 (Zb. nr 639 fl) i 6 III 1932 I. rej. 4339/31
wymienione przy art. 86.

3) Z wyroku N. T. ft, z 18 XII 1934 I. rej. 675/33 (Zb. nr 849-S) 
wypływa, że dzień nadania  na pocztę decyzji nie m oże być uważany 
za dzień jej doręczenia, a więc przepis art. 40 post. adm. nie m a w tym 
w ypadku zastosowania.
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N. T. A. uzasadnia swoje stanowisko w sposób  następujący:
.Przepisy... o postępow aniu  administracyjnym, o ile chodzi o k w e­

stię doręczenia stronom  pism urzędowych, a więc i wezwań płatni­
czych, wyraźny nacisk kładą na m o m en t  otrzymania p isma przez 
odbiorcę. Wynika to z postanowień, zawartych w art. 22— 35, a zwłasz­
cza w art. 29, który stanowi, iż jeżeli da tę  doręczenia da się niewątpli­
wie ustalić, to pismo uważa się za doręczone w chwili otrzymania go 
przez odbiorcę. Przepis art. 40, stanowiący o znaczeniu biegu poczto­
wego, już z tego  powodu w konkretnym wypadku nie może być s to ­
sowany, ponieważ dotyczy on zachowania terminu, a zatem  terminu 
biegnącego, podczas gdy w danym  wypadku nadanie na pocztę rozpo­
czynałoby bieg terminu, co oczywiście przez art. 40 nie było za­
mierzone".

4) W judykaturze N. T. A. nie zostało dotychczas wyjaśnione, co 
należy rozumieć pod .nadan iem * pisma w urzędzie pocztowym. W o­
bec powyższego pozwolę sobie przytoczyć poglądy na tę  kwestię Sądu 
Najwyższego, wyrażone w postanowieniu z 7 czerwca 1934 K. 531/34 
(Orzecz. Sąd Pol. nr 235), które wobec analogii przepisów sądowych 
i administracyjnych w tym przedmiocie m ogą być z powodzeniem za­
stosowane do naszego postępowania.

Jeśli  chodzi o przesyłkę poleconą, wyjaśnia Sąd Najwyższy, to 
chwilą nadania jes t  oczywiście chwila oddania  pisma w urzędzie p o ­
cztowym w godzinach urzędowych do  rąk właściwego urzędnika poczto­
wego. N atom iast określenie tej chwili przy listach zwykłych p rzedsta ­
wia pew ną trudność ze względu uznania za chwilę tę  bądź chwili 
wrzucenia listu do sKrzynki pocztowej, bądź chwili opróżnienia jej i zło­
żenia wybranych ze skrzynki listów w urzędzie pocztowym. Zważywszy, 
że umieszczenie skrzynek pocztowych w miejscach publicznych m a je ­
dynie na celu techniczne ułatwienie publiczności oddaw ania listów 
organom  pocztowym, powołanym do ich przyjmowania i ekspediowania, 
że natom iast  nie m ożna uw az ić  skrzynki pocztowe] za pocztę lub jej 
organ, uznać należy, że odnośnie do przesyłek zwyczajnych za chwilę 
nadania uważa s :ę nie chwilę wrzucenia jej do skrzynki pocztowej, 
lecz chwilę, w której właściwy urzędnik pocztowy zgodnie z obow ią­
zującym w danym  urzędzie regulam inem  otrzymuje wyjęte ze skrzynek 
pocztowych listy do nadania im dalszego bieau. Chwilę tę oznacza 
stem pel pocztowy, którym dany urzędnik kasu je nalep ione  na liście 
znaczki pocztowe. O ile za tem  strona chce przez wrzucenie listu do 
skrzynki pocztowej zachować termin ustawowy, winna czynność tę 
uskutecznić w każdym razie tak wcześnie, by pismo mogło stosownie
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do obowiązującego w danym  urzędzie regulam inu dostać się jeszcze 
tego  sam ego  dnia do rąk urzędnika, m ającego powierzoną sobie ekspe- 
dycję zwyczajnych listów.

Art. 41. 1. J e ż e l i  s t r o n a  u d o w o d n i ,  ż e  u c h y b i e n i e  t e r m i n u  n a s t ą p i ł o  b e z
j e j  w i n y  z  p o w o d u  p r z e s z k ó d  n i e  d o  p r z e z w y c i ę ż e n i a ,  m o ż e  o n a  w  t e r m i n i e  
s i e d m i o d n i o w y m  o d  u s t a n i a  p r z e s z k o d y  p r o s i ć  w ł a d z ę  o p r z y w r ó c e n i e  t e r m i n u .

2.  R ó w n o c z e ś n i e  n a l e ż y  d o p e ł n i ć  c z y n n o ś c i ,  k t ó r a  m i a ł a  b y ć  w  t e r m i ­
n i e  d o p e ł n i o n a .

3. P r o ś b a  o p r z y w r ó c e n i e  t e r m i n u  m o ż e  b y ć  w y ł o ż o n a  w  p i ś m i e  s t a n o ­
w i ą c y m  d o p e ł n i e n i e  c z y n n o ś c i .

4.  P r z y w r ó c e n i e  t e r m i n u  s i e d m i o d n i o w e g o ,  p r z e w i d z i a n e g o  w  us t .  1, j e s t  
n i e d o p u s z c z a l n e .

Przywrócenie terminu na podstawie art. 41 post. adm. jest w ogóle 
niedopuszczalne w tych razach, gdy termin prekluzyjny ustanowiony 
został w prawie materialnym (zasada powyższa wypływa z wyroków 
N. T. fl. z 27 X 1931 I. rej. 1875/30 (Zb. nr 448 fl) i z 21 XI 1935 I. 
rej. 3476/34 (Zb. nr 1103-fl)).

IX. Postępowanie wyjaśniające.
Art. 44. O  i l e  p o s z c z e g ó l n e  p r z e p i s y  n i e  o k r e ś l a j ą  ś c i ś l e  p o s t ę p o w a n i a  

d l a  u s t a l e n i a  o k o l i c z n o ś c i ,  m a j ą c y c h  b y ć  p o d s t a w ą  r o z s t r z y g n i ę c i a ,  m a  w ł a ­
d z a  z u r z ę d u  u s t a n a w i a ć  z a k r e s  p o s t ę p o w a n i a  w y j a ś n i a j ą c e g o  i ś r o d k ó w  d o ­
w o d o w y c h ,  p o t r z e b n y c h  d l a  n a l e ż y t e g o  u s t a l e n i a  s t a n u  s p r a w y ,  k i e r u j ą c  s i ę  
p r z y  t y m  w z g l ę d a m i  c e l o w o ś c i ,  s z y b k o ś c i ,  p r o s t o t y  i z a o s z c z ę d z e n i a  k o s z t ó w .

Art. 45. 1. P o z a  w y p a d k a m i ,  w  k t ó r y c h  o b o w i ą z u j ą c e  p r z e p i s y  p r a w n e
n a k a z u j ą  p r z e p r o w a d z a n i e  r o z p r a w y ,  w ł a d z a  m o ż e  z a r z ą d z i ć  p r z e p r o w a d z e n i e  
p o s t ę p o w a n i a  w y j a ś n i a j ą c e g o  w  f o r m i e  r o z p r a w y  u s t n e j ,  o  i l e  w  t e n  s p o s ó b  
d a  s i ę  o s i ą g n ą ć  z n a c z n e  p r z y ś p i e s z e n i e  i u p r o s z c z e n i e  p o s t ę p o w a n i a

2.  W  s z c z e g ó l n o ś c i  w ł a d z a  m o ż e  z a r z ą d z i ć  z  u r z ę d u  l u b  n a  w n i o s e k  

r o z p r a w ę  u s t n ą :
a )  o i l e  c h o d z i  o u z g o d n i e n i e  s p r z e c z n y c h  i n t e r e s ó w  s t r o n ;
b )  o i l e  c h o d z i  o r o z p a t r z e n i e  s p r a w y  p r z y  u d z i a l e  w i ę k s z e j  l i c z b y  o s ó b

i n t e r e s o w a n y c h  r e p r e z e n t a n t ó w  r ó ż n y c h  d z i a ł ó w  a d m i n i s t r a c j i  a l b o  p r z y  
u d z i a l e  ś w i a d k ó w  l u b  b i e g ł y c h ;

c )  o i l e  b a d a n i e  w y j a ś n i a j ą c e  m a  b y ć  p r z e p r o w a d z o n e  p o z a  s i e d z i b ą  
u r z ę d u  p r z e z  o s o b n o  d e l e g o w a n e g o  w  t y m  c e l u  u r z ę d n i k a .

1) Wprawdzie władza z urzędu ustanawia zakres postępowania 
dowodowego, tym niemniej, jeśli pragnie oprzeć swą decyzję na pew­
nych okolicznościach faktycznych, przemawiających przeciwko stronie, 
powinna te  okoliczności ustalić przy jej współudziale wzgl. powinna jej 
dać m ożność wypowiedzenia się. Do takiego wniosku prowadzi analiza
wyroku N. T: fl. z 23 V 1930 1. rej. 3253/28 (Zb. nr 248 A).
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2) Z treści wyroku N. T. fl. z 2 VI 1933 I. rej. 3616/3C1) wy­
pływają wnioski następujące:

a) że art. 44 post. adm. m e naklaaa na władzę obowiązku s toso­
wania tego lub innego sposobu przeprowadzania ustaleń faktycznych, 
o ile przepisy specjalne takiego obowiązku nie przewidują;

b) że art. 45 post. adm zawiera jedynie uprawnienia dla władzy 
do  przeprowadrer.ia rozprawy ustnej; nie wykorzystanie tego  uprawnie­
nia nie stanowi sam o przez się wadliwości postępowania.

Zasady powyższe wynikają bezpośrednio  z brzmien a rozp. o Dost. 
adm., a przeto nie nasuwa ą żadnych wątpliwości.

3) W wyroku z 19 XI 1934 I. rej. 9458/322) N. T. fl. wypowiada 
się w sposób  następujący:

„W myśl art. 45 ust. 1 rozporządzenia o postępow aniu  admin. po ­
za wypadkami, w których obowiązujące przepisy prawne nakazują prze­
prowadzenie rozprawy, władza m oże zarządzić przeprowadzenie pos tę­
powania wyjaśniającego w formie rozprawy ustnej, o lie w ten sposob 
da się osiągnąć znaczne przyspieszenie i uproszczenie postępowania. 
Z przepisu tego wynika, że poza wypadkiem, gdy przeprowadzenie roz­
prawy ustnej jest wyraźnie przez odnośne  przepisy prawne nakazane, 
rozprawa ustna nie musi, lecz jedynie m oże być zarządzona według 
uznania władzy w myśl ogólnej zasady, wyrażonej w poprzednim art. 44 
tegoż rozporządzenia, który głosi, że władza m a z urzędu ustanawiać 
zakres pos tępow an ia  wyjaśniającego i środków dowodowych, potrzeb­
nych dla należytego ustalenia stanu sprawy, kierując się przy tym wzglę­
dami celowości, szybkości, prostoty i zaoszczędzenia kosztów. O ile zaś 
skarżąca powołuje się na postanow ienia ust. 2 art. 45 rozp., dotyczące 
przeprowadzenia rozprawy ustnej ce lem  uzgodnienia sprzecznych inte­
resów stron, to zaznaczyć należy, że zarządzenie rozprawy także i w tym 
celu nie jest bezwzględnie nakazane, lecz pozostawione uznaniu władzy".

Art. 47, 1. U r z ę d n i k  p r o w a d z ą c y  r o z p r a w ę  o b o w i ą z a n y  j e s t ,  m a j ą c
z a w s z e  n a  u w a d z e  i n t e r e s  p u b l i c z n y ,  d ą ż y ć  d o  w s z e c h s t r o n n e g o  w y j a ś n i e n i a  
s p r a w y  o r a z  m o ż l i w e g o  u z g o d n i e n i a  s p r z e c z n y c h  i n t e r e s ó w  s t r o n ,  p r z y  c z y m  
p o w i n i e n  d a ć  m o ż n o ś ć  o s o b o m  z a i n t e r e s o w a n y m  z a p o z n a n i a  s i ę  z e  s p r a w ą ,  
a  t a k ż e  z ł o ż e n i a  p o t r z e b n y c h  o ś w i a d c z e ń

2.  W ł a d z a  m o ż e  n i e  p r z y j ą ć  w  d a l s z y m  p o s t ę p o w a n i u  p r z e d  t ą  i n s t a n c j ą  
ż ą d a ń ,  w n i o s k ó w  i z a r z u t ó w ,  k t ó r e  n i e  z o s t a ł y  z g ł o s z o n e  a n i  w  t e r m i n i e ,  p r z e ­
w i d z i a n y m  w  a r t ,  46  u s t .  2  l i t .  b ) ,  a n i  u s t n i e  p o d c z a s  r o z p r a w y ,  j e ż e l i  ż ą d a n i a ,  
w n i o s k i  l u b  z a r z u t y  p r z y  n a l e ż y t e j  s t a r a n n o ś c i  z g ł a s z a j ą c e g o  m o g ł y b y  b y ć  
z g ł o s z o n e  w  t e r m i n a c h  w y ż e j  w s k a z a n y c h ,  a  z w ł a s z c z a  j e ż e l i  w ł a d z a  d o j d z i e

' ) O .  P .  A .  n r  519 .
2)  O .  P .  A .  n r  1271.
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d o  w n i o s k u ,  ż e  z g ł o s z e n i a  t e  z m i e r z a j ą  d o  p r z e w l e k a n i a  s p r a w y .  O d m i e n n e  
p o s t a n o w i e n i a  p o s z c z e g ó l n y c h  u s t a w  p o z o s t a j ą  w  m o c y .

Z tezy wyroku N. T. fl. z 9.1X.1935 I. rej 4050/33 (Zb. nr 1060 fl) 
wynika, że o ile zmiana lub uchylenie decyzji I instancji przez instan­
cje II m a b )ć  oparte  na nowych i nieznanych stronom  dowodach, n a ­
leży dać uprzednio stronom  m ożność wypowiedzenia się co do tych 
dowodów. Wyrok powyższy dotyczył sprawy, gdzie w postępowaniu 
obowiązuje rozsprawa. N, T. F\. powołuje się więc w uzasadnieniu sw e­
go wyroku na art. 47 ust. 1 post. adm., który nakazuje urzędnikowi 
p row adzącem u rozprawę danie możności osooom  interesowanym za­
poznania sle ze sprawą, a także złożenia potrzebnych oświadczeń.

Art. 50. O  t y m ,  c z y  d a n a  o k o l i c z n o ś ć  m a  b y ć  p r z y j ę t a  z a  u d o w o d n i o n ą ,  
d e c y d u j e  w ł a d z a  n a  p o d s t a w i e  s w o b o d n e j  o c e n y  w y n i k ó w  p o s t ę p o w a n i a  w y ­
j a ś n i a j  ą c e g o -

Swobodna ocena  wyników postępow ania wyjaśniającego nie m o ­
że być dowolna, lecz musi się opierać na stosownych ustaleniach 
faktycznych (wyrok z 7 XII 1936 I. rej 3956/33 (Zb. nr 1258-fl).

Art. 61. I. P r z e d  b a d a n i e m ,  l u b  ż ą d a j ą c  z t o ż e n i a  z e z n a ń  n a  p i ś m i e ,  
w ł a d z a  u p r z e d z i  ś w i a d k a  o  g r o ż ą c e j  m u  o d p o w i e d z i a l n o ś c i  z a  f a ł s z y w e  z e -  
z n a n i e .

2.  W  r a z i e  k o n i e c z n o ś c i  p r z e s ł u c h a n i a  ś w i a d k a  p o d  p r z y s i ę g ą  w ł a d z a  
z w r a c a  s i ę  o z a p r z y s i ę ż e n i a  ś w i a d k a  d o  n a j b l i ż s z e g o  a ą d u  p o k o j u  ( p o w i a t o ­
w e g o ) .  P o z o s t a j ą  w  m o c y  p r z e p i s y  s z c z e g ó l n e ,  p r z e w i d u j ą c e  z a p r z y s i ę g a n i e  
ś w i a d k ó w  p r z e z  w ł a d z e  a d m i n i s t r a c y j n e .

3. Ś w i a d k o w i e ,  o d  k t ó r y c h  p r z y s i ę g i  s i ę  n i e  o d b i e r a ,  s k ł a d a j ą  p r z e d  
w ł a d z ą  a d m i n i s t r a c y j n ą  w z a m i a n  p r z y s i ę g i  p r z y r z e c z e n i e  z e z n a n i a  p r a w d y  
w e d ł u g  s u m i e n i a  p o  u p r z e d z e n i u  i c h ,  ż e  p r z y r z e c z e n i e  t o  m a  m o c  p r z y s i ę g i ,

4.  O d  p r z y s i ę g i  s ą  z w o l n i e n i  d u c h o w n i  w s z y s t k i c h  p r a w n i e  u z n a n y c h  
w y z n a ń ;  o s o b y  n a l e ż ą c e  d o  w y z n a ń  n i e u z n a j ą c y c b  p r z y s i ę g i ;  n i e l e t n i  d o  l a t  

14; z s t ę p n i ,  g d y  m a j ą  ś w i a d c z y ć  w  s p r a w i e  w s t ę p n y c h  i o d w r o t n i e ;  m a ł ż o n e k ,  
g d y  m a  ś w i a d c z y ć  w  s p r a w i e  w s p ó ł m a ł ż o n k a ;  b r a c i a  i s i o s t r y  w  s p r a w a c h  
r o d z e ń s t w a ;  f u n k c j o n a r i u s z e  p u b l i c z n i ,  k t ó r z y  z ł o ż y l i  p r z y s i ę g ę  s ł u ż b o w ą ,  o i l e  
z e z n a n i a  i c h  d o t y c z ą  f a k t ó w  w i a d o m y c h  i m  z t y t u ł u  p e ł n i e n i a  o b o w i ą z k ó w  
s ł u ż b o w y c h ,

„Z art. 61 (ust. 1) rozporządzenia o postępow aniu  administracyj­
nym wynika, że przesłuchanie świadków pod przysięgą uzależnione jest 
od konieczności w t / m  względzie i że ustalenie czy konieczność ta 
istnieje, p o zo s taw o n e  jest sw obodnem u uznaniu władzy. Okoliczność, 
że skarżąca gmina żądała przesłuchzmia świadków pod przysięgą i że 
żądaniu tem u  nie stało się zadość, sam a przez się nie dowodzi zatem 
naruszenia form postępowania. Wadliwość ta m og 'aby  być uznana do ­
piero, gdyby skarżąca gmina wykazała, że władza, nie zarządzając prze-



słuchania pod przysięga, ćopuści'a  się dowolności, w tym jednak  wrglę- 
dzie nie powołuje się skarżąca gmina na żadne konkre tne  okoliczności* 
(Wyrok N. T. fl. z 21 IV 1936 I. rej. 3408/33 i 3410/33 (Zb. nr 1180 fl).

A r t ,  6 2 .  1. W z y w a n i e  i b a d a n i e  b i e g ł y c h  d o k o n y w a  s i ę  n a  t y c h  s a ­
m y c h  z a s a d a c h  c o  w z y w a n i e  i b a d a n i e  ś w i a d k ó w .

2.  P r z e p i s y  d o t y c z ą c e  s t a ł y c h  z n a w c ó w  p o z o s t a j ą  w  m o c y .

1) Jeśli wyraźny przepis używa terminu .biegłych* — w liczbie 
mnogiej, to zgodnie z wyrokiem N. T fl. z 17 XI 1925 I. rej. 1094 25 
(Zb. nr 802) należy wezwać co najmniej dwóch biegłych.

2) Z wyroku z 18 V 1931 I. rej. 4020/29 (Zb. nr 400 fl) N. T. fl.
wypływa pogląd, że niezasięgnięcie opinii rzeczoznawcy w wypadku, gdy 
zasięgnięcie to jest nakazane przez obowiązujące przepisy, stanowi 
istotną wadliwość postępowania.

3) W wyroku z 20 XI 1931 I. rej. 448/30 N. T. fl wyjaśnił, że .w y ­
bór biegłych powoływanych z urzędu pozostawiony jesi sw obodnem u 
uznaniu władzy*.

Oczywiście władza nie będzie mieć tu całkowitego sw obodnego 
uznania ze względu na przepisy art. 59. które n :e dopuszczają do wzy­
wania i przesłuchiwania w charakterze świadków (a więc i biegłych) 
niektórych kategoryj osób.

4) Z wyroku N. T. fl. z 5 111 1935 I. rej. 11250-32 (Zb. nr 1028 S) 
m ożna wysnuć następujące  wnioski:

1) z art. 61 i 62 ust. 1 i 3 post. adm . wynika, że badanie rzeczo­
znawców powinno być poprzedzone złożeniem przez nich przysięgi wzgl. 
odpowiedniego przyrzeczenia zeznania prawdy wg. sumienia;

2) oparcie orzeczenia władzy na zeznaniach biegłych bez wypeł­
nienia powyższych formalności stanowi wadliwość postępowania ze 
szkodą strony jako zmniejszające przysługujące jej gwarancje prawne;

3) iie prawo pozytywne nie stanowi inaczej, . s a m a  zasada obiek­
tywności rzeczoznawców (jako organu ooiniodawczego władzy orzeka­
jącej) wymaga, aby funkcje te nie były spełniane przez urzędników tej 
władzy, której orzeczenie jest włeśnie przedmiotem odnośnego p o s tę ­
powania (odwoławczego).* Pogląd powyższy znajduje pew ne uzasad ­
nienie w art. 63 post. adm., który nakazuje wysłuchać biegłych, gdy 
powstaje uzasadniona wątpliwość co do ich bezstronności;

4) opinie rzeczoznawców (biegłych) powinny być należycie uza­
sadnione.

N r  11 P O K R Z Y W N I C K I :  P O S T Ę P .  A D M I N .  W  Ś W I E T L E  O R Z .  N . T .  A . 635

Art. 65. W ł a d z a  m o ż e  z u r z ę d u  a l b o  n a  w n i o s e k  s t r o n y  z a r z ą d z i ć  o g l ę ­
d z i n y  n a  m i e j s c u  z u d z i a ł e m  l u b  b e z  u d z i a ł u  b i e g ł y c h .
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A rt. 66 S t r o n y ,  o i l e  z j a w i ą  s i ę  w  c z a s i e  b a d a n i a  ś w i a d k ó w ,  b i e g ł y c h  
l u b  w  c z a s i e  o g l ę d z i n ,  w i n n y  b y ć  d o p u s z c z o n e  d o  u c z e s t n i c z e n i a  w  t y c h  c z y n ­
n o ś c i a c h ,  o i l e  i n t e r e s  p u b l i c z n y  n i e  s t o i  t e m u  n a  p r z e s z k o d z i e .

1) W cytowanym już przy art. 62 wyroku z 20 XI 1931 1. rej. 
448/30 Trybunat wyjaśnił, że z art art. 65 i 66 post. adm. nie wypływa 
obowiązek władzy wzywania stron do uczestnictwa w oględzinach na 
miejscu.

2) W wyroku z 9 III 1932 1. rej. 1709/30 i 1710/30 przytoczonym 
przez N. T. fl. w wyroku z 14 V 1934 I. rej. 8560/31 (Zb. nr 790 S) 
N. T. f\. orzekł i uzasadnił, że z przepisów art. 65 i 66 post. adm  .n ie  
wynika dla władzy obowiązek wzywania stron do uczestniczenia w oglę­
dzinach i badaniu  biegłych, ani też obowiązek przesyłania stronom  o d ­
pisu opinii biegłych*. Wydaje się jednak, że z powyższycn poglądów 
N. T. ft. nie wypływa, aby władza w pewnych razach nie była obow ią­
zana zawiadomić stronę o tych czynnościach, szczególnie wówczas, gdy 
oględziny zostały zarządzone na wniosek strony I).

C .  d .  n.

' )  p .  g l o s y :  O .  P .  A .  n r  3 / i  s t r .  2 2 7  i „ G .  A .  i P .  P . “ z r.  1933 s t r .  159 —  160.
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O R Z E C Z N I C T W O  S ą D U  N A J W Y Ż S Z E G O

Z n i e w a ż e n i e  u r z ę d n i k ó w  ( a r t .  2 5 5  k .  k.  w  z w .  z  § 2  a r t .  II 
p r z e p .  w p r a w .  k .  p.  k . ) .

U pew nionym i do wystąpienia w charakterze oskarżycieli w wy 
padku, gdy znieważono pew ną zbiorowość ludzką, są wszystkie osoby 
do zbiorowości te] na 'eżące, prokurator zaś z mocy § 2 art. 11 przep. 
wprow. k. p k. jest uprawniony do wniesienia z urzędu oskarżenia 
ze względu na interes publiczny, niezależnie od tego czy poszczególni 
znieważeni będący urzędnikami skorzystali z przysługującego im prawa 
wniesienia przeciwko sprawcy skargi (22 IX 36 nr 3 K. 1082/36).

P r z e d s t a w i e n i e  d o w o d u  t o ż s a m o ś c i  k o n i a  (§ 2 4  r o z p .  Mi n.  
S p r a w  W o j s k ,  i M i n .  S p r a w  W e w n .  z  3 X I I  3 0 ,  D z .  U.  p o z .  7 4 0  ( o b o .  
w i ą z e k  o d s t ę p o w a n i a  z w i e r z ą t  p o c i ą g o w y c h ,  w o z ó w  i t.  p.  d l a  c e ­
l ó w  o b r o n y  P a ń s t w a )  w  z w .  z  a r t .  27 r o z p .  P r e z .  R z p l i t e j  z  8  X I  27 
O z .  U .  p o z .  8 5 9  o  o b o w .  o d s t ę p ,  z w i e r z ą t ,  w o z ó w  i t .  p.  d l a  c e ­
l ó w  o b r o n y  P a ń s t w a ) .

1. Niewykonanie nakazanego pkt. a) ust. 3 § 24 rozp. Min. Spraw 
Wojsk, i Min. Spraw Wewn. z 3 XII 1930 (Dz. U. poz. 740) obowiązku 
p n e k a a n i a  dowodu tożsamości konia w razie odstąpienia prawa po­
siadania, wypełnia znamiona przestępstwa przew.dzianego w § 24 
cyt. rozp niezależnie od tego, czy nowy posiadacz konia nabył prawo 
własności na nim wobec n.eopłacenia całkowitej a umówionej ceny 
kupna, i ulega karze przewidzianej w art. 27 rozp. Prezydenta R. P. 
z 8 XI 27 (Dz. U poz. 859).

2. Okoliczność, że zgodnie z ust. 2 § 20 rozp. Min. Spraw Wojsk, 
i Min. Spraw Wewn. z 23 ill 28 (Dz. U. poz. 425), dowód tożsamości 
konia wystawiono na nazwisko właściciela konia, nie uprawnia właści­
ciela do odmowy przekazania tego dowodu w razie odstąpienia prawa 
pcsladania (6 X 36 nr 3 K. 1182/36).

I s t o t a  w i e l k i e j  s z k o d y  d l a  b e z p i e c z e ń s t w a  P a ń s t w a  ( a r t .  10 
§ 4  r o z p .  P r e z y d e n t a  R .  P.  z  2 4  X  I93« o  n i e k t ó r y c h  p r z e s t ę p s t w a c h  
p r z e c i w k o  b e z p i e c z e ń s t w u  P a ń s t w a  ( O z .  (/. p o z .  851) .

Dla istoty spowodowania wielkiej szkody dla bezpieczeństwa P ań ­
stwa w rozumieniu art. 10 § 4 rozp. Prezydenta R. P. z 24 X 1934 
o niektórych przestępstwach przeciwko bezpieczeństwu Państwa jest 
miarodajna waga ujawnionych wiadomości, stanowiących tajemnicę 
państwową, pod względem ich jakości i ilości, oraz ck res  czasu, przez 
który je d o s ta rczano, co umożliwia trwałą ewidencję obcego rządu 
w danych materiałach (29 IX 36 nr 1 K. 689/36).

S t. C zerw iński
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ORZECZNICTWO NAJW. TRYBUNAŁU ADMINISTRACYJNEGO

P o j ę c i e  „ s t r o n y "  w  p o s t ę p o w a n i u  a d m i n i s t r a c y j n y m .

W sprawie odnrowy zatwierdzenia przez władzę nadzorczą sta tu tu  
em erytalnego pracowników związku kom unalnego  osoba, cla której do ­
piero mogłyby powstać w s tosunku do  związku kom unalnego  odnośne 
uprawnienia w wypadKu zatwierdzenia tego statutu, nie jest stroną w  ro ­
zumieniu art. 9 prawa o postęp, administracyinym (Dz, U . poz. 341/1928).

P rzy sposobności rozw ażania  skarg i N . T. A ubocznie w yra ził 
pogląd, ż e  odmowa rozpoznania odwołania skarżącego  z  tego powodu, 
iż, ja ko  nie biorący fak tyczn eg o  udziału w postępowaniu adm inistracyj­
nym, nie m oże być uw ażany za  stronę w tym  postępow aniu na mocy 
art. 9, nie j e s t  uzasadniona, g d yż  nie m a podstaw y do tak  radykalnego  
rozdzielania od siebie stadiów  postępow ania adm inistracyjnego przed  
instancją p ierw szą  i instancją  odwoławczą. Przeciw nie z  przepisów  
art 9 0 —94 tegoż postępowania (Oz. U. poz 341/1928) ra cze j wynika, 
ż e  praw odaw ca uw aża  przeb ieg  postępow ania adm inistracyjnego p rzed  
obu instancjam i za  jed n ą  całość. N ie  m ożna za tem  odm aw iać praw  
strony w tym  postępow aniu osobie, która w prawdzie p rzed  1 instancją  
adm inistracyjną nie występowała, nie m ając ku  tem u powodu, która  
jednak po zapadnięciu d ecyzji w ładzy instancji I stwierdziła, że  decyzja  
ta  narusza  j e j  prawa, i w obronie tych praw  zło ży ła  odwołanie do 
w ładzy instancji 11.

N a tom iast zasadniczy pogląd  w ładzy pozw anej, że  skarżącem u  
nie służą  praw a strony po m yśli art. 9  N  T  A . uznał zq słu szny, 
poniew aż przedm iotem  spraw y była kw estia  zm iany p rze z  w ydzia ł po­
wiatowy uchw ały m agistratu  o przystąpieniu  do sta tu tu  o zaopa trzen iu  
em erytalnym  pracowników zw ią zku  kom unalnego. Chodziło tu  za tem  
o ustalenie pew nych norm objektyw nych, na podstaw ie których dopiero 
w przyszłości, w razie  w ejścia  w życ ie  tych norm, m ogłyby pow stać  
uprawnienia i roszczenia  poszczególnych  osób. Skoro za tem  w ydzia ł 
powiatowy zm ien ił uchw ałę magistratu, skreśla jąc postanowienia nie­
zgodne z  pow iatow ym  sta tu tem  em erytalnym  pracow ników  zw iązku  k o ­
munalnego, do którego przystąpien ie zosta ło  uchwalone, to skarżący  
ja ko  pracow nik m agistratu, który dopiero m ógłby m ieć sobie p rzyznane  
praw a em eryta lne w razie w ejścia  w życ ie  uchw ały m agistratu  w tej 
mierze, nie m oże z  pow odu n iezatw ierdzenia  te j uchw ały p rzez  w ładzę  
nadzorczą  uw ażać siebie z a  osobę w ystępującą  w tym  postępowaniu  
ja ko  strona na podstaw ie roszczenia  praw nego lub praw nie chronionego  
interesu, nie pow stała bowiem je s z c z e  ża d n a  norma praw na, na  której 
ska rżą cy  m ógłby oprzeć sw oje  roszczenie, lub k tó ”ą m ożna byłoby  
uw ażać z a  chroniącą je g o  interesy  (Wyrok z 18 I 1937 L. rej. 2970/34).

W. Czapiński,
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A D M I N I S T R A C J A

W spraw<9 ruchu na drogach. Pomimo zarządzenia min. spr. wewn.  
z 17. IX r. ub. (okólnik nr 71) wykroczenia przeciwko przepisom o ru ­
chu na drogach trwają w dalszym ciągu i nie są dosyć energicznie 
zwalczane.

W związku z tym Min Spr. Wewn. okólnikiem nr 27 z 12. V r. b. 
poleciło władzom podległym z całym naciskiem przystąpić do energicz­
nej walki z anarchią na drogach publicznych. W s tosunku do wykra­
czających mają być z całą surowością s tosowane kary przewidziane 
w ustawie z 7. X 1921 o przepisach porządkowych na drogach publicz­
nych, szczególniej w tych przypadkach,  gdy przepisy przekraczane są 
świadomie.  O ile chodzi o wybryki nieletnich i służby do lat 14, mają 
być pociągani do odpowiedzialności za brak dozoru ich rodzice, czy 
opiekunowie oraz służbodawcy również i do odpowiedzialności mają t­
kowej, oraz mają być pociągane do odpowiedzialności wsie, osady 
i miasta,  na których terenie doko nano  szkody przez niewykrytych spraw­
ców spośród ludności miejscowej.

Szczególny nacisk władze powinny położyć na szybkie załatwianie 
spraw karnych przy wykroczeniach przeciwko przepisom o ruchu.

Ochrona wod prz'd zanieczyszczeniem. Zgodrne z uchwałami p o ­
wziętymi na V-ym posiedzeniu Międzyministerialnej Komisji Ochrony 
Rzek przed zanieczyszczeniem Min. Spr. Wewn. p ismem okólnym z 5 
IV r. b. nr BS-38/a / l l  zarządziło, iż zebrania roczne międzywojewódz­
kich komite tów ochrony rzek przed zanieczyszczeniem winny się o d b y ­
wać w końcu kwietnia każdego roku, a to z uwagi na umożliwienie 
wyciągnięcia wniosków z zamknięć kasowych z końcem roku b u d że ­
towego.

Termin nadsyłania Ministerstwu sprawozdań rocznych merytorycz­
nych i f inansowych z prac międzywojew. komitetu ochrony rzek przed 
zanieczyszczeniem przesuwa się na dzień 1 czerwca każdego roku.

Powstające na terenie różnych województw podkomite ty  ochrony 
rzek przed zanieczyszczeniem o specjalnych zadaniach (np. komitet  
oczyszczania ścieków w regionie łódzkim) — moyą  mieć regulaminy 
w szczegółach odbiegające od postanowień zawartych w regulaminie 
miądzywojew. komitetu ochr. rzek przed zaniecz.
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Dla zapewnienia należytego nadzoru nad działalnością zainstalo­
wanych urządzeń do oczyszczania ścieków w zakładach przemysłowych 
celowym jest przeprowadzanie w miarą możności  badań  kontrolnych 
nad s tanem zanieczyszczenia wód publicznych uprzednio już badanych.

W związku z tym władze wodne winny przesyłać do wiadomości 
p lacówkom naukowo-badawczym odpisy orzeczeń w sprawach,  gdzie 
zachodzą wypadki spuszczania ścieków, mogących zanieczyszczać wody 
otwarte; w udzielonych zaś zezwoleniach władzy wodnej  na spuszczanie 
ścieków należy umieścić warunek,  że badania kontrolne będą prowa­
dzone.

Dla zapewnienia należytego i skutecznego działania władz admi­
nistracji ogólnej w akcji zwalczania zanieczyszczeń wód otwaitych,  p e r ­
sonel  fachowy zadudniony w placówkach naukowo-badawczych mię­
dzywojewódzkich komit. ochr. rzek przed zanieczyszczeniem oraz w pod­
ległych im podkomite tach,  nie powinien wykor. /war projektów urządzeń 
do oczyszczania ścieków dla zakradów przemysłowych i osiedli miej­
skich, z tym jednak,  że w poszczególnych wyjątkowych przypadkach 
przewodniczący międzywojewódzkich komite tów ocf rony  rzek przed za­
nieczyszczeniem mogą zwalniać od powyższego zakazu.

Orqanizac]a oddziałów budżetowo - gospodarczych. W niektórych 
urzędach wojewódzkich wyznaczani są niejednokrotnie zastępcy naczel ­
ników wydriałów ogólnych spośród urzędników oddziału organizacyjnego 
również dla spraw, załatwianych w oddziałach budżetowo - gospodar­
czych.

Przyjmując pod uwagę, że kierownicy oddziałów budżetowo-gospo- 
darczych ponoszą  osobistą odpowiedzialność za wykonanie budżetu,  
Ministerstwo pismem okólnym z 13 V b. r. nr GB. 18/11 poleciło wo­
jewodom,  aby zastępstwa naczelników wydziałów ogólnych w zakre­
sie oddziałów budżetowo gospodarczych powierzane były kieiownikom 
oddziałów budżetowo - gospodarczych.

Zbiórka rolnictwa na F. 0. N. Trwająca od sierpnia 1936 r. akcja 
rolnictwa na rzecz Funduszu Obrony Narodowej wymaga p o d su m o w a­
nia jej wyników.

Wobec tego pismem okólnym z 8 V 37 r. nr flpr. 8/2-1 Min. Spr. 
Wewn. poleciło wojewodom wywarcie zdecydowanego nacisku na po ­
wiatowe i wojewódzkie komitety w kierunku os tatecznego zakończenia 
wszelkich prac sprawozdawczych z tej akcji do końca maja b. r. i prze­
słania w tym terminie wszelkich materiałów statystyczno-sprawozdaw- 
czych właściwym szefom intendentur D. O. K.

Uzyskane kwoty za sprzedane płody rolne jak również złożone 
przez rolmctwo ofiary gotówkowe komitety winny wpłacić bezzwłocznie 
do P. K. O. na konto F. O. N.

Pozwolenie Stowarzyszeniu Weter. b. Armii Pol. we Francji na uży- 
wan.e chorągwi. Decyzją z 19 V b. r. nr fl. P. 3-73 Min. Spr. Wewn.  
udzieliło Stowarzyszeniu Weteranów b. flrmii Polskiej we Francji (War-



N r  II K R O N I K A 641

szawa, ul. Długa 50) pozwolenia na ustanowienie i używanie chorągwi, 
której strona prawa wyobraża czerwony krzyż z rozszerzonymi ramio­
nami  na białym tle. Na ramionach krzyża są wyszczególnione nazwy 
miejscowości bitew. Między ramionami  krzyża na polu białym widnieją 
złote napisy: „Lwów, Wołyń, Szampania,  Pomorze”. Pośrodku krzyża
jest  umieszczony srebrny orzeł biały, stylizowany, okolony srebrnym 
romoem.  Lewa s trona chorągwi wyobraża czerwone pole, u góry któ­
rego jest umieszczony złoty napis: „Stowarzyszenie Weteranów b. flrmii 
Polskiej we Francji”. Po bokach czerwonego pola widnieją dwie skrzy­
żowane drzewcami chorągwie o barwach polskich i francuskich. U góry 
między opisanymi chorągwiami umieszczono francuski krzyż wojenny.  
U dołu między drzewcami chorągwi widnieje odznaka Stowarzyszenia, 
pod którą umieszczono napis: „Warszawa".

S f l M O R Z A D

Gminne urzędy rozlemcze. Min. Spr. Wewn. w porozumieniu z Min. 
Sprawiedliwości prowadzi prace  nad zagadnieniem gminnych urzędów 
rozjemczych, a w szczególności g romadzone  są materiały i opinie co 
do dalszego utrzymania obowiązujących w woj. południowych i zachod­
nich ustaw o rozjemstwie gminnym.

Ze względu na to, że zagadnienie rozjemstwa gminnego może 
być również aktualnym na obszarze pozostałych województw, Min. Spr. 
Wewn. pragnie uzyskać w tej mierze opinie, spostrzeżenia i wnioski 
również od wojewodów woj. ś rodkowych i wschodnich.

W związku z tym Min. Spr. Wewn. dla zobrazowania charakteru 
zagadnienia w piśmie do tych wojewodów podało:

I. Państwowa austr. ustawa gminna z r. 1862 w art. V zaliczyła 
do „własnego zakresu" działania gminy: „jednanie stron spornych przez 
mężów zaufania wybranych z gminy".  Powtórzyła to również krajowa 
ustawa gminna gal. z r. 1866. Następnie  zagadnień e to zostato bliżej 
określone w ustawie z r. 1869 o gminnych urzędach, rozjemczych, 
znowelizowanej w r. 1907. Wreszcie us tawa gal. z r. 1875 oKreśliła 
sposób powoływania urzędu rozjemczego i postępowanie.

W woj. zachodnich obowiązuje ordynacja dla rozjemców z 29 III 1879, 
która reguluje sprawę rozjemstwa gminnego w b. zaborze pruskim.

II. Rozjemstwo gminne miało w swoim założeniu na celu walkę 
z pieniactwem ludności wiejskiej, odciążenie sądów, a w szczególności 
ułatwienie ludności wiejskiej ugodowego załatwienia drobniejszych s p o ­
rów, przy poparciu autorytetu gminnego.

Co do faktycznego rozwoju i znaczenia gminnych urzędów roz­
jemczych w D. gminacn jednostkowych,  Ministerstwo nie posiada wy­
czerpujących materiarów. Natomias t  w związku z reformą gminy wiej­
skiej w woj. południowych podnies ione zostało zagadnienie rozjemstwa 
gminnego przez nową i sprawniejszą gminę.

4
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i i i .  Min. Sprawiedliwości podjęio kroki w kierunku uchylenia o b o ­
wiązujących ustaw o rozjemstwie gminnym w woj. południowych i za­
chodnich i zniesienia gminnych urzędów rozjemczych oraz urzędu roz­
jemców. Min. Sprawiedliwości podnosi,  że w b. gminach jednostko­
wych liczne pióby ożywienia działalności instytucyj rozjemczych koń- 
cz/ły się przeważnie n iepowodzeniem wobec braku zaufania ludności, 
która wolała zwracać się bezpośrednio do sądów, że w praktyce był /  
trudności z do borem  osób, posiadających dosta teczne kwalifikacje na 
urząd rozjemców, że sam e gminy żadałv zniesienia rozjemstwa ze 
względu na koszty ut rzymania urzędów rozjemczych i że wreszcie o b o ­
wiązujący kodeks postęp,  cyw. (art. o92; oddaje sprawę jednania stron 
sądom grodzkim. W związku ze s tanowiskiem Min Sprawiedliwości 
Mn.  Spr. Wewn. wyraziło pogląd, iż sprawa nadaje  się do bliższego 
rozważenia po uprzednim uzyskaniu szczegółowych danych i opinii 
z obszarów woj. południowych i zachodnich,  oraz opinii z obszaru po ­
zostałych województw, czy instytucja rozjemstwa gminnego byłaby p o ­
t rzebna w gminach tych województw.

W tym stanie rzeczy Min. prosiło wojewodów o nadesłanie opinii 
w sprawie omawianej .

Wojewodów woj. południowych Min. Spr. Wewn. prosiło o za­
rządzenie zebrania jak najdokładniejszych danych o istnieniu i dzia­
łalności gminnych urzędów rozjemczych w ciągu ostatnicn lat, a zwłasz­
cza od czasu wprowadzenia nowego ustroju gminy wiejskiej i s formu­
łowanie na podstawie tych materiałów opinii.

Ze względu na to, że nades łane  Min. Spr. Wewn. dane,  opinie 
i wnioski będą przepracowywane w porozumieniu  z Min. Sprawiedli­
wości przed powzięciem decyzji w sprawie utrzymania,  czy zniesienia 
rozjemstwa gminnego — Min. Spr. Wewn. prosiło, ażeby omawiane 
zagadnienie bad ano z dużą wnikliwością i skrupulatnością.

Użytkowanie dobra grtm-ozKi >go. Min. Spr. Wewn. Drzy rozpat ry­
waniu odwołania mieszkańców jednej z gromad od decyzji jednego 
z urzędów wojewódzkich, uchylającej decyzje tymcz. wydziału powiatowe­
go w sprawie użytkowania lasu gromadzkiego rozważyło co następuje:

1. § 63 usfawy gminnej z 1866 w brzmieniu noweli z 4 VIII 1908 
wyraźnie określa sposób,  w jaki ma być ustalone komu i w jakim za­
kresie służy prawo uczestniczema w pożytkach z dobra gminnego,  przy 
czym ustawa uprawniła radę gminną do uchwalenia pos tanowień regu­
lujących to uczestnictwo, w przypadku braku niezaprzeczonego zwyczaju; 
w tym stanie prawnym roszczący sobie prawo do uczestnictwa w p o ­
żytkach z dobra gminnego winni byli od r a ly  gminnej  żądać powzię­
cia uchwały w tym względzie;

2. uważający się za pokrzywdzonych uchwałą rady gminnej mogli 
korzystać z przepisu § 101 powołanej ustawy gminnej,  który stanowi, 
iż wydział powiatowy rozstrzyga rekursa przeciw uchwałom rady gmin­
nej we wszystkich sprawach gminie od państwa nieporuczonych;

3. przed uzyskaniem uchwały rady gminnej  w trybie przewidzianym 
w § 68 ustawy gminnej odwołujący się nie mogli korzystać z prawa
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wytoczenia sprawy przed wydziałem pow. w drodze §101 ustawy gmin­
nej, wydział pow. zaś nie pos iadał  podstaw prawnych do merytorycz­
nego rozstrzygnięcia, a więc i do wydania decyzji, uchylonych przez 
urząd wojewódzki.

Min. Spr. Wewn. wyjaśi iło jednocześnie,  iż z uwagi na przepisy 
art. art. 17 ust. (1), 25 i 108 ustawy z 23 III 1933 o częśc. zm. ustr. 
samorządu teryt. iDz. U. poz. 294) oraz §§ 35 ust. (2) i 35 ust. (1) 
rozp. Min. Spr. Wewn.  z 29 I 193/  o gromadach (Dz. (J. poz. 70) p o ­
dejmowanie uchwał w sprawie użytkowania b. dobra gminnego, które 
obecnie stanowi dobro gromadzkie,  należy w zachowaniu zasad § 68 
ustawy gminnej  z 18Ó6 do oiganu uchwalającego gromady,  odwołanie 
zaś w tych sprawach rozstrzyga wydział powiatowy.

Zaciąganie pożyczek długoterminowych w czasie rozwiązania rady 
miejskie]. Min. Spr. Wewn., opierając się na przepisach art. 72 ustawy 
samorządowej,  nie podzieliło zapat rywania jednego z zarządów miej­
skich, przedstawionego Ministerstwu, iż w czasie rozwiązania rady miej­
skiej zarządowi miejskiemu służą uprawnienia do zaciągania pożyczek 
długote minowych.

M nisterstwo wskazało na dotyczący tej kwestii przepis, zawarty 
w zdaniu ostatnim u^t. (2) art. 72, któiy wyraźnie stanowi, że organowi 
zarządzającemu przysługuje prawo zaciągania w imieniu i na rzecz mia­
sta pożyczek długoterminowych oraz obciążania w tym celu nierucho­
mości tylko w tych przypadkach,  jeżeli pożyczki długoterminowe p rz e ­
znaczone są wyłącznie do skonweitowania  zobowiązań,  jakie ciążyły na 
mieście w chwili rozwiązania jego organu s tanowiącego,  czyli rady 
miejskiej. Rozszerzająca interpretacja powołanego przepisu nie jest 
prawnie możliwa.

Jednocześnie  Ministerstwo zauważyło, iż wobec zamieszczenia 
w zdaniu ostatnim ust. (2) art. 72 specjalnego pos tanowier ia  o zacią­
ganiu pożyczek długoterminowych przepisy, zawarte w 1 i 2 zdaniu 
tego ustępu,  dotyczące w ogóle podejmowania  przez organ zarządza 
jący czynności trwale obciążających finansowo gm.nę,  nie moga być 
w ten  sposób interpretowane,  iż zarząd miejski władny jest do zacią­
gania pożyczek długoterminowych,  o ile zaciągnięcie takiej pożyczki 
nie jest połączone z obciążeniem nieruchomości.

Ponad to  Ministerstwo zwróciło uwagę, że wyliczenie w zdaniu 1 
ust. (2) art. 72 niektórych form obciążenia ma jedynie charakter  wyli­
czenia przykładowego,  wobec czego organ zarządzający, w czasie roz­
wiązania organu s tanowiącego,  nie może podejmować  nie tylko wyli­
czonych, ale i innych czynności trwale obciążających gminę.  Wyjątki 
od tych ograniczeń organu zarządzającego podaje  zdanie 2 us tępu 2 
omawianego artykułu. Tylko więc w zakresie tych przypadków zarząd 
miejski jest uprawniony do trwałego obciążania miasta.

Ministerstwo Skarbu podziela powyższe s tanowisko Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych (nr SS-_}/31-2).

Kura dla Inspektorów samorządu gminnego. W okólniku nr 94 z 30
Xli 1936 (Dz. (Jrz. Min. Spraw Wewn. poz. 255) w sprawie Instytutu



Kom unalnego w Warszawie i organizowanych przezeń kursów dla pra­
cowników samorządowych Min. Spr. Wewnętrznych zapowiedziało, iż 
Instytut zamierza zorganizować specjalny kuis dla inspektorów s a m o ­
rządu gminnego.  Zgodnie z tym zamierzeniem zostały już rozpoczęte 
prace  nad przygotowaniem zasad programowych i metodycznych t a ­
kiego kursu.

Z uwagi na znaczenie projektowanego kursu Ministerstwo w piś­
mie z dn. 11 V r. b. zaznaczyło, iż pragnie,  przed os ta tecznym wyra­
żeniem swej opinii, uzyskać dan e dotyczące obecnie urzędujących in­
spektorów samorządu gminnego, jak też uwagi i w nosk i  w sprawie 
programu i metody zamierzonego kursu. W tym celu Ministerstwo 
przesłało urzędom wojewódzkim odpowiednią ilość kwestionariuszy dla 
inspektorów samorządu gminnego z prośbą  o niezwłoczne rozesłanie 
ich do wydziałów powiatowych, w celu wypełnienia przez inspektorów 
samorządu  gminnego, a nas tępnie zebrania wypełnionych kwest iona­
riuszy przez urzędy wojewódzkie i nadesłania Ministerstwu do dnia 
31 V r. b.

Jednoc ześnie  Ministerstwo poleciło urzędom wojewódzkim prze­
pracowanie we własnym zakresie zagadnienia kursów dla inspektorów 
sam orz ądu  gminnego oraz nadesłanie Ministerstwu, również w terminie 
do 31 V r. b. opinii, co do: 1) tynu, 2) programu, 3) okresu (jak dłu­
go i w których miesiącach) proj ek towarego  kursu.

Z uwagi na t rudność oderwania inspektorów od ich obowiązków 
służbowych na dłuższy przeciąg czasu, przewiduje się prowadzenie kilku 
kolejnych kursów, przy czym każdy kurs odbywać się ma w dwóch 
okresach trzytygodniowych (razem 6 tygodni) z kilkumiesięczną przerwą 
między jednym okresem i drugim, pozwalającą na uporządkowanie 
i pogłębienie materii wykładowej i na przygotowanie się do ćwiczeń 
praktycznych w nas tępnym okresie studiów. Wykłady na tych kursach 
w odróżnieniu od kursów dla sekretarzy i dla pracowników administra­
cji gminnej nie miałyby charakteru  wykładów sys tematycznych,  lecz 
raczej wykładów monograficznych, uzupełnianych dyskusją.  W razie 
wątpliwości co do wyników pracy słuchacza na kursie byłby s tosowany 
egzamin komisyjny ze wszystkich lub niektórych przedmiotów.

Przewiduje się przedmioty: a) w okresie  pierwszym : rola i zada­
nia insp. samorz.  gm. 2 godziny, ustrój s a m o rz. gm. ze szczególnym 
uwzględnieniem spraw nadzoru nad gospodarką  gminy i gromady 20 g., 
pfawo adminisiracyjne ' ' formalne! ze szczególnym uwzględnieniem 
spraw nadzoru 20 g., rachunkowość  i budżetowanie 14 g., technika 
inspekcyjna 6 g., skarbowość ogólna i ko munalna  20 g., wiadomości  
praktyczne z zakresu prawa cywilnego i karnego wraz z pos tępo wa­
niem 2 g., działalność gminy i gromady wiejskiej 10 g., polityka ko­
munalna  miast  niewydzielonych 10 g.

b) w okresie drugim: ćwiczenia praktyczne z ustroju samorządu
terytorialnego i z pos tępowania administracyjnego 10 g., ćwiczenia 
praktyczne ze skarb, komun.,  rachunk.,  budżet,  i techn.  insp. 20 g.,
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biurowość 5 g„ kasy pożyczkowo-oszczędnościowe w b. zaborze ro­
syjskim 10 g., prawo pracownicze 15 g., wiadomości praktyczne z za­
kresu skarbowości państwowej  10 g., wiadomości praktyczne z zakresu 
prawa cywilnego i karnego wraz z pos tępowaniem 18 g., czynności 
urzędów gminnych w zakresie zleconym 10 g.

Warunkiem przyjęcia na II okres kursu byłoby p r zed s taw ien i  
pracy pisemnej  na zadany tem at  z zakresu polityki komunalnej .  Prace 
te byłyby nas tępnie omówione i przedyskutowane pod kierunkiem wy­
kładowców.

Komiije kąpieliskowa w powiecie morskim. Min. Spr. Wewnętrznych 
wystosowało do Urzędu Wojewódzkiego w Toruniu p ismo z dn. 21 V 
1935, nr S. S. 17/4-11, w którym prosi o wydanie zarządzenia w sp ra ­
wie powołania do życia w możliwie najkrótszym czasie komisyj kąpie­
liskowych w gminach Hel i Strzelno, oraz powiatowej komisji letnisko­
wej w Wejherowie,  jak również o zalecenie i dopilnowanie w drodze 
inspekcji,  by opinia tych komisyj była zasięgana we wszystkich spra­
wach kąpieliskowych, a w szczególności w sprawie zużycia sum,  wpły­
wających do kas gminnych z tytułu pobierania taks kuracyjnych.

Zamknięcie l-ao kursu dla pracnwrnlków administracji gminne]. Dnia 
15 V r. b. odbyło się zamknięcie pierwszego 3-miesięcznego kursu dla 
pracowników administracji gminnej,  zorganizowanego i prowadzonego 
przez Instytut Komunalny w Warszawie.

Ja< ze sprawozdania,  złożonego przez dyrektora Instytutu, wyni­
ka — kurs ten ukończyło 36 słuchaczów, z tego trzech pod warunkiem 
złożenia dodatkowych egzaminów w późniejszym terminie.

Wykonany program kursu obejmował  320 godzin wykładowych 
z zakresu: prawa, ustroju samorządu, skarbowości  ogólnej i ko m u n a l ­
nej, rachunkowości  i budżetowania,  biurowości, aktów stanu cywilnego, 
statystyki, kas pożyczkowo-oszczędnościowych,  obowiązków urzędów 
gminnych w zakres e prawa sądowego,  ubezpieczeń,  spraw budowlanych, 
wojskowych, spółdzielczości, nauki o Polsce, języka polskiego, urządza­
nia bibliotek gminnych.

Poza tym Instytut zorganizował dla uczestników kursów szereg 
wycieczek, mających na celu zapoznanie słuchaczów z zabytkami War­
szawy, urządzeniami państwowymi i samorządowymi w związku z wy­
kładami oraz wycieczkę do Gdyni, przy czym Instytut opłacił całko »ity 
koszt przejazdu.

Prezes Instytutu, j a n  Strzelecki w przemówieniu swoim życzył ab ­
solwentom kursu pomyślności  w dalszych pracach i zachęcając do dal­
szej systematycznej  pracy nad sobą,  między innymi powiedział: „Istota 
pracy Panów polega na pilnowaniu interesu ogólnego. Macie Panowie 
działać dia dobra nie jednostki,  ale dobra  społecznego i czuwać w gra­
nicach waszych gmin nad interesami Państwa.  Zdaję sobie sprawę 
z tego, że ciężkie są nieraz warunki Waszej pracy, ale ten fakt, że
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pracujecie dla ogółu winien być dla was źródłem radości wewnętrznej 
i bodźcem do pracy możliwie wydajnej.  Zajmujecie Panowie posterunki  
życiowo bardzo ważne.  Od sprawnego funkcjonowania gminy, która 
jest fundamen ta lną  komórką życia zorganizowanego,  zależy cały nor­
malny rozwój życia państwowego".

W imieniu ministra spraw wewnętrznych p. naczelnik Podwiński 
życzył absolwentom kursu pomyślnego dla nich i dobra  służby wyko­
rzystania nabytych wiadomości.

h'a zakończenie przemówił przedstawiciel słuchaczów, który w go­
rących słowach podziękował Instytutowi Komunalnemu za umożliwienie 
pracownikom samorządowym uzupełnienia wiedzy fachowej.

P O L I C J A

Dodatki śledcza szfregowych-kobiet. W uzupełnieniu zarządzenia 
p od an eg o  w pkt  II ust. 2) RKG. nr 634, w sprawie dodatków s łużbo­
wych dla oficerów i szeregowych P. P., pełniących służbę śledczą, k o ­
m endan t  główny P. P. rozkazem nr 724 pkt XII wyjaśnił, że szeregowi- 
kobiety przydzielone do jednostek  śledczych (urzędu śledczego, wy­
działu śledczego), a mające przydział do służby mundurowej  zewnętrz­
nej, nie mają prawa do dodatku śledczego, ot rzymują bowiem m u n ­
dury, a ponadto  służba ich różni się od służby śledczej.

Zarządzenie to obowiązuje od 1 czerwca 1937 r.

Koszty konwojowania osób i rzeczy zarządzoneao prze] aładze sa 
dowe. W uzupe'nieniu pkt VII RKG. nr 712 kom endan t  główny P. P. 
rozkazem n r  724 pkt  XIII wyjaśnił d o  porozumieniu  się z Ministerstwem 
Sprawiedliwości, że zgodnie z pos tanowieniami  § 19 ust. 5 zdanie 2-gie 
rozporządzenia Rady Ministrów z dn. 28 marca 1934 r. (Dz. U. R. P. 
nr 35 poz. 320), w brzmieniu rozp. Rady Ministrów z dn. 2 lipca 1935 r. 
(Dz. (J. R. P. nr 54, poz. 393) ryczałt za dojazdy w związku z k onw o­
jowaniem osób i rzeczy do władz wymiaru sprawiedliwości wynosi 
50 groszy za każdy przejazd.

Przez słowo konwojowanie „do władz" należy rozumieć „do dy­
spozycji władz", a nie do siedziby władzy. Np. konwojowanie więźniów 
z więzienia do więzienia (w k*órym pozostają do dyspozycji władz wy 
miaru sprawiedliwości) jest konwojowaniem do władz wymiaru spra ­
wiedliwości.

Ryczałt w wysokości 50 groszy przysługuje przy podróży z jednej 
miejscowości do drugiej, a więc przy podróży np. z Wąbrzeźna do To ­
ruń a i z powrotem należy się tytułem ryczałtu 1 zł.

Jeżeli jedna z miejscowości,  do której lub z k tó_ej odbywa się 
podróż,  jest gminą wiejską—wówczas zgodnie z postanowieniami  ust  1 
§ 19 omawianego rozporządzenia ryczałt na dojazdy za podróże tam 
i z powrotem wynosić będzie jedynie 50 groszy.
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Z<KaanIzowani4 Klubu Szęrwgnwych P. P. w Warszawie Do rejestru 
s towarzyszeń i związków Komisariatu Rządu m. st. Warszawy wpisano 
w dniu 16 kwietnia 1937 r. pod pozycją 1024 stowarzyszenie pod na­
zwą: „Klub Szeregowych Policji Państwowej w Warszawie".  Stowarzy­
szenie rozpocznie swą działalność w najbliższej przyszłości na terenie 
m. st. Warszawy i powiatu warszawskiego.  Celem stowarzyszenia jest 
rozwój współżycia koleżeńsk:ego, towarzyskiego i kulturalnego, rozsze­
rzanie wiedzy fachowej i ogólnej oraz propagowanie kultury fizycznej 
wśród stowarzyszonych.

Z uwagi na wysoce pożyteczne cele i środki działama zmierzają­
ce do ich osiągnięcia, ko mendan t  główny P. P. rozkazem nr 724 
pkt XIV zalecił organizować tego rodzaju stowarzyszenia wszędzie, 
gdzie pozwolą na to miejscowe warunki.

Uznanie. Walne Zgromadzenie Delegatów Kasy Pożyczkowo- 
Oszczednościowo-Zapomogowej Szeregowych P. P. w woj. lubelskim 
uchwaliło nabyć z funduszów Kasy ciążki karabin maszynowy z całko- 
w tym wyposażeniem,  jako dar na F. O. N.

W wykonaniu tej uchwały, w dniu 18 marca b. r., jako w dniu 
Imienin Marszałka Śmigłego Rydza, odbyła sią w Lublinie uroczystość 
przekazania c. k. m.’u przedstawicielom wojska.

Za ten godny naśladowania czyn, będący dowodem patriotyzmu
i wysokiego uspołecznienia, kom endan t  główny P. P. wyraził wszystkim
szeregowym woj. lubelskiego najżywsze uznanie.

Z WOJEWÓDZTWA ŁÓDZKIEGO

Orginizsc]* i działalność związków samorządowych w r. 1935'36
Urząd Wojewódzki w Łodzi opracował  instrukcje o najprostszych zada ­
niach gromady  i rozesłał ją do pow. związków samorządowych z zale­
ceniem przyjęcia jej jako podstawy przy opracowaniu  szczegółowej in­
strukcji dla gromad. We wszystkich 12 powiatowych związkach s a m o ­
rządowych zostały nas tępnie ułożone instrukcje szczegółowe i lozesłane 
poszczególnym gromadom.  W r. 1933/36 zatwierdzono regulaminy dla 
komisyj rewizyjnych powiatowych związków samorządowych w Brzezi­
nach, Koninie, Kaliszu, Kole, t  asku, Sieradzu oraz w miastach: Łodzi, 
Tomaszowie Mazowieckim i Kaliszu. Komisja limitacyjna, powołana 
celem dokładnego ustalenia granic m. Łodzi, ukończyła swe prace i spi­
sała protokół,  na podstawie którego ' wojewoda łódzki wydał obwiesz­
czenie o stwierdzeniu granic m. Łodzi; obwieszczenie to zostało opubli­
kowane w Łódzkim Dzienniku Wo]ew. z 15 V 1935 r. W omawianym 
okresie została, drogą rozp. Min. Spr. Wewn. powołana do życia gmina 
Podgrodzie Kaliskie.

Gminy wiejskie województwa zamknęły rok budżetowy 1935/36 
przeważnie niedoborami  (dochody zwyczajne gmin wiejskich wynosiły
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6.243.878 zł, nadzwyczajne 447.323 zł, a wydatki zwyczajne 6.333.637 
i 801.784 zł — nadzwyczajne).

Lepiej przedstawia się sytuacja miast  niewydzielonych (dochody 
zwyczajne 4.227.379 zł, nadzwyczajne 642.683 zł; wydatki zwyczajne 
3.856.935 zł, nadzwyczajne 102200 zł).

Co do miast  wydzielonych, sum a  ich dochodów i wydatków z a ­
równo zwyczajnych, jak i nadzwyczajnych mniej więcej się równoważy 
(dochody 39.243 zł, wydatki 39.223 zł). To sam o  można powiedzieć 
o pow. związkach samorządowych (dochody 10.835.000 zł, a wydatki 
10.789.000 zł).

Obciążenie podatkowe na jednego mieszkańca wynosi: w powia­
tach przeciętnie 3 zł 25 gr, w mias tach wydzielonych 25 zł 16 gr, 
w miastach niewydzielonych 7 zł 95 gr, w gminach wiejskich 3 zł 55 gr.

Z WOJEWÓDZTWA BIAŁOSTOCKIEGO

Z działalności Wydziału Pow>atbw«ga w Bielsku Padluskim. Dnia 
9 II 1937 r. odbyło się posiedzenie Wydziału Powiatowego w Bielsku 
Podlaskim. Z ważniejszych uchwał wymienić należy: a) w sprawie zmia­
ny wysokości stawe< wymiarowych przy świadczeniach melioracyjnych;
b) w sprawie projektów preliminarzy budżetowych Szpitala Powszech­
nego,  Pow. Fund rs zu  Pomocy Leczniczej i Pow. Związku Sa norządcwe- 
go (wydatki zwyczajne 429.119 zł, nadzwyczajne 331.465 zł, dochody 
zwyczajne 689.331 zł, nadzwyczajne 80.253 zł); c) w sprawie uchwale­
nia s tatutu opłat  drogowych na r. 1937/38 w kwocie 363 zł 997 gr;
d) w sprawie taksy szpitalnej na 1937/39; e) w sprawie taksy O środ­
ka Zdrowia; f) wybrano delegata R a d /  Powiatowej do Komisji Oświaty 
Pozaszkolnej;  g) powzięto uchwałę w sprawie kredytowania Pow. Spół­
dzielni Rolniczej; h) w sprawie wprowadzenia państwowego nadzoru 
nad hodowlą bydła w kilku gminach wiejskich i nrejskich; j) w sp ra ­
wie podwyższenia stawek opłat  za środki lokomocji dla celów urzędo­
wych; k) w sprawie uzupełnienia programu rozbudowy dróg o twardej 
nawierzchni; 1) przyjęto do wiadomości sprawozdania ze s tanu finanso­
wego Pow. Zw. Sa norządowego,  Szpitala Pow., Ośrodka Zdrowia, Fun­
duszu Pomocy Leczniczej oraz sprawozdanie rachunkowe Pow. Fun­
duszu Emerytalnego;  ł) w sprawie założenia kilku kas pozyczkowo- 
oszczędnościowych; m) w sprawie opłat  za dzieci szkolne.

Rozpatrzono i zatwierdzono budżety miast  i gmin wiejskich na 
r. 1937/38. Budżety miast  wzrosły w s tosunku do r. ub. o 37.633 zł, 
w tym na inwestycie o 26.683 zł. Natomias t wydatki administracyjne 
zmniejszyły się o 500 zł. Eudżety gmin wiejskich wzrosły o 87.622 zł, 
w tym na inwestycje o 39.635 zł, na  budowę szkół o 47.198 zł. W związ­
ku z tym wzrósł podatek wyrównawczy o 93.009 zł. Postanowiono 
zaopiniować przychylnie podania miast  O ech an ow ca i Brańska o za ­
pomogi z Komunał.  Funduszu pożyczkowo-zapomog. w Warszawie.

Dnia 8 III 1937 odbyło się nowe posiedzenie Wydziału Powiato­
wego, na którym powzięto m. in. uchwały: 1) w sprawie zatwierdzenia
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wzgl. powołania soitysów i podsoł tysów oraz ponownych wyborów na 
sołtysów w niektórych gromadach;  21 w sprawie udziału miast  i gmin 
wiejskich w kosztach Biura Planu Regionalnego w Biały mstoku; 3) przyjęto 
do wiadomości  sprawozdan e ze s tanu finansowego na 1 11 1937: Powiat. 
Związku Samorządowego,  Szpitala Powiatowego oraz Pow. Funduszu 
Pomocy  Leczn. prac. sam.

Z WOJEWÓDZTWA TARNOPOLSKIEGO
Sprawozdanie z działalności Wydziału Wojewódzkiego w r. 1936.

W okresie od dma 1.1. 1935 do dn. 31. XII. 1936, Wydział Wojewódzki 
w Tarnopolu odbył 9 posiedzeń,  na których załatwiono ogółem 447 
spraw (z głosem stanowczym 426, z głosem doradczym 21). Podział 
załatwionych spraw według kategoryj,  wymienionych w art 55 rozporz. 
Prez. R. P. z 19. 1. 19^8 o organ,  i zakr. działania władz adm.  og. 
przedstawia się nas tępująco:  pkt. 1— 115 spraw pkt. 2— 301, pkt. 4 — 18, 
pkt. 5—2, pkt. 6 —11.

Wydatki budżetowe Wydziału Wojewódzkiego obejmowały kwotę 
17.471 zł 21 gr (wydatki personalne 9.700 zł, diety, koszty podróży 
i środki lokomocji  6 450 zł, wydatki kancelaryjne 4C0 zł, rJeprzewidzia- 
ne 765 zł, sumy przechodnie 155 zł 50 gr).

Z WOJEWÓDZTWA NOWOGRÓDZKIEGO

Sprawozdanie z działalności wojewódzkich organów kolegialnych 
w Nowogrodku w r. 1936 R ada  W ojew ódzka  odbyła w r. 1936 jedno 
posiedzenie,  w którym wzięli udział, oprócz członków Rady i Wydziału 
Wojewódzkiego,  dyrektor Izby Skarbowej w Nowogródku,  przedstawi­
ciele samorządu gospodarczego,  delegaci oddziałów Państwowego Banku 
Rolnego i Banku Gosp.  Krajowego w Wilnie oraz naczelnicy wydzia­
łów Urzędu Wojewódzkiego.

Powzięto 5 uchwał w sprawach: a) zdeklasyfikowanie dróg woje­
wódzkich na powiatowe, względnie gminne (2 ucnwały), b) o uzupeł­
nieniu regulaminu obrad wojewódzkiej komisji oświaty pozaszkolnej 
(i uchwała),  c) w sprawie wyboru członków do wojewódzkiej komisji 
opieki społecznej  i związku propagandy turystycznej ziemi nowogródz­
kiej (2 uchwały)

W dyskusji nad sprawozdaniem wojewody o ogólnym stanie wo 
jewództwa, piacy administracji w r. 1934/35 oraz ważniejszych zamie­
rzeniach na przyszłość zgłoszono dezyderaty w sprawie nie wprowadza­
nia w gminach wiejskich w życie rozp. o obowiązku badania  zwłok 
i rozp. o akuszerkach,  przyśpieszenie regulacji hipotek wsi s k o m a s o ­
wanych i zwiększeniu na ten cel kred / tów skarbowych, wznowienia za ­
płaty za bydło i nierogaciznę zabite względnie padle przy pomorze,  
obliczanie opłat  od uboj /, ustawianiu wag wozowych na targowiskach 
w miastach i miasteczkach,  zwiększenie ilości kontrolerów mleczności,  
przyśpieszenie wydawania pozwoleń na broń, nie wprowadzenie w ży­
cie w gminach wiejsk ch zarządzeń co do uporządkowania cmentarzy,  
przywrócenie wagonów kolejowych bezpośredniej  komunikacji  Barano-
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wicze—Nowojedlnia— Lida— Warszawa, zmiany wagonów z bocznymi 
wejściami na korytarzowe, wprowadzenia dogodniejszej  komunikacji 
między Słonimem a Nowojedlnią,  nie wprowadzania rozp. o zabudowie 
osiedli na terenie gmin wiejskich, specjalneqo obciążania daninami  na 
rzecz gromad, egzekucji danin komunalnych przez wiadze skarbowe, 
opodatkowania  przez te władze krzesiwa i hubki jako zapalniczek, wy­
płat taks pogorzelowego przez P. Z. U. W., uposażenia pracowników 
samorządowych i opieki społecznej.  Naczelny dyrektor wileńskiego 
oddziału Państw. Banku Rolnego wygłosił przemówienie na tem at  stanu 
gospodarczego województwa.

W ydzia ł W ojew ódzki odbył 6 posiedzeń.  Ogólna ilość spraw za­
łatwionych przy współudziale Wydziału wynosiła 320. Z tego z głosem 
stanowczym ŁH0, z głosem doradczym 30. Podział spraw na kategorje 
wymienione w art. 55 rozp. Prez. R. P z 19 1.1928: pkt. 1 — i 24, 
pkt. 2— 111, pkt. 3 —8, pkt. 4 —45, pkt. 6—20. W myśl art. 109 rozp. 
Prez. R. P. z 19.1.1S28 powzięto 3 uchwały. Inne sprawy (opinie i k o ­
munikaty)—9. Wydatki budżetowe Wydziału Wojewódzkiego wynosiły 
20.567 zł. Członkowie Wydziału byli zaopatrywani przez Wydział S a m o ­
rządowy w materiały statystyczne,  preliminarze budżetowe,  sprawozda­
nia z wykonania budżetów związków samorządowych oraz dane  o s ta­
nie majątkowym i polityce kom.  kas oszczędności.  Na posiedzeniach 
Wydziału referowano wyniki inspekcyj związków samorządowych i K. K. O.

Z WOJEWÓDZTWA WILEŃSKIEGO

Zjazd Okręgoweao Tow. Organizacyl i Kółek Rolniczych w Postawach.
Dn. 11 IV 37 r. odbył sie pod przewodnictwem s tarosty powiatowego 
Korbusza walny zjazd Okręgowego Tow. Organizacyj i Kółek Rolniczych. 
W zjeździe wzięło udział ok. 150 uczestników reprezentujących istniejące 
na terenie powiatu kółka rolnicze, koła gospodyń wiejskich, kasy Stef- 
czyka i spółdzielnie mleczarskie.  Na zjazd przybyli prezes Wileńskiej 
Izby Rolniczej, dyrektor Wileńskiego Tw-a Rolniczego i delegat Min. 
Rolnictwa.

Sprawozdanie z działalności T-wa oraz dyskusja objęły wszystkie 
dziedziny pracy prowadzonej  nad podnies ieniem rolnictwa w powiecie, 
żywo omawiano sprawy racjonalnego zagospodarowania łąk, zwiększenia 
uprawy lnu, uintensywnienia akcji komasacyjnej .  W szczególności 
wskazywano na konieczność rozwoju lokalnych spółdzielni rolniczo- 
handlowych i ich role w zakresie zaopatrywania rolników w produkty 
i organizowania zbytu płodów rolnych. W końcu zjazdu uchwalono 
preliminarz budżetowy T-wa w wysokości 34 tys. zł.

Zjazd stanowił w życiu gospodarczym pow. postawskiego ważne 
w y d a rz e n e  ze względu na dokonaną syntezą dotychczasowych prac 
nad podnies ieniem rolnictwa i ustalenie planu zamierzeń na przyszłość. 
J a k  wynika z przedłożonego zjazdowi sprawozdania,  praca agronomiczna 
w powiecie opiera sie na kółkach rolniczych, gospodarstwach przykła­
dowych, przysposobieniu rolniczym, mleczarniach i kołach gospodyń 
wiejskich. Aktualny stan obejmuje 35 kołek rolniczych, liczących 785
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członków, 179 gospodarstw przykładowych, 51 punktów organizacyjnych 
przysposobienia rolniczego, 7 mleczarń i 24 koła gospodyń wiejskich, 
liczące 435 członkiń. Ponadto  istnieją: koło hodowców konia, 10 pu nk­
tów czyszczenia nasion, koło kontroli mleczności,  3 przychodnie wete- 
r y n a ryjne i funkcjonująca przy biurze O. T. O. i K. R. poradnia prawna.  
Na specjalne po d k re ś le n e  zasługuje rozwój mleczarstwa. Istniejące 
mleczarń e łącznie ze swymi filiami pizetworzyły w r. ub. przeszło 2 i poł 
miliona litrów mleka,  wypłacając swym członkom ok. 2U0 tys. zł. Liczby 
powyższe charakteryzują poważny dochód,  jaki daje mleczarstwo, dalszy 
jednak jego rozwój uzależniony jest od postępów akcji komasacyjnej  
i organizacji go-podarstw.  Praca O. T. O. i K. R. jest prowadzona 
w ścisłym porozumieniu z Wileńską Izbą Rolniczą, a wszelkie poczynania 
są uzgadniane  na konferencjach agronomów i kontrolowane przez 
fachowy personel  inspektorski Izby.

Realne wyniki prowadzonej  w powiecie pracy nad podnies ie­
niem rolnictwa wyrażają się w racjonalizacji prowadzonych gospodarstw 
rolnych i związanym z t / m  podnoszeniem zamożności  ludności wiej­
skiej.

Z|*zd wójtów I s^ s ta rz y  gminnych onw. post*>»i«Visgo. W dniu 
27 IV r. b. odbył się w Postawach zjazd wójtów i sekretarzy gmin pow. 
postawskiego.  Podczas  zjazdu zostały omówione wszystkie najaktualniej­
sze sprawy dotyczące gospodarki  gmin. W szczególności wójci przed­
łożyli sprawozdanie z wykonania budżetu za r. 1936 '37, ze s tanu robót  
przy budowie szkół powszechnych im. Marszałka Piłsudskiego i z akcji 
pomocy siewnej. Ponadto  starosta oraz kierownicy referatów starostwa 
i Wydziału Powiatowego podali uczes tnikom zjazdu szereg wytycznych 
i spost rzeżeń w sprawach załatwianych przez zarządy gmin.

Zaorzysiężenie sołtysów i podsołtysów pow. postawskiego. Dnia 24 V 
b. r. w Duniłowiczach odbyło się uroczyste zaprzysiężenie sołtysów 
i podsoł tysów 8 gmin powiatu. Przysięgę odebrał  starosta w obecności  
inspektora samorządu gminnego Januszkiewicza oraz właściwych wój­
tów. Następnie odbyła się odprawa,  podczas której sołtysi zostali po ­
uczeni o ciążących na  nich obowiązkach związanych z pełnieniem przez 
nich czynności urzędowych.
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Abiołtowski p ik  dyp. pil. w sł. sp,: 

Rozwój doktryny obrony powietrznej. O b r o ­
n a  n a z i e m n a .  W a r s z a w a  1937 r ,  s t r o n  67 .

A u t o r  o p i s u j e  z a p a t r y w a n i a  n a  o b r o ­
n ę  p r z e c i w s t e r o w c o w ą  i p r z e c i w l o t n i c z ą  
w  c z a s i e  p o p r z e d z a j ą c y m  w y b u c h  w o j n y  
ś w i a t o w e j ,  w  c z a s i e  t r w a n i a  t e j  w o j n y  
i p o  j e j  z a k o ń c z e n i u  o r a z  o m a w i a  r o z w ó j  
a r t y l e r i i  p r z e c i w l o t n i c z e j .  N a s t ę p n i e  p r z e ­
c h o d z i  o n  d o  z o b r a z o w a n i a  w  o g ó l n y c h  
z a r y s a c h  o b e c n e g o  s t a n u  p r z y g o t o w a n i a  
o b r o n y  p r z e c i w l o t n i c z e j  w e  W ł o s z e c h ,  
A n g l i i ,  F r a n c j i ,  N i e m c z e c h  i Z . S . R . R .  
A u t o r  s t w i e r d z a ,  ż e  w s p ó ł c z e s n e  z a p a t r y ­
w a n i a  n a  o m a w i a n ą  o b r o n ę  p o s t u l u j ą  
w  p i e r w s z e j  l i n i i :  I )  s k u p i e n i e  o g ó l n e g o
k i e r o w n i c t w a  o r g a n i z a c j i  i p r z y g o t o w a n i a  
o b r o n y  p r z e c i w l o t n i c z e j  k r a j u  w  j e d n y m  
r ę k u  o r a z  2 )  p r z e r z u c e n i e  w s z y s t k i c h  o b o ­
w i ą z k ó w  i w y d a t k ó w  z w i ą z a n y c h  z t ą  
o b r o n ą  m o ż l i w i e  n a  w ł a d z e  c y w i l n e  o r a z  
n a  s a m o  s p o ł e c z e ń s t w o .

Adamski Stanisław, biskup katow icki• 
Podstawy pracy stowarzyszeń A kcji Kato 
lick le j. P o z n a ń  1937 r. ,  s t r o n  60.  N a k ł a ­
d e m  N a c z e l n e g o  I n s t y t u t u  A k c j i  K a t o l i c ­
k i e j .

W  p o s z c z e g ó l n y c h  r o z d z i a ł a c h  t r a k ­
t u j e  a u t o r  o o d r ę b n o ś c i  s t o w a r z y s z e ń  A k ­
c j i  K a t o l i c k i e j ,  o o b o w i ą z k a c h  z a r z ą d u  
s t o w a r z y s z e n i a ,  o s t o s u n k u  s t o w a r z y s z e ń  
A k c j i  K a t o l i c k i e j  d o  K o ś c i o ł a ,  o i s t o c i e  
h i e r a r c h i c z n e g o  a p o s t o l s t w a  ś w i e c k i e g o ,  
o a p o s t o l s t w i e  j a k o  n a c z e l n y m  z a d a n i u  
A k c j i ,  o  k s z t a ł c e n i u  a p o s t o ł ó w  ś w i e c k i c h  
o r a z  o a p o s t o l s t w i e  w  s t o s u n k u  d o  i n n y c h  
c e l ó w  i z a d a ń  s t o w a r z y s z e ń  A k c j i  K a t o ­
l i c k i e j .

JJzo w sk i M ik o ła j Jano ta , mgr. f i l . :  Na
nowej drodze ku Ju tru  Po lsk i. W y t y c z n e  
p r o g r a m u  i d e o w o - p o l i t y c z n e g o  p ł k .  A d a m a  
K o c a  W y d a ń  i e  a i c r w s z e .  N a k ł a d e m  
a u t o r a .  O d b i t o  w  D r u k a r n i  d i e c e z j a l n e j  
w  T a r n o w i e  w  1937 r. ,  s t r o n  20

B r o s z u r a  p r z e d s t a w i a  w  s p o s ó b  p o~  
p u l a r n y  p o d s t a w o w e  w y t y c z n e  d z i a ł a l ­
n o ś c i  O b o z u  Z j e d n o c z e n i a  N a r o d o w e g o ,  
p r o k l a m o w a n e g o  p r z e z  p ł k .  A d a m a  K o c a .  
C e n a  b r o s z u r y  5 0  g

D ębiec  A n d r z e j: Komunizm bankrutuje. 
N a k ł a d e m  P o l s k i e g o  T o w a r z y s t w a  K u l t u r y  
i O ś w i a t y  R o b o t n i c z e j  „ P o c h o d n i a "  w  W a r ­
s z a w i e ,  s t r o n  62 .

W  b r o s z u r z e  t e j  d o w o d z i  a u t o r ,  ż e  
m a s y  l u d o w e  c o r a z  w i ę c e j  o d r z u c a j ą  
h a s ł a  b o l s z e w i c k i e  —  w i d z ą c ,  ż e  n a u k a  
k o m u n i z m u  i p r a k t y k a  j e g o  w  R o s j i  S o ­
w i e c k i e j  p r o w a d z i  d o  r u i n y  g o s p o d a r c z e j  
i w y z y s k u  c z ł o w i e k a  p r a c y .

H ła sb o  t ^ a c i e j ,  m ag is ter  praw: Gore!
( Ja k  bronić ssą przed pożarem ). W y d a n o
z  z a s i ł k u  M i n i s t e r s t w a  S p r a w  W e w n ę t r z ­
n y c h .  W a r s z a w a  1937  r. ,  s t r o n  32.

J e s t  t o  w y d a w n i c t w o  p o p u l a r n e  o m a ­
w i a j ą c e  w  s p o s ó b  p r z y s t ę p n y  o g ó l n e  w s k a ­
z a n i a  b e z p i e c z e ń s t w a  p r z e c i w p o ż a r o w e g o .  
P o  w s t ę p n y m  o k r e ś l e n i u  i s t o t y  p o ż a r u ,  
a u t o r  w s k a z u j e  j a k  z a b e z p i e c z y ć  s i ę  
p r z e d  p o w s t a n i e m  p o ż a r ó w  o d  p i e c ó w  
i k o m i n ó w ,  i l u s t r u j e  p o ż a r y  o d  l a m p ,  
p r y m u s ó w ,  ż e l a z e k  d o  p r a s o w a n i a  i t .  p . ,  
o m a w i a  ł a t w o p a l n e  c i e c z e  i g a z y ,  p o u c z a  
j a k  p r z e c i w d z i a ł a ć  p o w s t a n i u  p o ż a r ó w  o d  
s a m o z a p a l a n i a  s i ę  n i e k t ó r y c h  p r z e d m i o ­
t ó w ,  p r z y t a c z a  w s k a z ó w k i  b e z p i e c z e ń s t w a  
p r z e c i w p o ż a r o w e g o  w  f a b r y k a c h ,  p r a c o w ­
n i a c h ,  w a r s z t a t a c h  i z a k ł a d a c h  p r z e m y ­
s ł o w y c h ,  w y j a ś n i a  j a k  g a s i ć  p o ż a r ,  m ó w i  
o p o m o c y  s a n i t a r n e j  i o o b o w i ą z k a c h  
l u d n o ś c i  w  p r z y p a d k a c h  w y b u c h u  p o ż a r u  
o r a z  c v t u j e  n i e k t ó r e  p r z e p i s y  o  z a p o b i e g a ­
n i u  p o ż a r o m .  K s i ą ż e c z k a  z o s t a ł a  o p r a c o ­
w a n a  m.  i n  r ó w n i e ż  j a k o  m a t e r i a ł  p o ­
m o c n i c z y  d l a  p r z e ł o ż o n y c h  g m i n  w i e j ­
s k i c h  p r z y  w y k o n y w a n i u  i c h  o b o w i ą z k ó w  
w  z a k r e s i e  o c h r o n y  p r z e d  p o ż a r a m i .

P r z e d  m o w ę  d o  t e j  b r o s z u r y  n a p i s a ł  
cJkTieczysław L e w ic k i» s e k r e t a r z  S t a ł e j  K o ­
m i s j i  D o r a d c z e j  d o  s p r a w  o c h r o n y  p r z e d  
p o ż a r a m i  p r z y  m i n i s t r z e  s p r a w  w e w n ę t r z ­
n y c h .  B r o s z u r a  t a  w  c e n i e  50  g r  j e s t  d o  
n a  b y c i  a  u a u t o r a :  W a r s z a w a ,  ul .  C h ł o d n a  3.

K o z ie ls k i Ig n a cy :  W czoraj, dzisiaj i ju ­
tro Sokolstwa. N a k ł a d e m  D z i e l n i c y  m a ­
z o w i e c k i e j  Z w i ą z k u  T o w a r z y s t w  G i m n .  
„ S o k ó ł "  w  P o l s c e .  W a r s z a w a  1937 r. ,  
s t r o n  51-

B r o s z u r a  p r z e d s t a w i a  w  o g ó l n y m  z a ­
r y s i e  d z i e j e  s o k o l s t w a  p o l s k i e g o  o d  m o ­
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m e n t u  p o w s t a n i a  w  18 6 6  r.  a ż  p o  d z i e ń  
d z i s i e j s z y ,  u s t a l a j ą c  z a r a z e m  o g ó l n e  w y ­
t y c z n e  r u c h u  s o k o l s k i e g o  n a  p r z y s z ł o ś ć .

Kram sztyk Stefan  dr: Kryzys Człowieka. 
W a r s z a w a  1937  r ,  s t r o n  31 f o r m a t u  A “, 
S k ł a d  G ł ó w n y ;  I n s t y t u t  W y d a w n i c z y  „ Bi ;  
b l i o t e k a  1 o l s k a " .

B r o s z u r a  s t a n o w i  o d b i t k ę  z  t y g o d n i k a  
„ O d n o w a * *  D o w o d z i  w  n i e j  a u t o r ,  ż e  
w s p ó ł c z e s n y  r u c h  c y w i l i z a c y j n y  i p o l i ­
t y c z n y  w  p o s z c z e g ó l n y c h  k r a j a c h  p o w o ­
d u j e  o g ó l n ą  n i w e l a c j ę  c h a r a k t e r ó w ,  u z d o l ­
n i e ń  i i n d y w i d u a l n o ś c i ,  s p r o w a d z a j ą c  c z ł o ­
w i e k a  n i e j a k o  d o  ro l i  m a s z y n y

Lew ick i M ieczysław , hot. w st. sp., inż. 
chem. W yższej Szk • Techn. i H o nd l. W P a ­
ryżu’. Podstawowe wiadomości o tru jących  
gazach i substancjach  przem ysłowych.
W y d a n i e  II p o p r a w i o n e  i r o z s z e r z o n e  z 
1 5 f o t o g r a f i a m i  i 5 t a b l i c a m i  W y d a n o  
z  z a s i ł k u  z w r o t n e g o  P o w s z e c h n e g o  Z a ­
k ł a d u  U b e z p i e c z e ń  W z a j e m n y c h .  W a r ­
s z a w a  1937 r . .  s t r o n  108 - f -  I V .

W  u w a g a c h  w s t ę p n y c h  s t w i e r d z a  a u ­
t o r ,  ż e  o b r o n a  p r z e d  g a z a m i  i s u b s t a n c j a ­
m i  t r u j ą c y m i  m u s i  b y ć  s t o s o w a n a  n i e  t y l -  
k o  w  c z a s i e  w o j n y  w  s t o s u n k u  d o  t.  z w .  
g a z ó w  b o j o w y c h ,  a l e  ż e  o b r o n a  t a k a  p o ­
w i n n a  z n a l e ź ć  s z e r o k i e  z a s t o s o w a n i e  r ó w ­
n i e ż  w  c z a s i e  p o k o j u  —  t a m ,  g d z i e  w a ­
r u n k i  p r a c y  ( w y z i e w y  t r u j ą c e )  n a r a ż a j ą  
p r a c o w n i k a  n a  u t r a t ę  z d r o w i a  l u b  ż y c i a ,  
a  w i ę c  w  n i e k t ó r y c h  z a k ł a d a c h  p r z e m y ­
s ł o w y c h .  g ó r n i c t w i e ,  w  l a b o r a t o r i a c h  c h e ­
m i c z n y c h .  p r z y  p r a c a c h  k a n a l i z a c y j n y c h  
i t. p.

P r a c ę  p o d z i e l i ł  a u t o r  n a  4 c z ę ś c i ,  
W  c z ę ś c i  1 o g ó l n e j  m ó w i  o n  o p r o c e s i e  
o d d y c h a n i a ,  o s u b s t a n c j a c h  t r u j ą c y c h  o r a z  
o  p r z e c i w g a z o w y m  s p r z ę c i e  o c h r o n n y m ,  
W  c z ę ś c i  II j e s t  m o w a  o p o s z c z e g ó l n y c h  
s u b s t a n c j a c h  n i e o r g a n i c z n y c h ,  a  w  c z ę ś c i  
III o o d n o ś n y c h  z w i ą z k a c h  o r g a n i c z n y c h .  
W  c z ę ś c i  I V w r e s z c i e  m ó w i  a u t o r  o k u ­
r z u ,  g a z a c h  p o ż a r o w y c h  o r a z  g a z i e  ś w i e t l ­
n y m

K s i ą ż k a  z o s t a ł a  z a o p a t r z o n a  w  p r z e d ­
m o w ę  n a p i s a n ą  p r z e z  m g r  W ł o d z i m i e r z a  
F e i s t a ,  k i e r o w n i k a  r e f e r a t u  w  M i n i s t e r ­
s t w i e  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h .

Lew ick i SftCieczysław, kpt* uzbr. W sł, sp., 
inż. chem. W yższej Szko ły  Technicznej i H a n ­
dlowej w Pa ryżu : W spółczesne chemiczne 
środki zapa la jące  I metody obrony przed 
nimi. W y d a n i e  d r u g i e  z  5 s z k i c a m i  i 16 
f o t o g r a f i a m i .  N a k ł a d e m  w y d z i a ł u  w y d a w ­
n i c z e g o  Z w i ą z k u  S t r a ż y  P o ż a r n y c h  R.  P. 
W a r s z a w a  1936 r . ,  s t r o n  94  f o r m a t u  z n o r ­
m a l i z o w a n e g o  A  5.

P r a c a  m a  n a  c e l u  u ś w i a d o m i e n i e  
i o s t r z e ż e n i e  s p o ł e c z e ń s t w a  p r z e d  g r o ż ą ­
c y m i  s k u t k a m i  s t o s o w a n i a  w  p r z y s z ł e j  
w o j n i e  o g n i a  j a k o  ś r o d k a  b o j o w e g o ,  k t ó ­
r y  t o  ś r o d e k  m o ż e  d o p r o w a d z i ć  d o  ż y ­
w i o ł o w e g o  z n i s z c z e n i a  c a ł y c h  o s i e d l i  
l u d z k i c h .  Z  t e g o  w z g l ę d u  a u t o r  o p i s u j e  
z a r ó w n o  i s t n i e j ą c e  m a t e r i a ł y  s ł u ż ą c e  d o  
r o z n i e c a n i a  p o ż a r ó w ,  o r a z  m e t o d y  i c h  z a -  
s t o s o w y w a n i a ,  j a k  r ó w n i e ż  w s k a z u j e  s p o ­
s o b y  p r z e c i w - d z i a ł a n i a  e w e n t u a l n y m  s k u t ­
k o m  z a s t o s o w a n i a  w s p o m n i a n y c h  m a t e r i a ­
ł ó w .  W  s z c z e g ó l n o ś c i  w  p o s z c z e g ó l n y c h  
r o z d z i a ł a c h  o m a w i a  a u t o r  p r o c e s  p a l e n i a  
s i ę ,  w y m i e n i a  w a r u n k i ,  k t ó r y m  p o w i n n y  
o d p o w i a d a ć  ś r o d k i  z a p a l a j ą c e ,  p o d a j e  
a n a l i z i e  w a ż n i e j s z e  z  t y c h  ś r o d k ó w ,  p o ­
d a j e  o g ó l n e  w i a d o m o ś c i  o l o t n i c z y c h  
b o m b a c h  z a p a l a j ą c y c h ,  o p i s u j e  n i e k t ó r e  
t y p y  t y c h  b o m b  o r a z  w s k a z u j e  s p o s o b y  
o b r o n y  p r z e d  b o m b a m i  i ś r o d k a m i  z a p a ­
l a j ą c y m i

P r z e d m o w ę  d o  t e g o  d z i e ł a  n a p i s a ł  
m jr. W y s z y ń s k i , d y r e k t o r  B i u r a  W o j s k o w e ­
g o  w  M i n i s t e r s t w i e  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h .  
Kai  ą ż k a  w y  d a n a  p r z y  s u b w e n c j i  P o w s z e c h ­
n e g o  Z a k ł a d u  U b e z p i e c z e ń  W z a j e m n y c h .

M iazsra  T a d e u sz  in ż .:  Gsśnlce. ( R ę c z n e  
a p a r a t y  d o  g a s z e n i a  p o ż a r ó w  w  z a r o d k u ) .  
W y d a n o  z  z a s i ł k u  M i n i s t e r s t w a  S p r a w  
W e w n ę t r z n y c h .  W a r s z a w a  1937  r  , s t r o n  77.

P o  o g ó l n y c h  u w a g a c h  w s t ę p n y c h  o m a ­
w i a  a u t o r  p o s z c z e g ó l n e  r o d z a j e  g a ś n i c ,  
m i a n o w i c i e  g a ś n i c  p ł y n o w y c h ,  s a p o l o -  
w y c h ,  p i a n o w y c h ,  t e t r o w y c h ,  p r o s z k o ­
w y c h  i ś n i e g o w y c h ,  o p i s u j ą c  z a r a z e m  w  
s p o s ó b  p r o s t y  i p r z y s t ę p n y  z n a c z e n i e  
i w a r t o ś ć  o r a z  k o n s t r u k c j ę ,  k o n s e r w a c j ę  
i u ż y c i e  p o s z c z e g ó l n y c h  r o d z a j ó w  g a ś n i c .  
K s i ą ż k a  z o s t a ł a  z a o p a t r z o n a  w  p r z e d m o ­
w ę  s k r e ś l o n ą  p r z e z  in ż .  L e w ick ieg o ,
s e k r e t a r z a  S t a ł e j  K o m i s j i  D o r a d c z e j  d o  
s p r a w  o c h r o n y  p r z e d  p o ż a r a m i  p r z y  M i n .  
S p r a w  W e w n ę t r z n y c h .

P iłsu d s k i J ó ze f:  P ifm a  Zbiorowe. W y ­
d a n i e  p r a c  d o t y c h c z a s  d r u k i e m  o g ł o s z o ­
n y c h  T o m  11, W a r s z a w a  1937 r . ,  s t r o n  
3 0 0  - f -  VII,  I n s t y t u t  J ó z e f a  P i ł s u d s k i e g o  
P o ś w i ę c o n y  B a d a n i u  N a j n o w s z e j  H i s t o r i i  
P o l s k i .

Z  z a p o w i e d z i a n e g o  d z i e s i ę c i o  - t o m o ­
w e g o  w y d a w n i c t w a  „ P i s m  Z b i o r o w y c h "  
u k a z a ł  s i ę  t o m  11. O b e j m u j e  o n  p i s m a  
p o c h o d z ą c e  z  l a t  1901 d o  1908.  T o m  t e n  
z r e d a g o w a ł ,  w s t ę p e m  i p r z y p i s a m i  z a ­
o p a t r z y ł  L e o n  W a s i l e w s k i .  K s i ą ż k a  z o s t a ł a  
z a o p a t r z o n a  w  o d b i t k ę  f o t o g r a f i i  M a r ­
s z a ł k a  J ó z e f a  P i ł s u d s k i e g o  z  o k r e s u  r e ­
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w o l u c j i  1904 — 1908 r o r a z  f a c s i m i l e  s t r o ­
n y  1 a r t y k u ł u  „ P o m o c  d l a  w y g n a ń c ó w " .

T a u h e n sch la g  G u sta w , dr docent W . W . P .  
w Ł o d z i:  P re s ja  władzy. L w ó w  1937 r. .  
s t r o n  36 .

B r o s z u r a  s t a n o w i  o d b i t k i  r o z p r a w y  
d r u k o w a n e j  w  r.  b .  n a  ł a m a c h  c z a s o p i ­
s m a  „ G ł o s  P r a w a " .  R o z p r a w a  s t a n o ­
w i  p r z y c z y n e k  d o  p r z y s z ł e g o  t r a k t a t u  
n a d  c z ę ś c i ą  o g ó l n ą  p r a w a  a d m i n i s t r a c y j ­
n e g o .  P r z e d m i o t e m  r o z w a ż a ń  a u t o r a  j e s t  
p r e s j a  w ł a d z y  w  s t o s u n k u  d o  o b y w a t e l a  
w  z w i ą z k u  z  w y d a n i e m  a k t u  a d m i n i s t r a ­
c y j n e g o  i o c e n a  w a ż n o ś c i  a k t u  d o t k n i ę ­
t e g o  t a k ą  w a d ą  W  p o s z c z e g ó l n y c h  r o z ­
d z i a ł a c h  u s t a l a  a u t o r  p o j ę c i e  p r e s j i  i r o ­
d z a j u  p r z y m u s u ,  m ó w i  o p r e s j i  i s t o t n e j  
i p o w a ż n e j ,  o ś w i e t l a  z a g a d n i e n i a  n i e l e ­
g a l n o ś c i  g r o ź b y  i l e g a l n o ś c i  w y m u s z o n e ­
g o  z a c h o w a n i a  s i ę  j e d n o s t k i ,  t r a k t u j e  d a ­
l e j  o  l e g a l n o ś c i  c e l u  a n i e l e g a l n o ś c i  ś r o d ­
k a ,  w  k o ń c u  w r e s z c i e  p o r u s z a  s p r a w y  
z a s k a r ż e n i a  a k t u  a d m i n i s t r a c y j n e g o  i s t o ­
s o w a n i a  a n a l o g i i  p r a w a  c y w i l n e g o .

T ro ck i Lew : Term idor sow iecki ( S z k i c  
h i s t o r y c z n o  - t e o r e t y c z n y )  T ł u m a c z y ł a  
z  f r a n c u s k i e  g o  Irena W anderów na. N a k ł a d e m  
t ł u m a c z a .  W a r s z a w a  1937 r.. s t r o n  31.

P o r ó w n y w a j ą c  p r z e o b r a ż e n i a  d o k o -  
n y w u j ą c e  s i ę  w Z  S . R . R  z  p o s z c z e g ó l n y m i  
f a z a m i  w i e l k i e j  r e w o l u c j i  f r a n c u s k i e j ,  
s t w i e r d z a  a u t o r ,  i ż  R o s j a  s o w i e c k a  m a  
j u ż  d a w n o  a w ó j  T e r m i d o r  z a  s o b ą .  Z a ­
m i a s t  d e m o k r a c j i  s o w i e c k i e j  p a n u j e  o b e c ­
n i e  w  Z . S  R . R  s y s t e m  d y k t a t o r s k i ,  o  p a r t y  
n a  r o z b u d o w a n e j  i b r o n i ą c e j  s w y c h  p r z y ­
w i l e j ó w  b i u r o k r a c j i  S t a n  o b e c n y  n a z y w a  
a u t o r  s o w i e c k i m  b o  n a p  a r t y z m e m .

T rze c ia k  S ta n is ła w  ks • dr: W Obliczu
grozy. W a r s z a w a  1937 r. ,  s t r o n  8.

J - 9 t  t o  o d b i t k a  z m i e s i ę c z n i k a  „ P r o  
C h r i s t o " ,  z a w i e r a j ą c a  p r z e d r u k  r o z p r a w k i  
k s .  d r  S t a n i s ł a w a  T r z e c i a k a  p  t .  „ W  o b l i ­
c z u  g r o z y "  o r a z  r o z p r a w k i  J e r z e g o  j a ­
s t r z ę b c a  p.  t  „ R o z p r a s z a m y  l e g e n d ę " .  O b i e  
r o z p r a w k i  d o t y c z ą  k w e s t i i  ż y d o w s k i e j  
w  P o l s c e .

Ku ltu ra  i cyw ilizacja . P r a c a  z b i o r o ­
w a .  B i b l i o t e k a  K s i ą ż k i  C h r z e ś c i j a ń s k i e j  
L u b l i n ,  r o k  1937,  t o r n  4, o g ó l n e g o  z b i o ­
r u  t o m  14. L u b l i n .  U n i w e r s y t e t  1937 r . f 
s t r o n  1 75.

K s i ą ż k a  z a w i e r a  r o z p r a w y  n a s t ę p u j ą ­
c e :  k s ,  J ó z e fa  P a s tu s z k i ‘ „ C h r z e ś c i j a ń s t w o  
a  k u l t u r a " ,  k s • -'4* S zym a ń sk ieg o :  „ K a t o l i ­
c y z m  a  k u l t u r a  i c y w i l i z a c j a " ,  k s . J . K ru ­
szyń sk ieg o :  „ P i e r w o t n e  c h r z e ś c i j a ń s t w o  w o ­
b e c  c y w i l i z a c j i  ż y d o w s k i e j ,  »5. S z y d e ł-

Nr  1 I

skiego: „ P i e r w o t n e  c h r z e ś c i j a ń s t w o  w o b e c  
c y w i l i z a c j i  g r e c k o  r z y m s k i e j ,  F  K oneczne-  
go. „ R ó ż n e  t y p y  c y w i l i z a c y j " ,  5 /  S tr o ń - 
skiego: „ C y w i l i z a c j a  r z y m s k o  - ł a c i ń s k a  w
E u r o p i e  o r a z  B . Ja sin o w skieg o :  „ O  c y w i l i ­
z a c j i  w s c h o d n i o - c h r z e s c i j a ń s k i e j " .

M ate ria ły  na X IV  nadzwyczajne zeb ra ­
nie ogólne członków Związku M iast Po l­
skich w dn. 2 6 — 27 kw ietn ia  1937 r. Z w ią
z e k  M i a s t  P o l s k i c h .  W a r s z a w a  1937 r . 0 
s t r o n  47 .

B r o s z u r a  z a w i e r a  p o z a  p r o g r a m e m  
i r e g u l a m i n e m  o b r a d  z j a z d u  s p r a w o z d a ­
n i e  z  d z i a ł a l n o ś c i  Z w i ą z k u  M i a s t  P o l s k i c h  
z a  o k r e s  1 I V  1935 —  I I V  1937 r . f w n i o s k i  
r a d y  n a c z e l n e j  Z w i ą z k u  w  p r z e d m i o c i e  
z m i a n y  s t a t u t u  Z w i ą z k u  o r a z  w n i o s k i  
m e r y t o r y c z n e  z w i ą z a n e  z w y g ł o s z o n y m i  
n a  Z j e ź d z i e  r e f e r a t a m i .

Rozporządzenia Prezydenta Rzeczypo­
spo lite j o P C K. i s ta tu t Po lsk iego Czer­
wonego Krzyża. W y d a n i e  11. N a k ł a d e m  
z a r z ą d u  g ł ó w n e g o  P o l s k i e g o  C z e r w o n e g o  
K r z y ż a .  W a r s z a w a  1937 r . f s t r o n  48 .

B r o s z u r a  z a w i e r a  t e k s t  r o z p  P r e z ,  
R z p  z  d n i a  1 w r z e ś n i a  1 9 2 7 r .  o S t o w a r z y ­
s z e n i u  „ P o l s k i  C z e r w o n y  K r z y ż "  z u w z g l ę d ­
n i e n i e m  p ó ź n i e j s z y c h  z m i a n ,  t e k s t  r o z p o ­
r z ą d z e n i a  z  t e j ż e  d a t v  o  o c h r o n i e  z n a k u  
i n a z w y  C z e r w o n e g o  K r z y ż a  o r a z  s t a t u t  
t e g o ż  s t o w a r z y s z e n i a .

Zagadnienie zm niejszenia obiegu pa­
pierów W urzędach. U w a g i  i w n i o s k i ,  z e ­
s t a w i ł  R o m a n  H a u tn er, U y re k to r  G abinetu  
w M in iste ts tw ie  Sprau) W ew n ętrzn ych . W a r ­
s z a w a  1937 r. ,  s t r .  116.

J e s t  t o  p r z e d r u k  o p r a c o w a n i a ,  o g ł o ­
s z o n e g o  p o d  t a k i m i  t y t u ł a m i  w  z e s z y t a c h  
N r  5 — 9  G a z e t v  A d m i n i s t r a c j i  z  r b  P r z e d ­
m i o t e m  o p r a c o w a n i a  s ą  o d p o w i e d z i  u r z ę d ­
n i k ó w  i u r z ę d ó w  w o j e w ó d z k i c h ,  n a d e s ł a ­
n e  n a  s k u t e k  a p e l u  m i n i s t r a  s p r a w  w e  
w n ę t r z n y c h  z  d n i a  8 l i p c a  1936 r. w  s p r a ­
w i e  z m n i e j s z e n i a  o b i e g u  p a p i e r ó w  w  u r z ę ­
d a c h  C z ę ś ć  d r u g a  b r o s z u r y  m a  n i e c o  
i n n y  u k ł a d  n i ż  r o z p r a w a  o g ł o s z o n a  w  G a ­
z e c i e  A d m i n i s t r a c j i ,  m i a n o w i c i e  w  b r o ­
s z u r z e  m a t e r i a ł y  n a d e s ł a n e  p r z e z  u r z ę d y  
w o j e w ó d z k i e  i i c h  o ś w i e t l e n i e  z o s t a ł y  
u s z e r e g o w a n e  w e d ł u g  p o r z ą d k u  a l f a b e ­
t y c z n e g o  w o j e w ó d z t w

C Z A S O P I S M A

Biu letyn  polsko-ukraiński. W a r s z a w a ,
t y g o d n i k  n r  18. J u r i j  N a u m en ko :  U k r a i ń ­
s k a  t r a d y c j a  w o j s k o w a .  Iw an K edryn: N a ­
s z a  s p r a w a  w e w n ę t r z n a  /  M l  N a  m a r ­
g i n e s i e  „ p r o g r a m o w y c h  t e z " .  N r  19. M_
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K. :  K o n c e p c j a  k o n g r e s o w a  i s p r a w a  u k r a ­
i ń s k a .

Czasopismo techniczne. L w ó w ,  d w u ­
t y g o d n i k  n r  9.  P ro f. in ż . I .  S te lla -S a w ic k i:  
P r o b l e m  m o t o r y z a c i i  k r a j u  i s p r a w a  d r o ­
g o w a .

Ekonomista. W a r s z a w a ,  k w a r t a l n i k  
n r  1. A le k s y  W a  kar'. K o s z t y  s t a ł e .  S a m u e l  
Fogelson: R o l a  w ę d r ó w e k  w  r o z w o j u  d e ­
m o g r a f i c z n y m  P o l s k i .  A n d r z e j  G rodek ' 
W  s p r a w i e  m e t o d o l o g i i  e k o n o m i i .

Fron t Zachodni. W a r s z a w a ,  m i e s i ę c z *  
n i k  n r  5.  Z . D om an iew ski: P o l i t y k a  z a g r a "  
n i c z n a  B e l g i i  a  b e z p i e c z e ń s t w o  P o l s k i .  
D r C e z a ry  S z u łc ze w sk i:  W s c h o d n i e  z a i n t e ­
r e s o w a n i a  n i e m i e c k i e j  p u b l i c y s t y k i  p o l i ­
t y c z n e j  M gr J ó z e f  B a s iń sk i-  Z a g a d n i e n i e  
m n i e j s z o ś c i  n i e m * e c k i e j  w  W i e l k o p o l s c e .  
N i e m c y  w z n o s z ą  f o r t y f i k a c j ę  n a d  g r a n i c ą  
p o l s k ą ,  Z . S ,:  P r o w o k a c y j n e  m e t o d y  n i e ­
m i e c k i e j  p r o p a g a n d y  w  P o l s c e ,

Gaz, woda i techn ika san ita rna. K r a ­
k ó w ,  m i e s i ę c z n i k  n r  3 i 4.  C ze s ła w  Ś w ie r ­
czew sk i:  O  p r z y g o t o w a n i u  t e o r e t y c z n y m
i p r a k t y c z n y m  i n ż y n i e r ó w  p r a c u j ą c y c h  
w  g a z o w n i c t w i e .  In ż . T a d e u sz  K ie la n o w sk i:  
C h l o r o w a n i e  i c h l o r a m i n o w a n i e  w o d y  w o ­
d o c i ą g o w e j .  D r in ż . B ła ż e j  B o g a : O s i e m ­
d z i e s i ę c i o l e c i e  g a z o w n i  w a r s z a w s k i e j .  
In ż . J ó z e f  S tik s a :  O  k o n i e c z n o ś c i  p r o g r a ­
m o w e g o  u j ę c i a  s p r a w y  b u d o w y  w o d o c i ą ­
g ó w  i k a n a l i z a c y j  m i a s t  p o l s k i c h .  C ze  
s ła w  Ś w ie rc zew sk il  O  p o l s k i m  w y n a l a z k u  
m e t o d y  „ w a p i e n n e j * *  o d t r u w a n i a  g a z u .  
W ła d y s ła w  W a c z y ń s k i- C o  j e s t  z y s k i e m  
w  p r z e d s i ę b i o r s t w i e  w o d o c i ą g o w o - k a n a ­
l i z a c y j n y m :  w y m i a r  o p ł a t  c z y  w p ł y w  r z e ­
c z y w i s t y ?

Gazeta Sądo#a W arszaw ska. W a r s z a ­
w a ,  d w u t y g o d n i k  n r  18. N a r c y z  S o łta n  
em. prok- S .  N. t  W y t y c z n e  i d e e  w y m i a r u  
s p r a w i e d l i w o ś c i  w  P o l s c e  w y z w o l o n e j .

Głos gminy i gromady w ie jsk ie j. W a r '  
s z a w a ,  d w u t y g o d n i k  n r  8.  S ta n is ła w  S ta~  
p iń sk i• D o b r o b y t  N a r o d u  P o l s k i e g o  z a l e ż y  
o d  p o t ę g i  P o l s k i .  In ż . K ijok  K a zim ie rz:  
S p r a w a  k o n c e s j i  w y c i e r u  k o m i n ó w  n a  
w s i .  N r  9,  S L  S te m p le w sk j: S y t u a c j a  f i n a n ­
s o w a  g m i n  w i e j s k i c h  w  1935 36 r.

Gospodarka narodowa. W a r s z a w a ,  
d w u t y g o d n i k  n r  9.  C ze s ła w  K oro lko: P o ­
p r a w a  n a k r ę c a n a  i s a m o r z u t n a .  S ta n is ła w  
O rlika w sk ii  T o t a l i z m  k r e d y t o w y  a  r o l n i ­
c t w o .

Kw arta ln ik  kas oszczędności, L w ó w  
k w a r t a l n i k  n r  32 .  D r S te fa n  U hm a: O  k u l ­
t u r ę  g o s p o d a r c z ą  s p o ł e c z e ń s t w a  ( p r z e m ó *

w i e r n e . . . ) .  K o l a  k a s  o s z c z ę d n o ś c i  w  p o ­
s z c z e g ó l n y c h  p a ń s t w a c h  E u r o p y .

H& Posterunku. W a r s z a w a ,  t y g o d n i k  
n r  18. P r a c e  d o t y c h c z a s o w e  i p l a n y  n a j ­
b l i ż s z e  O b o z u  Z j e d n o c z e n i a  N a r o d o w e g o .  
M a lin o w sk i T ym o te u sz , s t. post.: W y w i a  d y  
w  w i ę z i e n i u  N r  19. Ł o z iń s k i  W ł .  im p .  
P . P  : M a ł ż e ń s t w o  p o l i c j a n t a .

Opiekun Społeczny. W a r s z a w a ,  m i e ­
s i ę c z n i k  n r  7.  Jan  S ta rc ze w sk i i U s t a w o d a w ­
s t w o  o o p i e c e  s p o ł e c z n e j  w  P o l s c e

Oszczędność, W a r s z a w a ,  d w u t y g o d ­
n i k  n r  9.  K . T eska :  U w a g i  d o  a r t y k u ł u :  
G m i n n e  k a t y  p o ż y c z k o w o - o s z c z ę d n o s c i o -
w e  w  1935 r.

Pa le s tra . W a r s z a w a ,  m i e s i ę c z n i k  n r  5. 
A d w . dr E d w a rd  P r ą d z y ń s k i- Z a g a d n i e n i e  
w a ż n o ś c i  m a ł ż e ń s t w  c y w i l n y c h .  Leon  L ich t- 
sza jn :  Ż y w e  p r a w o  S ta n is ła w  K o rw in -f io - 
trow ski adw .: W s t r z y m a n i e  w y k o n a n i a  o s t a ­
t e c z n y c h  d e c y z j i  a d m i n i s t r a c y j n y c h

Po lska  gospodarcza. W a r s z a w a ,  t y ­
g o d n i k  n r  18. T>r T . Ł .:  P r ó b a  l i b e r a l i ­
z a c j i  m i ę d z y n a r o d o w y c h  s t o s u n k ó w  g o ­
s p o d a r c z y c h .  X I V  Z j a z d  m i a s t  P o l s k i c h  
N r  19 B - W i c z :  P r o d u k c j a  z b o ż o w a  w  l a ­
t a c h  1929 — 1936.  Z .  T o c z y s k h  N o w e l i z a c j a  
p r z e p i s ó w  o p o p i e r a n i u  r o z w o j u  G d y n i .  
D r T a d eu sz  D olbor : Z n a c z e n i e  g o s p o d a r c z e  
n o w e l i z a c j i  u s t a w y  o r o z b u d o w i e  m i a s t .

Pracow n ik  samorządowy. W a r s z a w a ,  
d w u t y g o d n i k  n r  9.  Z .  I d z ia k '■ U b e z p i e c z e ­
n i e  s p o ł e c z n e  w  s a m o r z ą d z i e  t e r y t o r i a l ­
n y m .  W y m i a r  i p o b ó r  p o d a t k u  g r u n t o ­
w e g o  w  ś w i e t l e  n o w y c h  p r z e p i s ó w .  J .  tD łu -  
g o kęck il  P r a w d a  o g m i n n y c h  k a s a c h  p . o .  
n r  10 W y m i a r  i p o b ó r  p o d a t k u  g r u n t o ­
w e g o  w  ś w i e t l e  n o w y c h  p r z e p i s ó w  ( d o ­
k o ń c z e n i e )  A . P a c h o lc z y k : N i e u m i e j ę t n e
w s p ó ł ż y c i e  i p r z e r o s t  o s o b i s t e j  a m b i c j i  — 
t o  b o l ą c z k i  p r a c o w n i k ó w  w  s ł u ż b i e  p u  
b l i c z n e j .  W . H  : P o t o p  p a p i e r k ó w  i g m i ­
n a  w z o r o w a .  Z  M ic h a ls k i ; M e t o d y  i ś r o d k i  
p r o w a d z e n i a  a k c j i  o s z c z ę d .  w  g m i n n y c h  
k a s a c h  p o ż y c z k o w o - o s z c z ę d n o ś c i o w y c h .

Przeg ląd  ekonomiczny. L w ó w ,  k w a r ­
t a l n i k .  T o m  XVI I I ,  N r  8 7 — 90.  T)t- H en ryk  
Gruber: P r o b l e m y  n o w e j  k o n i u n k t u r y  g o s ­
p o d a r c z e j .  Im re F erenczi: R e e m i g r a c j a ,  p o ­
l i t y k a  e m i g r a c y j n a  i k o l o n i e .  J a n  S te c k i : 
R e f o r m a  r o l n a  a  k a p i t a l i z a c j a .  In ż .  M a r ia n  
K io tt: U s t a w o d a w s t w o  s p o ł e c z n e  a  r z e ­
c z y w i s t o ś ć  Z i e m i a  p o l s k a  p r z e c h o d z i  
w  o b c e  r ę c e .

Przeg ląd  organ izacji W a r s z a w a ,  m i e ­
s i ę c z n i k  n r  4.  In ż . Fiotr D rzew ieck i: N a u c z a ­
n i e  p r a w i d ł o w e j  k o n t r o l i .  m .  B a l i  ński: 
„ U w a d z e  m a ł y c h  i w i e l k i c h  s z e f ó w " .
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W ł.  B .:  U s t a l a n i e  i s t n i e j ą c y c h  z a l e ż n o ­
ś c i  f u n k c y j n y c h .

Przeg ląd  samorządowy. K r a k  ó w ,  m i e ­
s i ę c z n i k  n r  5.  W y n i k i  a k c j i  o d d ł u ż e n i a  
z w i ą z k ó w  s a m o r z ą d o w y c h  w o j e w .  k r a k o ­
w s k i e g o .  R ó g  F ranciszek:  U w a g i  o  r a c h u n ­
k o w o ś c i  k o m u n a l n e j .

Sam orząd. W a r s z a w a ,  t y g o d n i k  n r  18.  
M g r . J ó z e f  cP rze to ck i' P o  o d d ł u ż e n i u  —  p o ­
s z a n o w a n i e  z o b o w i ą z a ń .  W . W e ie r :  K i l k a  
s ł ó w  o k o m i s j a c h  p o w i a t o w y c h  z w i ą z k ó w  
s a m o r z ą d o w y c h  ( a r t y k u ł  d y s k u s y j n y ) -  H e n ­
r yk  Śniadecki'- G e n e z a  i s t a n  f o r m  u ż y t k o ­
w a n i a  d o b r e m  g r o m a d z k i m  w  w o j .  p o ł u d ­
n i o w y c h .  N r  19. S t .  G lis zc z y ń s k i:  S a m o ­
r z ą d  a  r o l n i c t w o  F ,: O  p o d j ę c i e  p r a c
p r z y g o t o w a w c z y c h  n a d  u r e g u l o w a n i e m  
k o s z t ó w  l e c z e n i a  u b o g i c h  c h o r y c h  i k o s z ­
t ó w  o p i e k i  s p o ł e c z n e j .  In ż . Z a k o ls k h  C z y  
o b s a d z a ć  d r o g i  d r z e w a m i  o w o c o w y m i .

Sam orząd m iejsk i. W a r s z a w a ,  d w u ­
t y g o d n i k  n r  9 .  In ż .  J e r z y  N e c h a y : O r g a ­
n i z a c j a  b e t o n i a r n i  m i e j s k i c h .  M g r K arol 
C zernickU  S a m o r z ą d o w e  s z k o ł y  ś r e d n i e  
o g ó l n o k s z t a ł c ą c e .

Sam orząd te ry to ria ln y . W a r s z a w a ,  
k w a r t a l n i k .  Z e s z y t  3  i 4. S ta n is ła w  R y -  
ch liń ski:  Z a ł o ż e n i e  p o l i t y k i  u r b a n i s t y c z n e j .  
E d w a rd  S tr ze le c k a  T e r e n y  m i e j s k i e  w  P o l s c e  
1921 —  1931.  S ta n is ła w  O k ó lic z ; O r z e c z n i ­
c t w o  S ą d ó w  N a j w y ż s z y c h  w  s p r a w a c h  
s a m o r z ą d u  t e r y t o r i a l n e g o .

Wiadom ości geograficzne. K r a k ó w ,  
m i e s i ę c z n i k .  T o m  X V .  Z e s z y t  1. Jan  
J e r z y  T och term an : R u c h  t o w a r o w y  i  p a s a ­
ż e r s k i  n a  d r o g a c h  w o d n y c h  P o l e s i a  w  l a ­
t a c h  1921 —  1933.

Wojskowy przegląd prawniczy. W a r ­
s z a w a ,  k w a r t a l n i k  n r  2.  A n to n i Ł u k a s ik  
k p t a n d : U w a g a  d o  a r t y k u ł u  23  l i t .  „B"
r o z p o r z ą d z e n i a  P r e z y d e n t a  R z e c z y p o s p o ­
l i t e j  z 2 4 X . I 9 3 4  r.  o n i e k t ó r y c h  p r z e ­
s t ę p s t w a c h  p r z e c i w k o  b e z p i e c z e ń s t w u  
P a ń s t w a .

Ouegtlons m inorlta ires. W a r s z a w a ,
m i e s i ę c z n i k  n r  1, D r W ik to r  O rm ic k l : L e s  
p r o b l e m e s  d e  l e m i g r a t i o n  j u i v e .

Archiw  des ó ffen tU shen  Rechts. T u b i n -  
g e n .  B a n d  28,  H e f t  2.  7) r  H einrich  S ta n ie n -  
do \ D a s  n e u e  W a h l r e c h t  i n  P o l e n .

D e r  G e m e i n d e t a g .  B e r l i n ,  d w u t y g o d n i k  
n r  8  9 R e i  chsm inister des In n em  dr Frick'- 
G r u n d s a t z l i c h e  F r a g e n  d e r  V e r w a l t u n g s -  
r e f o r m .  M i n i s t e r p r a s i d e n t .  G er*erQloberst Go- 
r in g : G e m e i n d e n  u n d  V i e r j a h r e s  p l a n ,
R eich  f in a n z m in is te r  G ra f S h w erin  von K ro sig t: 
D i e  f m a n z p o l i t i s c h e  B e d e u t u n g  d e r  R r a l -  
s t c u e r r e f o r m .  Oberbiirgemeister F iehlerl G e -  
g e n w a r t s f r a g e n  d e r  d e u t s c h e n  S e l b s t v e r -  
w a l t u n g .  O berburgem eister dr S łe idem ann: D i e  
M e u o r d n u n g  d e s  Z w e c k v e r b a n d s r e c h t a .  
L a n d ia t Ludwik■ A u f g a b e n  d e r  L a n d k r e i -  
s e .  Preisłdent dr J ese r ic h : D i e  A r b e i t  d e s  
d e u t s c h e n  G e m e i n d e t a g e s .  D r Schóne: 
D r i t t e  D u r c h f u h r u n g s v e r o r d n u n g  z u r  D e u t ­
s c h e n  G e m e i n d e o r d n u n g .

G e s u n d h e i t a  I n g e n l e u r .  M u n c h e n .  t y g o d ­
n i k  n r  18. In g . M . H o ttin g erl K l i m a  u n d  
H e i z u n g .  F . Stecher: W a s t e r  u n d  A b w a s s e r ,  
e i n  P r o b l e m  d e r  g e m e i n d l i c h e n  G e s u n d -  
b e i t s p o l i t i k .  R egierungsbaum eister  H a n s  K u l ­
ka : l s t  e i n e  b e s o n d e r e  A u s b i l d u n g  d e s  
G e s u n d h e i t s i n g e n i e u r s  n o t w e n d i g .  P ro f.  
dr H a y o  B r u n s ; G e m e i n s c h a f t s a r b e i t  v o n  
I n g e n i e u r  u n d  H y g i e n i k e r  a u f  d e m  G e -  
b i e t  d e r  W a s s e r v e r s o r g u n g  u n d  A b w a a s e r -  
b e s e i t i g u n g .  N r  19.  Ing . iA ilh e im  D u rh a m - 
m er: W a r m e s c h u t z t e c h n i s c h e  U n t e r s u c h u n -  
g e n  u n d  B e r e c h n u n g e n  v e r s c b i e d e n e r  B a u -  
e l e m e n t e .  P rof. dr R u d o l f  G istl: K o r k  u n d  
T o r f  i n  d e r  W a r m e  —  u n d  K a l t e s c h u t z -  
t e c h n i k .  E d w a rd  Jacobsen: K o r k  a i s  W a r -  
m e s c b u t z .

R e i c h * v e r w a ! t u n g s b l a t t .  B e r l i n ,  t y g o d ­
n i k  n r  18. D r Kleinsorg: D i e  H a f t p f l i c b t  
d e r  G e m e i n d e n  u n d  G e m e i n d e v e r b a n d e  
i m  L i c h t e  d e r  n e u e r e n  R e c h t s p r e c b u n g .  
D r ju r . dr rer. po i. Q erl: D i e  N o t w e n d i g -  
k e i t  d e r  V e r w a l t u n g s g e r i c h t s b a r k e i t .  n r  19. 
D r W eig e lt:  W e h r d i e n s t  u n d  B e s c b a f t i -
g u n g s v e r b a l t n i s  i m  ó f f e n t l i c h e n  D i e n s t .

S t a t i s t i s c h e s  J a h r b u c h  D e u t s c h e r  Go-  
m e i n d e n .  J e n a  1937 L i e f e r u n g  1. Dr F. A . 
Siaed tler:  W o h n u n g s b a u  u n d  K l e i n s i e d -
l u n g  1935.  D r Johannes Schoppen;  D e s i n f e k -  
t i o n s - R e t t u n g s  u n d  K r a n k e n b e f ó r d e r u n g s -  
w e s e n  1935.  D r A lb ert Z w ic k • S t a d t s p a r -  
k a s s e n  u n d  S t a d t b a n k e n  1935.  D r Jo hann  
A n to n  Z w ic k l  S t a t i s t i k  d e r  R e i c h s s t e u e r n  
1934.

Drukarnia Gaz. Adm. i P. P., W a rsz a w a ,  T rębacka  11.


